
STAN POGODY
Dziś będzie pogodnie i cieplej. Jutro 

także przeważnie pogodnie. Dziś naj­
wyższa temperatura 65 stopni, jutro 70 
stopni, najniższa zaś w nocy 40 stopni. 
Wiatry północne i północno-wschodnie.

Wschód słońca o godzinie 5:54, zachód 
o godzinie 7:44.
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KALENDARZYK
Dziś wtorek, 26-go kwietnja. — Mar­

celina.
Jutro środa 27-go kwietnai. — Teofila, 

Piotra i Zyty.
Pojutrze czwartek, 28-go kwietnia. — 

Marka, Pawła, Witolda i Walerii.
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Sowiety Budują Bomby Dochodzące Do Ameryki

Syn May or a 
Pod Zarzutem 
Obrabowania Banku

Jefferson. Iowa. — (UP). — 
Arvid Reiman, lat 24, ojciec 
dwojga dzieci, syn mayora 
miasta Arcadia, Iowa, znajdu­
je się od wczoraj pod oskarże­
niem dokonania bandyckiego 
napadu na bank i zrabowania 
9.0(H) dolarów.

Szeryf Roy Morgan podał, iż 
Raiman. aresztowany w sobo­
tę, podpisał wczoraj zeznanie 
o swym przyznaniu się do 
obrabowania Peoples Trust 
and Savings Banku w Grand 
Juction, Iowa, w ubiegły pią­
tek. Szeryf znalazł w jego aucie 
$8.000 pochodzących z rabun­
ku, a resztę odzyskał od wie­
rzyciela Reimann, któremu on 
spłacił dług.

Komuniści Zacieśniają “Zimną Blokadę” Berlina
Adenauer Bawi 
w Berlinie 
Na Konsultacji
Czerwoni Zatrzymu­
ją Troki z Żywnością 
Dla Berlina
Berlin. (UP). •— Komuni­

ści wschodnich Niemiec znów 
rozpoczęli stosować nowe 
szykany celem zacieśnienia 
jeszcze bardziej “zimnej blo­
kady” Berlina.

Mianowicie zatrzymują tro­
ki, jadące z żywnością do 
zach. Berlina i nietylko, że 
wymierzają im opłaty jede- 
nastokrotnie wyższe niż przed 
tym, to jeszcze przetrzymują 
je na drogach lub placach 
kontrolnych całymi godzina­
mi. W ten sposób komuniści 
chcą sparaliżować całą ob­
sługę Berlina w żywność przy 
pomocy troków. Wiedzą do­
brze, że ponad 50 procent 
żywności i innego towaru 
przybywa do zachodu. Berli­
na przy pomocy troków.
Adenauer w Berlinie

Zrozpaczony mayor zach. 
Berlina Otto Suhr zwrócił się 
z prośbą o interwencję do 
kanclerza zachodnich Nie­
miec dr. Adenauera, który za­
raz też przyjechał do Berli­
na celem odbycia konsulta­
cji i zastanowienia się, czy w 
ooecnej sytuacji zach. Niem­
cy są w stanie przyjść Berli­
nowi z pomocą.

W międzyczasie rada miej­
ska zach. Berlina uchwaliła, 
aby Związkowi właścicieli tro­
ków udzielić dalszej pożycz­
ki w dodatkowej kwocie 250 
tysięcy dolarów celem opła­
cenia wysokich opłat drogo­
wych, jakie żądają komuniści 
od troków wjeżdżających do 
Berlina. Dotąd władze zach. 
Berlina i rząd niemiecki w 
Bonn udzieliły już temu Zwią­
zkowi pożyczki w kwocie 
$680,000 na opłacenie wyso­
kich opłat drogowych, jakie 
komuniści pobierają od 1-go 
kwietnia począwszy.

Henry J. Kaiser 
Kupił Hotel

Honolulu, Hawaje. (UP).— 
Znany przemysłowiec Henry 
J. Kaiser nabył tu wykwintny 
90-pokojowy hotel Waikiki 
Nuimalu za $1,262,500 od 
Jerome Zuckera z Honolulu.

Z POLSKI
Bydgoskie Stare Miasto o 

ładnej zabudowie, układającej 
się w regularny czworobok 
poprzecinany wąskimi, krę­
tymi uliczkami — posiada 
wartość zabytkową i archi­
tektoniczną.

Perłą Starego Miasta jest 
Kościół Farny, pochodzący z 
XIV wieku, zbudowany w 
stylu nadwiślańsko-gotyckim. 
Z ważniejszych zabytków 
Starego Miasta wymienić 
można m. in. część kamieni­
czek przy ul. Długiej, o trój- 
okiennych szczytach menni­
cę królewską z czasów Zyg­
munta III, zaułek ze staro­
miejską bramą i ładnymi sty- 
olwymi kamieniczkami.

Stare Miasto, a w szcze­
gólności jego najładniejszy 
zakątek “Bydgoska Wene 
cja”, leżąca nad zakolem 
Brdy, ściąga co roku wielu 
turystów' z całego kraju. O- 
sobliwość “Bydgoskiej Wene­
cji” stanowią m. In. stojące 
w wodzie drewniane domki 
na palach, płaskie nadbrzeża 
z charakterystycznymi, dre­
wnianymi mostkami wiszący­
mi nad rzeką i stare młyny 
wodne.

Mimo że Stare Miasto sta­
nowi wartość zabytkową, nikt 
nie troszczy się o ładne stylo­
we kamieniczki, nadgryzione 
zębem czasu i o to. że “Byd­
goska Wenecja” jedyny tego 
rodzaju zakątek kraju, wy­
maga “kapitalnego remon­
tu”.

Budowa Samolotu 
Atomowego w 1957

Washington, D. C. — (UP)I.— 
Komisja energii Atomowej 
zapowiedziała wczoraj aktual­
ne zbudowanie pierwszego 
atomowego silnika do samolo­
tu dopiero za szereg lat. Kon­
strukcja takiego motoru ma 
być rozpoczęta w 1957 roku.

Budowa atomowych moto­
rów do okrętów i atomowych 
motorów do przenośnych elek­
trowni dla armii jest poważnie 
zaawansowana — mówi raport 
Komisji.

Wymuszanie 
Podpisów Na 
Apelu Wiedeńskim

Londyn. (DP). — W całej 
Polsce zmusza się ludność do 
podpisania tzw. apelu wie­
deńskiego. Agółem nakazano 
zebranie w Polsce 17 milio­
nów takich podpisów pod spe­
cjalnie przygotowanymi de­
klaracjami.

Akcja rozpoczęta została 
najpierw w fabrykach, wyż­
szych uczelniach i szkołach. 
Wszędzie zbiórkę podpisów, 
w myśl instrukcji, poprzedza 
masówka, która ma na celu 
wyjaśnienie “znaczenia wiel­
kiego plebiscytu w sprawie za­
kazu broni atomowej”. W ak­
cji tej partia chowa się za 
plecami tzw. frontu narodo­
wego, wykorzystując na sze­
roką skalę reżymowych kato­
lików, zarówno świeckich, jak 
i duchownych.

Składanie podpisów’ prze­
prowadzone jest wszędzie 
przed zwolnieniem uczestni­
ków z masówek — na miej­
scu.

Ludność niezatrudniona w 
fabrykach będzie obowiązana 
składać podpisy w swoich ko­
mitetach domowych.

Na wsi spędza się chłopów 
pomimo pilnych robót wio­
sennych, na akcję “wiedeń­
ską”, co wywołuje głębokie 
niezadowolenie wśród rolni­
ków.

Wzrost Fali 

Zbrodniczości
Washington, D. C. (UP) — 

Federalne Biuro Inwestyga- 
cyjne (FBI) zaraportowało 
dzisiaj o raptownym wzroście 
zbrodniczości w kraju, a zwła­
szcza kradzieży. Przestępstwa 
tego rodzaju pobiły wszelkie 
dotychczasowe rekordy w hi­
storii Stanów Zjednoczonych.

Roczny indeks zbrodniczo­
ści, prowadzony przez FBI, 
wykazuje popełnianie poważ­
nego, kryminalnego przestęp­
stwa w kraju co 13.9 sekund. 
W roku 1954 zarejestrowano 
w całym kraju 2,267,253 prze­
stępstw kryminalnych, czyli 5 
procent więcej niż w 1953-im, 
a przeszło 26 procent więcej 
niż w 1950-ym.

Przeciętnie każdego dnia 34 
ludzi zabitych w dziki sposób, 
256 postrzelonych, pokiere­
szowanych nożami lub za­
atakowanych innymi narzę­
dziami, oraz jest raportowa­
nych 49 kryminalnych gwał­
tów.

Churchill Wrócił Do 
Wojny Politycznej

Londyn. — Były premier 
Churchill przerwał swój ur­
lop na Sycylii i wrócił do 
Anglii, aby wziąść osobiście 
udział w “wojnie politycznej” 
jaka już w W. Brytanii rozgo­
rzała w związku z nowymi 
wyborami do parlamentu, któ­
re odbędą się dnia 26 maja. 
Churchill . pomoże Edenowi 
przeprowadzić kampanię wy­
borczą swej partii.

Pierwsze przemówienie wy­
borcze “jako prywatny oby­
watel” Churchill zamierza 
wygłosić dopiero 16 mija.

Strajk Pogrążył w Zastoju Fabrykę 
Bomb Atomowych w Albuquerque
W Strajku Kolejowym i Telefonicznym w Ala­

bama Doszło Wczoraj Do Nowych
Aktów

United Press. — Cywilni 
pracownicy wyszli dzisiaj na 
strajk w fabryce, wyrabiają­
cej mechanizmy cynglowe i 
czerepy do bomb atomowych 
na terenie bazy wojskowej w 
Albuquerque, N.M., gdy na 
innym odcinku, w Detroit, 
Mich., groźba strajku zawisła 
nad wytwórnią surowicy Sal­
ka, stosowanej przeciwko po­
lio.

Jednocześnie na Południu 
przedstawiciele dotkniętych 
przeszło od miesiąca strajka­
mi kolei Louisville and Nash­
ville R.R. i kompanii tele­
fonicznej Southern Bell Te­
lephone Company wystąpili z 
zarzutem dopuszczenia się 
przez bojówki strajkierów sze­
regu gwałtów, podpaleń i 
bomb dynamitowych

W Albuquerque, N.M.-, oko­
ło 3,000 pracowników, nale­
żących do AFL Albuquerque 
Metal Trades Union, strajku­
je przeciwko Sandia Compa­
ny, będącej filią Western E- 
lectrią Company, .mieszczącej 
się w budynkach rządowych 
na terenie bazy wojskowej.

William Leverentz, prezes 
unii, o: • ajmił o wystawieniu 
pikiet przy wszystkich bra­
mach wiodących do tej wy- 

! twórni atomowego uzbroje- 
|nia. Unia zarządziła strajk dla

Gwałtu
poparcia swego żądania 14- 
centowej podwyżki na godzi­
nę i ulepszenia kilku innych 
warunków. Sandia Company 
wykonuje zamówienie kon­
traktowe dla rządowej Komi­
sji Energii Atomowej.
Widmo Strajku Nad 
Zakładami Parke, Davis 
and Company

W Detroit doszło do po­
nownego spotkania przedsta­
wicieli unii CIO Oil, Chemical 
and Atomie Workers i farma­
ceutycznej' firmy Parke, Da­
vis and Company, jednej z 
kilku głównych w kraju wy­
twórni surowicy Salka do 
walki z polio. Układy jednak 
nie zdołały wyprowadzić ro­
kowań z impasu. Unia repre­
zentuje 2,000 robotników. Za­
rząd jej przesłał kompanii 60- 
dniowe ultimatum dla popar­
cia swych nowych warunków 
kontraktowych. Data strajku 
nie została wyznaczona.

Biuro szeryfa w Birming­
ham, Ala., raportuje, iż spa­
lony most kolejowy na linii 
objętej strajkiem jest dziełem 
podpalaczy. Szkody wynoszą 
około 150,000 dolarów. W 
związku ze strajkiem telefo­
nicznym nieznć' i “terrory­
ści” podpalili dwie centrale 
i zniszczyli ładunkami dyna­
mitu główne kable.

Obrady Ekspertów Ośmiu Państw 
Są Tajne i Pod Silną Ochroną 
Najbardziej Zagrożonemu Agresją Syjamowi

Przypada Czołowa Rola Wstrzyma­
nia Uderzenia

Bagnio, Filipiny. (UP). — 
Eksperci militarni ośmiu 
państw należących do SEATO 
(South-East Asia Treaty Or­
ganization) — rozważając 
plany obrony południowo- 
wschodniej Azji — uważa, że 
należy powierzyć Syjamowi 
główną rolę powstrzymania 
agresywnych sił komuni­
stycznych, gdy te przystąpią 
do ataku w południowej Azji 
— jak to miano oświadczyć 
w poinformowanych kołach.

W kołach tych mówią rów­
nież, że Stany Zjednoczone, 
Anglia, Francja i inne pań­
stwa, posiadające wielkie si­
ły lotnicze — zaopatrzą siły 
Syjamu w oręż potrzebny do 
uderzenia, pod ogólnym do­
wództwem. Plan ten ma być 
zwalczany na tajnej konferen­
cji.

Eksperci państw St. Zjed­
noczonych, Anglii, Francji, 
Australii, Nowej Zelandii, Fi­
lipin, Pakistanu i Syjamu — 
zebrani w tym górskim mia­
steczku — obradują już drugi 
dzień. Rozmowy prowadzone 
są pod silną ochroną wojsko­
wą tajnie. Wejścia są silnie 
strzeżone. System tajności i 
bezpieczeństwa jest przestrze­
gany. Klasyfikacja dokumen­
tów została zatwierdzona na 
wczorajszej sesji.

Jak donoszą — Generał Su­
ch. jit, reprezentant Syjamu za­
proponował utworzenie wspól-

Armia Sowiecka 
Gotowa — 
Ridgway

Washington, D. C. (UP) — 
Generał Matthew B. Ridge­
way, szef sztabu Armii, zezna­
jąc na tajnym posiedzeniu 
Izbowego Podkomitetu Służb 
Zbrojnych w dniu 7-go lutego, 
poinformował kongresmanów 
należących do tego ciała, że 
“armia sowiecka jest odpo­
wiednio wyekwipowana i go­
towa do podjęcia na pełną 
skalę wojny na krótki roz­
kaz”. 

nego sztabu państw SEATO 
na dzisiejszym zebraniu.

Organizacja operacji wy­
wiadowczych również była 
dyskutowana. Wiadomości o- 
trzymane, jakie mają pocho­
dzić z sali obrad — inne spra­
wy, które zawierają następu­
jące zadania:

1) Organizacja miejsca u- 
rzędowania wspólnego szta­
bu. 2) Wymiana militarnego 
personelu. 3) Formacja ko­
lektywnego miejsca dla floty 
morskiej i sił powietrznych. 
4) Koordynacja działalności 
SEATO z .NATO, aby zabez­
pieczyć flanki SEATO. 5) Pro­
blem dostaw.

Plan Budowy 
Atomowego 
Okrętu

New York. (UP) — Prezy­
dent Eisenhower, przemawia­
jąc wczoraj na krajowym 
zjeździe wydawców, członków 
Stowarzyszonej Prasy (AP), 
ujawnił o posiadaniu przez 
rząd planu budowy atomowe­
go okrętu handlowego, które­
go zadaniem byłoby “pływać 
po wszystkich morzach i pro­
pagować dążność Stanów 
Zjednoczonych do trwałego 
pokoju na świecie”.

Prezydent przemawiał w 
południe na obiedzie wyda­
nym przez Stowarzyszoną 
Prasę do 1,437 osób zebranych 
w hotelu Waldorf-Astoria. 
Było to największe w historii 
A.P. zabranie. Wielu gości, 
nie mogąc pomieścić się na 
głównej sali, siedziało przy 
zastawionych stołach w przy­
ległych korytarzach.

Elektrownie Atomowe 
We Francji

Paryż. — Rząd francuski 
powołał do życia specjalną 
komisję doradczą, złożoną z 
14 uczonych, która zajmie się 
zagadnieniem produkcji elek­
tryczności przy pomocy ener­
gii atomowej.

Przed Majowymi Wyborami w Anglii

Stany Zjednoczone Nie Żadaja Od Chin 
Oddania Wysp Matsu i Que moy Czerwonym
Oświadczenie Takie Złożył Premier Narodo­

wych Chin O. K. Yui Parlamentowi 
Formozy

Taipeh, Formoza. — Pre­
mier narodowych Chin O. K. 
Yui zapewnił członka parla­
mentu Formozy, że Stany Zje­
dnoczone wbrew rozpuszcza­
nym pogłoskom, oraz nacisko­
wi elementów appeaserskich 
na Washington—St. Zjedno­
czone nie żądają ewakuacji 
wysp Quemay i Malsu.

Na podstawie przypuszczeń 
pewnych pism amerykańskich, 
że admirał Radford, przewod­
niczący wspólnego sztabu 
przyjechał do Taipeh, aby za­
żądać ewakuacji, za obietnice 
wstrzymania ognia — nastą­
piły obawy zarówno w głów­
nej kwaterze jak i wśród 
władz, że to może nastąpić. — 
Przeprowadzone rozmowy nie 
stwierdziły aby tego rodzaju 
żądanie zostało Wysunięte.

Radford miał zamiar odle­
cieć dziś z powrotem do Sta­
nów Zjednoczonych po rozmo­
wach przeprowadzonych z 
Cziang-Kai-Śzekem i władza­
mi militarnymi. Wstrzymała 
jednak odlot choroba, spowo­
dowana silnym przeziębieniem 
i wobec tego zamiar odlotu zo­
stał odłożony.
Pobożne życzenie Anglika

Premier Yoi przedstawiając 
sprawę przed parlamentem — 
powiedział, że sprawa wysp 
Matsu i Quemoy nie była spe-

Badanie Sprawy 
Uchodźców w Europie

Washington, D.C. (UP). — 
Senacki Podkomitet Inwesty- 
gacyjny wysłał dwóch człon­
ków swego sztabu do Europy 
dla zbadania na miejscu po­
wodów zbyt powolnego za­
łatwienia wiz dla uchodźców, 
jakich może tu przybyć 214 
tysięcy do końca 1956 roku 
na warunkach specjalnej u- 
stawy, tak zwanego Refugee 
Relief Act.

Pogłowie Na Cyprze
Nikozja (Cypr). — Pogo­

towie zarządzono dla garnizo­
nów brytyjskich w okolicy 
stolicy Cypru, Nikozji, w o- 
bawie przed nowymi zama­
chami terrorystycznymi, ze 
strony fanatycznych zwolen­
ników przyłączenia Cypru do 
Grecji. 

cjalnie omawiana. On przy­
znał prawo obrony tych wysp
— tak jak to zamierzają naro­
dowe Chiny, gdy czerwone 
Chiny je zaatakowały i odrzu­
cił możliwość ewakuacji.

Jak zaznaczył dalej — Rad­
ford i Cziang-Kai-Szek — 
omawiali głównie ogólne poło­
żenie na Dalekim Wschodzie
— na podstawie zasadniczej.

W kołach rządowych lanso­
wana również była wiadomość, 
że Anglia miała zażądać od 
czerwonych Chin zaprzestania 
ognia. Jak zaznaczono mini­
ster spraw zagranicznych An­
glii MacMillan miał się wyra­
zić, że powita on każdy wysi­
łek, aby znaleźć możliwość za­
łatwienia pokojowego zatargu 
o Formozę.

Starcie Komunistów 
z Faszystami

Rzym. (UP) — Z okazji 10- 
lecia włoskiej partyzantki, 
która walczyła z Mussolinim, 
doszło na ulicach Rzymu do 
poważnej bójki między komu­
nistami i faszystami.

Bójkę zlikwidowały silne 
oddziały policji, aresztując 
około 100 osób. Rannych było 
10 osób.

Zakaz Pochodu 
1-szomajowego

Paryż. (UP) — Jak w ro­
ku poprzednim, tak i teraz 
rząd francuski zakazał urzą­
dzenia pochodu Iszo majowe­
go w Paryżu, a to dlatego, że 
w 1953 roku podczas takiego 
pochodu doszło do zaburzeń 
komunistycznych, w czasie 
których 7 komunistów zostało 
zabitych w starciu z policją.

Spisek Na Zycie 
Prezydenta Boliwii

La Paz, Boliwia. (UP). — 
Ministerstwo spraw wewnę­
trznych podało, że 73 osoby 
zostały aresztowane w zwią­
zku ze spiskiem na życie Pre­
zydenta Victora Paz Etensso- 
ro. Spisek miał na celu oba­
lenie obecnego rządu i przy­
wrócenie “oligarchii.” Posą­
dzani o spisek są socjaliści 
z Falangi, liderzy których żyją 
na wygnaniu.

“Tydzień Motelowy” 
w Całym Kraju
Jacksonville, Ill.— (KW). — 

Właściciele moteli i tak iwa- 
1 nych “motor courts”, należący 

do American Motel Association 
of Illinois, czynią wielkie przy­
gotowania do obchodu “Krajo­
wego Tygodnia Moteli” — od 
poniedziałki, 2-go maja, do nie- 
dzeli, 8-go maja włącznie.

Pierwszy motel w ■ Stanach 
Zjednoczonych był zbudowany 
przed 42 laty w Douglas, Ariz., 
i nazywał się “Motel”. Składa 
się on z sześciu domków. Obec­
nie motele stały się silną kon­
kurencją dla hoteli. W stanie 
Illinois znajduje się już prze­
szło 800 moteli.

Różnice Zdań
Taipei, Formoza. (UP). — 

Jak tu ujawniono, między 
admirałem Radfordem i pod­
sekretarzem Robertsonem 
podczas dyskusji z Czang-Kai 
Szekiem zaszły pewne różni­
ce zdań, ale nie były one draż­
liwe. O czym jednak mówio­
no — ani Radford, ani Ro­
bertson nie chcieli ujawnić 
korespondentom pism.

IV Gościnie w Japonii
Tokio. (UP). — Delegacja 

czterech państw — Egiptu, 
Jordanii, Syrii i Libanu — 
wracająca z konferencji w 
Bandung, jutro przybędzie do 
stolicy Japonii z wizytą. Będą 
oni gośćmi rządu Japonii.

Antykomunistyczna 
Postawa Japonii

Tokio. — Premier Japonii 
Hatojama oświadczył wczoraj, 
że Japonia jest “mocno zde­
cydowana” zachować “anty­
komunistyczną postawę” i 
gwarantował na nowo jej 
przynależność “do demokra­
cji, pokoju i indywidualizmu”. 

Córka Lloyd George’a 
Wstąpiła Do Bryt.
Partii Pracy

Londyn. — Lady Megan 
Lloyd George, 53-Ietnia córka 
bryt, premiera z czasów 
pierwszej wojny światowej, 
która była posłanką z partii 

1 liberalnej swego ojca, wystą- 
; piła z tej partii i wstąpiła do 
Partii Pracy.

Posiadają Też 
Długodystansowe 

Dżetowce
Lotnictwo U. S. Żąda 
14 Bilionów Na 
Swe Pogotowie
Washington, D. C. (CT) — 

Generał Nathan F. Twining, 
szef lotnictwa, przedstawił ko­
nieczność uchwalenia przez 
Kongres 14,530,000,000 dola­
rów na utrzymanie i dalszą 
rozbudowę sił powietrznych 
Stanów Zjednoczonych w na­
stępnym roku fiskalnym, roz­
poczynającym się 1-go lipca. 
Wraz z pozostałymi apropria- 
cjami Departament Lotnictwa 
posiadałby do swej dyspozycji 
w nowym roku fiskalnym prze­
szło 20 biliónów dolarów.

Gen. Twining — według po­
danego dopiero wczoraj wie­
czorem komunikatu do wiado­
mości ogólnej — zeznawał, 
przed Izbowym Komitetem 
Opropriacyjnym na posiedze­
niu przy drzwiach zamknię­
tych. Przedstawił on, że Ro­
sja buduje torpedy powietrzne 
dochodzące do Ameryki i po­
siada także już dżetowe bom­
bowce o międzykontynental- 
nym zasięgu lotu, mogące do­
cierać do naszych miast i o- 
środków przemysłowych.

Lotnictwo Zachowuje 
Ciągłe Pogotowie

Gen. Twining przedstawił, iż 
nasze lotnictwo zachowuje cią­
głe pogotowie i nasi lotnicv 
“jak ogniste konie są gotowi 
każdej chwili wzbić się w 
przestworza” w razie nieprzy­
jacielskiego ataku.

“Z punktu widzenia militar- 
| nego” — przedstawił między 
innymi gen. Twining — “nie 

I doszło do żadnego odprężenia 
Iw komunistycznej presji. So- 
j wiety intensywnie ulepszają i 
rozbudowują swoje siły. Jed­
nocześnie uzbrajają i moder­
nizują siły zbrojne w kontro­
lowanych krajach. W ciągu 
ubiegłych czterecli lat, na 
przykład, stworzyli nową siłę 
powietrzną w Komunistycz­
nych Chinach. To samo dzie­
je się w różnym stopniu na te­
renie ujarzmionych przez Ro­
sję krajów w Europie.”
Lotnictwo Zaoszczędzi 
950,000,000 Dolarów

W następnym roku fiskal­
nym Lotnictwo U. S. zaoszczę­
dzi 950 milionów dolarów na 
amunicji — przez wprowadze­
nie małych bomb atomowych 
(baby atomie bombs) w miej­
sce zwykłych bomb lotniczych. 
Jedna mała bomba atomowa 
posiada skuteczność wielu du­
żych bomb zwykłych. Dzięki 
temu będzie można oszczędzić 
blisko bilion dolarów.

Z raportu gen. Twining do­
wiedziano się także, iż lotnic­
two w ciągu ubiegłych dwu 
lat zwolniło 95 wojskowych i 
oddaliło 21 cywilnych praco­
wników o wątpliwej lojalno­
ści. Nikt z nich nie może być 
zaliczony do sowieckich szpie­
gów. Jednakże postanowiono 
pozbyć się ich jako przedsta­
wiających “ryzyko pod wzglę­
dem bezpieczeństwa tajemnie”



2 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 26-GO KWIETNIA (APRIL), 1955 

MĘCZENNICA 
W KORONIE

POWIEŚĆ AUTENTYCZNA

195----------- (Ciąg dalszy)
Tutaj straszliwe panowało zamieszanie. Baletnice prze­

rażone biegały tu i tam, wrszyscy wołali, krzyczeli i tracili 
przyton i ość.

Nadina zbliżyła się do kulis, pragnąc chociaż z daleka 
spojrzeć na ciało Fanchony, gdy zupełnie niespodziewanie 
ujrzała przesuwającego się w cieniu — mordercę!

— Jak tygrysica rzuciła się teraz na niego. Z nadludz­
ką prawie siłą schwyciła go za szyję i rzuciła za ziemię, 
a klęcząc koło tiiego, szeptała urywanym głosem:

— cię, przeklęty morderco, umrzesz tak, jak umarła 
moja Fanchon! Gdzie jest moja córka

— Ależ to — ja — Luigi — jąkał chłopiec, myśląc, że 
Nadina go nie poznała. — Czego — pani — chcesz — ode- 
mnie?

— Czego chcę? Zaraz ci to powiem! Ty zabiłeś moją 
córkę!

— Córkę pani?
— Tak! I teraz ja cię zabiję!
Luigi zaczął się rozpaczliwie bronić. Nie wiele miał zre­

sztą czasu do stracenia. Słyszał, że ktoś posyłał po policję, 
robotnicy i statyści zaczynali usuwać kulisy w celu szuka­
nia zbrodniarza — jednym słowem położenie jego stawało 
się z każdą minutą krytyczniejsze.

Ale Nadina była silna i trzymała tak mocno jego gardło, 
że Luigi zwątpił o możliwości uratowania życia.

W tejże chwili ujrzał lorda Corrigan schodzącego ze 
schodów i nadzieja dodała mu sił. Zręczny mi szybkim ru­
chem uchylił głowę, i krzyknął głośno:

— Milordzie! Ratuj mnie!
Lord William obrócił się, ręce Nadiny opadły bezwład­

nie.
Lulgi zerwał się 1 pobiegł do lorda.
— Wykonałem ściśle rozkaz pana, — rzekł płaczliwym 

głosem — a ta pani chciała mnie za to udusić! Zmiłuj się 
pan nademną, zabierz mnie stąd!

Nie czekając jednak wcale na odpowiedź lorda, schylił 
się i jak kot przesunął’ się między kulisami i wymknął się 
z teatru obok żołnierza, stojącego na posterunku.

Lord Corrigan i Nadina patrzeli na siebie, żadne z nich 
dotąd jeszcze słowa nię przemówiło.

— Ani kroku dalej, — odezwała się nareszcie Nadina 
— oczekiwana przezemnie chwila nadeszła nareszcie! Mu- 
simy się teraz dokładnie obliczyć, lordzie Corrigan!

— To ona! — szepnął lord, i drżąc cały, oparł się o ku­
lisy — to ona, Nadina!

ROZDZIAŁ LXXV
Wyjaśnienie

Gdy Fanchon spuszczała się zwolna jako jvróżka kwia­
tów, na różowych chmurkach na scenę, przyjęła ją zachwy­
cona publiczność głośnymi objawami zadowolenia.

Cicha muzyka odezwła się teraz, słodkie melodie pły­
nęły łagou ie, miękko, a śliczna wróżka Uśmiechała się i 
sypała kwiaty na Błękitną Grotę.

Nagle zauważono ogólnie, że Fanchon podniosła gło­
wę i że patrzała w górę z wyrazem śmiertelnego przera­
żenia. Maszyneria nie była w porządku.

Fanchon zbladła i spuściła oczy, a z ust jej dobył się 
głuchy okrzyk rozpaczy:

— Ryszardzie! ja spadam!
Potem stało się nieszczęście, Fanchon spadła z nie­

zmiernej wysokości na ziemię.
Okropny krzyk rozległ się w sali, panie mdlały, pa­

nowie nawet zamykali oczy, aby nie patrzeć na okropny 
•widok na scenie.

Biała suknia Fanchony zafarbowała się krwią czerwo­
ną, płynącą strumieniem z rozbitej głowy.

Potem wybiegł z pomiędzy kulis jakiś młody człowiek 
i z jękiem rozpaczy rzucił się na ciało dziewczyny.

— Fanchon! Moja Fanchon, — wołał — otwórz oczy! 
Powiedz mi, że żyjesz, najdroższa!

— Trzeba ją przenieść do garderoby — odezwał się 
ktoś z tłumu — ona tutaj przecież leżeć nie może!

Ryszard podniósł ostrożnie narzeczoną i szedł z nią do 
wskazanego sobie pokoju. Tutaj położył ją na kanapie i 
uklęknął obok niej.

W tejże chwili dotknął ktoś jego ramienia, Ryszard ob­
rócił się i ujrzał starego, wytwornie ubranego mężczyznę 
przed sobą.

— Mój przyjacielu. — odezwał się starzec —> umiem 
ocenić twoją rozpacz, ale ustąp mi teraz miejsca przy tej 
nieszczęśliwej dziewczynie. Doktór jest potrzebniejszy niż 
narzeczony. Przyrzekam ci, że uczynię wszystko, co mogę, 
i że jeżeli jest możliwość ratunku, to ja ją ocalę. Ale wąt­
pię, czy tu o ratunku może jeszcze być mowa. Wysokość 
zbyt była znaczna!

— Ratuj pan! — błagał Ryszard — za życie jej dam ci 
miliony!

— Miliony? Mój panie, ja nie żądam nic za moje stara­
nia. Doktór Tritoni nie pracuje za pieniądze! Ale kto pan 
jesteś, że tak rozrzuczasz milionami?

— Jestem lord Ryszard Corrigan!
Tritoni zadrżał 1 spojrzał uważnie na Ryszarda.
— Lord Corrigan! — powtórzył. — Wyroki boskie są 

niezbadane! Więc pan jesteś rzeczywiście lordem Corrigan!
— Tak!
Tritoni nic już nie.mówił. Zabrał się teraz do badania 

rany w głowie, pulsu i serca, które co raz to słabiej ude­
rzało i westchnął smutnie.

Ryszard milcząc, patrzał na niego, pragnąc mu z oczu 
wyczytać jego zdanie.

Badanie skończyło się.
— I cóż, — szepnął Ryszard — jest nadzieja?
— Proś pan Boga, — odrzekł Tritoni — aby wnet za­

kończył cierpienia twej narzeczonej. Ratunku nie ma!
Ryszard załamał ręce.
Teraz otworzyły się drzwi z łoskotem i — Greffin sta­

nął na progu.
— To ojciec — szeptano wokoło, usuwając się z sza­

cunkiem przed nieszczęśliwym starcem.
Greffin przybiegł do Opery bez czapki, bez płaszcza na 

wiadomość o wypadku. Wyszedł z pokoju tak, jak stał, ale 
szedł dosyć spokojny, bo nie przypuszczał, aby to prawdą 
był miało! Przecież niewinnego człowieka Bóg tak ciężko 
doświadczać'nie może!

(Ciąg dalszy nastąpi)

W Oświęcimiu

Czczą Pamięć 

Pomordowanych
Warszawa. — Na wielką 

skalę zakrojone uroczystości 
rocznicowe odbyły się 17-go 
kwietnia z okazji zwolnienia 
więźniów z obozu koncentra­
cyjnego w Oświęcimiu.

W manifestacji oświęcim­
skiej wzięłp udział 80,000 lu­
dzi przybyłych ze wszystkich 
stron Polski. Uroczystość od­
była się na terenie dawnego 
obozu.

Manifestację otworzył poseł 
na sejm Henryk Korotyński, 
po czym przemawiał Cyran­
kiewicz w charakterze b. więź­
nia obozu. Po złożeniu hołdu 
pomordowanym, wezwał on do 
wykonania testamentu. Nigdy 
więcej Oświęcimia!” Następ­
nie nawoływał do “umacniania 
pokoju” — zgodnie ze znaną 
linią sowieckiej polityki za­
granicznej.

Manifestację wykorzystano 
także dla protestu przeciwko 
zbrojeniu Niemiec zachodnich.

Przybyły na teren b. obozu 
dla wzięcia udziału w manife­
stacji delegacje z 16 krajów 
europejskich. Delegacje zło­
żyły w urnie sarkofagu pro­
chy zmarłych w różnych hit­
lerowskich obozach koncen­
tracyjnych. Potem poszczegól­
ne delegacje składały wieńce 
u stóp sarkofagu.

Na czele delegacji francu­
skiej stała p. Maria-Luise 
Normand.

Eden o Rokowaniach 
z Sowiecką Rosją

Londyn. — Premier Eden 
oświadczył wczoraj w Izbie 
Gmin, że jego zdaniem cała 
Izba podziela pogląd, iż w wy­
niku stanowczej polityki mo­
carstw zachodnich rokowania 
z Rosją stały się bardziej 
możliwe.

Kilku posłów z Labour Par­
ty twierdziło, że Eden “wy­
rzucił za burtę” politykę 
Churchilla zmiarzającą do 
podjęcia rokowań “na naj­
wyższym szczeblu”. Eden od­
powiedział, że Biała Księga 
na temat rokowań z Rosją 
przedstawiła uzgodnioną po­
litykę, która jest obecnie 
wprowadzana w życie.

Dla Mężatek

7096
SIZES 

5—10—12 
M—14—16 
L—18—20

Wzór 7096 .
Młode mężatki pragną wyglą­

dać ładnie w każdym czasie. Tu 
podany komplet nadaje się szcze­
gólnie dla nich. Bluzeczka jest 
wolna a spódniczka daje się po­
szerzać w miarę potrzeby.

Wzór 7096 można nabyć w roz­
miarze małym (10-12), średnim 
(14-16), dużym (18-20). Z każ­
dym wzorem otrzymacie deseń do 
haftu.

Cena wzoru 25 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady 
gotówkę.

ALICE BROOKS 
KATALOG 

Jest Do Nabycia
Nowy Katalog Robótek obej­

mujący wiele ilustracji ślicz­
nych wzorków do wyszywania 
płócien dzierzgania szydełko­
wania. robienia dekoracji w do­
mu zabawek, różnych podar­
ków nadto 10 łatwych do wy­
konania wzorków w katalogu.

Cena katalogu 25c Przyślij- 
cie w srebrze lub znaczkach 
pocztowych, adresując DZIEN­
NIK ZWIĄZKOWY 1201 Mil­
waukee Ave.. Chicago 22, UL
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Nowe Wyprawy Naukowe Ruszyły 
Celem Zbadania Antarktydy
Planuje Się Także Międzynarodową Wypra­

wę Naprzełaj Antarktydy
New York. (NYT). — Seria 

tegorocznych wypraw nau­
kowych w rejon Bieguna Po­
łudniowego stanowi właści­
wie wstęp do wielkiej ekspe­
dycji na biały kontynent An­
tarktydy, jaka zostanie zor­
ganizowaną w międzynarodo­
wym “roku geofizycznym” 
na przełomie 1957-8 roku.
Dwie wyprawy z U.S. i 
Argentyny na Biegun 
Południowy

Obecnie dobiegają końca 
badawcze prace, jakie na kon­
tynencie Bieguna Południo­
wego prowadziła amerykań­
ska wyprawa na pokładzie ła­
macza lodów “Atka”. Uczest­
nicy tej wyprawy przestudio­
wali na woddch Morza Rossa, 
oraz na morzach Amundsena 
i Weddella, możliwości zna­
lezienia wrót wejściowych do 
nowych lotniczych baz na 
kontynencie Bieguna Połu­
dniowego. Jednocześnie z u- 
kończeniem wyprawy amery­
kańskiej na łamaczu lodów 
“Atka” — rozpoczęła się no­
wa wyprawa podbiegunowa z 
Argentyny. Celem argentyń­
skiej ekspedycji w rejon An­
tarktydy jest założenie kolej­
no dziewiątej, stałej bazy w 
połaci kontynentu Bieguna 
Południowego, do posiadania 
której rości sobie prawo Pe­
ron we współzawodnictwie z 
Wielką Brytanią... Jest to w 
swoim rodzaju podbieguno­
wa “zimna wojna” między Ar­
gentyną i Anglią o kontrolę 
baz lotniczych na półwyspie 
Palmer, który jest przedłuże­
niem stałego lądu Antrakty 
dy.
Peron i spór o bazy 
na białym Kontynencie

Obecna argentyńska wy­
prawa na Biegun Południo­
wy nastąpiła na obecnie 
zbudowanym przez Niemców 
nowym łamaczu lodów o na­
zwie “Generał San Martin” i 
na pokładzie którego wyru­
szyła z Buenos Aires załoga 
złożona z tysiąca ludzi! Zada- 
daniem argentyńskiej wypra­
wy jest pozostawienie na sta­
łym lądzie Antarktydy części 
załogi w nowozałożonej (a 
kolejno dziewiątej) bazie sta­
łej na Białym Biegunie dla 
celów obserwacyjnych w o- 
kresie zimowym. Półwysep 
Palver ogrodzony jest tylko 
Cieśniną Drake’a od wybrze­
ży argentyńskiej Ziemi Ogni-, 
stej, oraz leży stosunkowo bli­
sko brytyjskiej posiadłości 
Wyspy Falklandzkich na wo­
dach południowego Atlanty­
ku. Sąsiad Argentyny — Chi­
le rości sobie również prawa

do części terytorium białego 
kontynentu Antraktydy, któ­
ry jest najbardziej niegościn­
nym obszarem świata, ale w 
wieku lotniczo-atomowym po­
siada rosnące znaczenie stra­
tegiczne.
W zapleczu Morza 
Rossa i Amundsena

Wyprawa amerykańska na 
pokładzie łamacza lodów “At­
ka” poszukiwała odpowied­
nich baz dla przyszłych prac 
w rejonie antarktycznym. 
Załoga amerykańska miała m. 
in. za zadanie znalezienie w 
zapleczu Morza Rossa i A- 
mundsena terenów dogodnych 
na lotniska antarktyczne na 
ziemi Marie Byrd i w zatoce 
Kainan. Załoga “Atka” stwie­
rdziła, iż na skutek posuwa­
nia się olbrzymich zwałów 
lodowych zniknęła całkowi­
cie dotychczasowa Zatoka 
Wielorybia na Morzu Rossa. 
Członkom załogi amerykań­
skiego łamacza lodów “Atka” 
powiodło się w ciągu stycznia 
b.r., a więc w okresie krót­
kiego lata na Biegunie Połu­
dniowym, dokładniej zbadać 
połać kontynentu Antrakty­
dy przyległą do Morza A- 
mundsena, które nie jest tak 
duże jak Morze Rossa.
Geofizycy i podróżni 
naprzyłaj Antarktydy

Jednym z ambitnych przed­
sięwzięć w następnej ekspe­
dycji naukowej geograficznej 
na Antarktydę będzie próba 
posunięcia się nietylko w głąb 
białego kontynentu z wybrze­
ży morskich, ale poraź pier­
wszy międzynarodowi geofi­
zycy wyruszą na przełaj An­
tarktydy -------od strony O-
ceanu Atlantyckiego, oraz Pa­
cyfiku, ku ziemiom antarkty­
cznym, które oblewa Ocean 
Indyjski. Przeprawa na prze­
łaj Antarktydy będzie uła­
twioną z chwilą założenia no­
wych i wyćwiczonych baz lot­
niczych i stacyj powietrznych 
w zapleczu mórz Amundsena 
oraz Weddela, na wodach At­
lantyku. Załoga amerykań­
skiego łamacza lodów “Atka” 
przedostała się po przez bar­
dzo burzliwą cieśninę Drake’a 
w końcowej fazie badań an- 
tarktycznych na Morze Wed­
della, które pokryte jest ma­
są lodową, utrudniającą do­
stęp do wybrzeży białego kon­
tynentu. Nie mniej załoga 
“Atka” zdołała dotrzeć po­
przez Morze Weddella do 
miejsc, które okazały się na­
dające na założenie nowego 
lotniska po atlantyckiej stro­
nie Antarktydy.

Oszczerczy Film Reżimowy
Znieważa Religię i Uczucia Narodowe
Jest Nim Film “Pokolenie”, Będący Przerób­

ką Powieści Komunistycznej
Londyn. (DP). -— Na ekra­

nach kinoteatrów w Polsce 
ukazał się film pt. “Pokole­
nie” będący przeróbką powie­
ści komunistycznego pisarza 
Bohdana Czeszki. Film jest 
oszczerstwem rzuconym na 
religię i uczucia narodowe 
społeczeństwa.

Treścią filmu są dzieje gru­
py młodych osób w okresie o- 
kupacji niemieckiej. “Poko­
lenie” jest pokoleniem mło­
dzieży, która dochodziła do 
dojrzałości w latach 1939 do 
1945 r. Stanowią oni zespół 
“Gwardii Ludowej” organiza­
cji bojowej partii komunisty­
cznej w czasie okupacji nie­
mieckiej.

Mimo to, ’ że Gwardia Lu­
dowa była bardzo nieliczna i 
powstała z polecenia Moskwy 
w końcowym stadium wojny 
dla celów dywersyjnych prze­
ciwko Armii Krajowej, reali­
zatorzy filmu wybrali grupkę 
młodzieży komunistycznej za 
reprezentację ruchu oporu. 
Już w tym samym wyborze 
tkwi zasadniczy fałsz i kłam­
stwo. Społeczeństwo ma do­
wiadywać się z filmu, że wal­
kę z Niemcami prowadzili w 
Polsce tylko komuniści wszy­
stkie inne ugrupowania szły 
zaś na kolaborację z okupan­
tem.

Drugim (fałszem filmu jest 
oskarżenie społeczeństwa pol­
skiego, że trwało w inercji i 
współpracowało z Niemcami. 
Tylko przy takim ustawieniu 
kłamstwa, może film dowo­
dzić, że zryw narodu polskie­
go do walki został zaszczepio­
ny przez komunizm-.
Motywy Religijne.

Film podaje sporo moty­
wów, w których poruszane są 
sprawy religijne. Realizatorzy 
ukazali w szeregu scen wy­
chowanie religijne. Występuje 
postać księdza katechety, — 
który wykłada młodzieży za­
sady religijne. Pokazane to

jest w taki sposób, iż wycho­
wanie religijne uczy współ­
pracy z wrogiem. Rzucone 
jest oszczerstwo, iż wielki od­
łam społeczeństwa polskiego 
w czasie okupacji niemiec­
kiej współpracował z Niemca­
mi i popierał ich rządy, ponie­
waż rzekomo tak nakazuje 
religia katolicka.

Nie na tym kończy się ten 
ponury koszmar obłędu nie­
nawiści. Film twierdzi, że wy­
chowanie religijne i religia 
wpajają uczucia nienawiści 
do własnego narodu. “Kto te­
dy chce być patriotą, to musi 
wydać walkę religii. Patrio­
tyzmu uczy dopiero komu­
nizm”.

Pokazane to zostało w fil­
mie w ukazaniu się dziejów 
młodych bohaterów, którzy 
od “pokus wychowania reli­
gijnego” przechodzą ewolu­
cję ku komunizmowi, “stają 
się patriotami” i “poczynają 
walczyć o wolność Polski”.

Berlin — Miasto 
“Neutralne”?

Bonn. — Trwająca kampa­
nia szykan komunistycznych 
wobec zachodniego Berlina u- 
ważana jest przez wywiady 
Zachodu za cześć kampanii, 
która zmierza do neutralizacji 
całego Berlina.

Według tych kół, armia so- 
whnka zadecydować, że nad­
szedł czas by wyeliminować 
Berlin jako ośrodek wywiadu 
zachodniego bez uciekama sie 
do złamania jakichkolwiek 
formalnych zobowiązań so­
wieckich.

W rezultacie jeśli rokowa­
nia o zjednoczenie Niemiec nie 
dadzą wyników, Rosja zapro­
ponuje na następnej konfe­
rencji czterech mocarstw wy­
cofanie wszystkich wojsk o- 
kupacyjnych z Berlina i zneu­
tralizowanie miasta,, którym 
rządzi łby wys. komisarz 
szwajcarski, lub szwedzki.

Fantazje Prokuratora Reżimowego 
o Nowej Aferze Szpiegowskiej

Lehman Zażądał 

Dymisji McLeod
Washington, D. C. (UP) — 

Sen. Herbert H. Lehman, de­
mokrata z New Yorku, zażą­
dał dzisiaj w Senacie dokona­
nia bezzwłocznych zmian w 
“bardzo wadliwej” ustawie 
imigracyjnej Refugee Relief 
Act z 1953 roku i dania dy- 
micji p. Scott McLoyd, ad­
ministratorowi programu u- 
chodźczego w Departamencie 
Stanu.

Senator Lehman zarzucił w 
swej mowie, że p. McLeod i 
drudzy, odpowiedzialni za wy­
konanie uchwały Kongresu z 
1953 roku o wpuszczeniu 214,- 
000 uchodźców i wywiedleń- 
ców do Stanów Zjednoczo­
nych, zajmują takie stanowi­
sko, że “czym mniej będzie 
uchodźców tu wpuszczonych 
na tę kwotę, tym lepiej”.

Między innymi o zajmowa­
niu takiego stanowiska ma 
najdobitniej mówić fakt wy­
dania dotychczas tylko zniko­
mej liczby wiz wjazdowych. 
Termin tej ustawy upłynie 31 
grudnia, 1956 roku, czyli pół 
terminu przewidzianego na 
wykonanie tej ustawy już 
upłynęło.

Rosja “Prawdziwie” 
Wypełnia Uchwały 
Zapadłe w Jałcie

Moskwa. — Sowiecki mini­
ster obrony marsz. Żuków w 
liście do klubu prasy zamor­
skiej, który odbył tu swój do­
roczny obiad, przesłał pozdro­
wienia prez. Eisenhowerowi 
jako swemu “koledze w pobi­
ciu faszystowskich Niemiec i 
w radzie kontroli w Berlinie”.

Żuków zapewnia, że Rosja 
nadal wyznaj e słowa uchwały 
w Jałcie na temat trwałej 
współpracy trzech mocarstw, 
która jedynie może zapewnić 
pokój. Niestety, w 10 lat po 
zakończeniu 2 wojny świato­
wej świat stoi wobec “poważ­
nej groźby nowej wojny”. Nie­
którzy politycy usiłują prze­
konać narody, że wojna jest 
nieunikniona. Są oni społecz­
nie niebezpieczni.

Skarżąc się na wzrost na­
pięcia wskutk ratyfikacji u- 
kładów paryskich, Żuków z 
typowym tupetem oświadcza: 
“Jak można mówić o suwe­
renności narodów, nie likwi­
dując baz wojskowych i nie 
wycofując wojsk okupacyj­
nych z ich terytoriów, ani nie 
kładąc kresu mieszaniu się w 
ich sprawy wewnętrzne?”

Do Zabawy!

Londyn (DP). — W War­
szawie ogłoszono szczegóły o 
wykryciu i zlikwidowaniu rze­
komych agentów wywiadu a- 
merykańskiego i brytyjskie­
go. Ogłoszony komunikat 
wskazuje na to, iż rzekoma 
afera szpiegowska jest podo­
bnie jak ta, która była przed­
miotem ostatniej rozprawy 
sądowej, prowokacją urzędu 
prokuratorskiego.

Wśród aresztowanych wy­
mieniony jest niejaki Lech 
Marian Krysiak, vel Feliks 
Gadomski, związany jakoby 
w przeszłości z .Narodowymi 
Siłami Zbrojnymi (NSZ), 
który po ucieczce do Niemiec 
zachodnich był tam jakoby 
“najpierw agentem angiel­
skim, kilkakrotnie wysyła­
nym do Polski, a po rozbiciu 
jego siatki przez władze bez­
pieczeństwa przyjęty został 
przez ośrodek amerykański 
we Frankfurcie”. Komunikat 
twierdzi dalej, iż rzekomo po 
ponownym przeszkoleniu 
Krysiak vel Gadomski został 
przerzucony do Polski w sty­
czniu 1955 r.

Następny wśród aresztowa­
nych wymieniony został pod 
trzema różnymi imionami i 
nazwiskami bez wskazania 
które z nich jest prawdziwe. 
Aresztowany Henryk Grysz- 
czyński vel Józef Karwowski 
vel Heinrich Wagner — jak 
twierdzi prokuratura, zbiegł 
z Polski ponieważ groziła mu

Warszawa. UP. Wędliny by­
ły zrobione z dzika przez pań­
stwową wytwórnię, która pro­
dukty swe oddała do sprze­
daży bez weterynaryjnego 
badania mięsa. 230 zatrutych 
osób przewieziono do szpita­
la. Około 60 osób odesłano 
wkrótce do domu. Stan nie­
których chorych jest tak cię­
żki, że lekarze zalecili trans-

Nagrody Za 
Wskazanie 
Komunist. Agentów

Taipeh, Formoza. (UP) — 
Rząd Czang-Kai-Szeka na 
Formozie ustanowił nagrody 
pieniężne do $50,000 za infor­
macje, prowadzące do aresz­
towania agentów komunisty­
cznych.

odpowiedzialność za sabotaż 
i zagranicą “został szpie­
giem”.

Trzeci z oskarżonych, uży­
wający rzekomo kilku na­
zwisk: Zygmunt Jurys vel Jo­
han Schneider vel Kurt Ku­
bicki — też podobno zbiegł z 
Polski w obawie przed ści­
ganiem karnym, ale jakoby za 
przestępstwo pospolite (biga­
mia) i później podczas poby­
tu w Niemczech zachodnich 
“został zwerbowany przez 
wywiad amerykański”.

Również czwarty oskarżo­
ny, jak twierdzi prokuratu­
ra, uciekł z Polski w obawie 
aresztowania go za przestęp­
stwo pospolite. Nazywa się 
cu Bolesław Alben vel Józef 
Kwiatkowski vel Georg Klink- 
lein.

Na prowokacyjny charak­
ter operacji bezpieki wskazu­
je oświadczenie, iż areszto­
wani -— nie podano którzy — 
złożyli “wyczerpujące zezna­
nie o antypolskiej działalno­
ści” zachodnich ośrodków 
wywiadowczych w Federalnej 
Republice Niemieckiej.

Tak samo jak w ostatnim 
procesie twierdzi się, iż przy 
aresztowanych znaleziono 
szpiegowski ekwipunek, fał­
szywe dokumenty osobiste, 
pokaźną ilość gotówki, zegar­
ków i złotych pierścionków. 
Bezpieka jakoby znalazła przy 
nich także “szczegółowe in­
strukcje wywiadowcze”.

fuzję krwi. Władze szpitalne 
w Płocku nie mając pod ręką 
odpowiednich lekarstw wo­
bec tak masowych zachoro­
wań, poszukiwały w całym 
kraju środków na leczenie 
zatrucia trychninami.
_____________« ______________

Uszkodzenie Okrętu 
“Bolesław Prus”

Suez. — Frachtowiec reży­
mowy M/S Bolesław Prus 
stoi tu w porcie z poważnymi 
uszkodzeniami maszyno w n i. 
W aparaturze dostarczają­
cej powietrze do głównego 
silnika nastąpił wybuch wy­
rządzając duże szkody. Fa­
chowcy oceniają, iż naprawa 
silnika potrwa co najmniej ty­
dzień. Przyczyny wybuchu 
nie zostały ujawnione.

Zatruci w Płocku Po Zjedzeniu
Wędlin z Dzika
230 Osób Zachorowało w Płocku Po Spożyciu 

Wędlin z Trychninami.—Jeden z Zatru­
tych, Jan Skuczyński, Zmarł

Wzór 4891

4891
SIZES
2—10

Podług tego wzoru monecie 
uszyć kilka odmiennych ubranek 
do zabawy w lecie. Do zrobienia 
najlepiej użyć materiału, który nie 
wymaga prasowania, a przytem 
jest mocny.

Wzór 4891 można nabyć w wiel­
kościach 2, 4, 6, 8, 10. Na spodenki 
wielk. 6 potrzeba jarda 35 cal. 
materiału, a na bluzkę 1% jarda.

Cena wzoru 35 centów Naieży- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady 
gotówkę

Kiiijon orzy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22, Illinois.

Imię i nazwisko

Ulica .....................

Stan

Nr. Modelka ..................

Rozmiar (Size) —

NAJLEPSZEGO GATUNKU WM. A. ROGERS

SREBRO STOŁOWE
Gwarantowane Na Całe Życie 

Mogą Nabywać

CZYTELNICY 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

za

1 łyżka do zupy 2 łyżeczki do herbaty
1 widelec stołowy 1 widelec do sałaty
1 nóż stołowy z pustą raczka, ostrze z nieplamliwej stall

Oprócz powyższych już otrzymaliśmy dodatkowe srebro 
do uzupełnienia kompletów, a mianowicie:

J łyżki do podawania jarzyn ..... $1.20 i 6 kuponów 
Nóż do masła i łyżeczka do cukru $1.20 i 6 kuponów 
Chochelka do sosu ....................................... $1.20 i 6 kuponów 
Duża łyżka do jagód...$1.20 i 6 kuponów 
Widelec do wędlin ................„....„.............$1.20 i 6 kuponów

Takich kompletów możecie nabywać—ile chcecie, 
na tych samych warunkach, więc w krótkim czasie 
możecie mieć komplet srebra na 6. 8 czy 12 osób.

JAK POSTĘPOWAĆ
Dzień po dniu wycinać kupony jak poniżej umieszczony nume 
rowane. a gdy już macie 6 kuponów przyślijcie do Dziennika 
Związkowego lub przyślijcie kupony z należytoscią a otrzyma­
cie swój komplet srebra I gwarancje. Na przesyłkę pocztowa 
dołączyć trzeba 15c od kompletu

1
1 KUPON NA SREBRO STOŁOWE 1
1 1I No. 1692 26-go Kwietnia, 1955 1

111 £a dołączone.. .w. ... kuponów ' *----------- gotówka oroszę nu przysłać 1
1

Ji aastepulacs sztuki srebra t gwarancją.__ 1

J Nazwisko 1

[ Atlrw ------- 1

J , ....... Zon*.. 1
1



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). WTOREK, 26-GO KWIETNIA (APRIL), 1955

0 Podwójnych Korzyściach Należenia 
do ZNP Mówił Wicepr. Dr. S. Lisowski 
Złożyli Nadto Życzenia Gr. 760 z Okazji Zło­

tego Jubileuszu—Rekorder J. Ropa, Aid.
K. Bonk i Proboszcz Ks. I. Renklewski

W ubiegłą niedzielę, piękną 
uroczystość złotego jubileu­
szu obchodziło Tow. Artyle­
ria Polska Jerzego Washing­
tona, Gr. 760 ZNP, w sali 
Woźniak’s Casino, 2258 West 
19ta ulica.

Grupa 760 jest jedną z naj­
większych grup na Annowie 
przy Gr. 87ej i w skład jej 
wchodzą trzy odrębne towa­
rzystwa, a mianowicie Tow. 
Artyleria Polska p. o. św. Sta­
nisława B. i M., założone za 
inicjatywą ś. p. Walentego 
Pyrcz w r. 1905; Tow. Ks. 
Józefa Poniatowskiego, Gr. 
1784, które przyłączyło się do 
Gr. 760 dnia Igo stycznia, 
1942, i Tow. Jerzego Wash­
ingtona, Gr. 718 ZNP, które 
połączyło się z Gr. 760 dnia 
Igo stycznia, 1954. Tow. Ar­
tyleria Polska Jerzego Wash­
ingtona liczy obecnie 583 
członków, w tym 312 męż­
czyzn 181 kobiet i 90 dziatwy.

W skład zarządu na r. 1955 
wchodzą: Michał Cieniawski, 
prezes; Edward Grabacki, 
wiceprezes; Stanisław Olek­
sy, sekr. prot.; Władysław 
Grzyb, sekr. fin.; Bronisław 
Maranowicz, kasjer; Grzegorz 
Krężel, marszałek. Dyrekto­
rzy: Tadeusz Grabacki, Geo. 
Korsak i Franciszek Partacz.

Komitet Złotego Jubileuszu 
stanowili: Stanisław Węg­
rzyn, przew.; Stanisław Cie­
śla, wiceprzew.; Stanisław 
Oleksy, sekr.; Franciszek 
Marć, Michał Cieniawski, Pa­
weł Węgrzyn, Jakub Dudek, 
Bronisław Maranowicz, Ka­
zimierz Reczek i Sebastian 
Grabacki.
400 Osób na Sali

Uroczystość jubileusz ową 
rozpoczęto solennym nabo­
żeństwem w kościele św. An­
ny, a właściwy program od­
był się o godziniej 4ej po poi. 
w sali Woźniaka, przy udziale 
około 400 osób.

Zarząd Centralny ZNP re­
prezentował wiceprezes Dr. 
Stefan Lisowski ze świata po­
litycznego zą£ zaszczycili ban­
kiet jubileuszowy p. Józef Ro­
pa, rekorder powiatowy i ai­
derman 21ej wardy, p. Karol 
Bonk.

Zagaił program długoletni 
sekretarz Gm. 87ej ZNP, a 
przewodnicząry komitetu ju­
bileuszowego p. Stanisław 
Węgrzyn, który po złożeniu 
krótkiej historii Tow. Arty­
leria Polska Jerzego Wash­
ingtona, poprosił na przewo­
dniczącego prezesa Gm. 87ej 
p. Stanisława Cieślę.

Program, poprowad zony 
żywo, zrobił sympaty c z n e 
wrażenie na uczestnikach.— 
Inwokację wygłosił ks. Hen­
ryk Pozdzal, z parafii św. Ry­
szarda, a hymny—amerykań­
ski i polski odśpiewał syn pre­
zesa Gminy p. Tadeusz Cie­
śla przy akompaniamencie p. 
Kazimierza Napory.

Ponieważ wiceprezes Dr. 
Stefan Lisowski musiał wcze­
śniej opuścić salę, by wziąć 
udział w innym bankiecie, 
przeto poproszony został na 
pierwszego mówcę. Przyjęto 
młodego wiceprezesa serdecz­
nie i nagrodzono hucznymi 
oklaskami po skończo n y m 
przemówieniu.
Czemu do ZNP Jest
Dobrze Należeć

P. Lisowski, jako kierow­
nik Wydziału Młodzieżowego 
przy ZNP, mówił o większym 
zainteresowaniu dorosłej 
młodzieży Związkiem który 
de facto dać może jej więk­
szą satysfakcję niż obce kom­
panie ubezpieczeniowe. Zwią­
zek bowiem poza taką samą 
• może i korzystniejszą ratą 
ubezpieczeniową jakie dają 
inne obce kompanie, ma w 
swoim programie cele ideowe, 
których nie znajdzie się u in­
nych.

Żadna obca kompania — 
mówił Dr. Lisowski—nie po­
czeka z asesmentem, gdy kli­
ent jest bez pracy, chory, lub 
jest w kłopotach finanso­
wych; żadna kompania nie 
daje wsparć na wypadek cho­
roby, nie da obsługi pogrze­
bowej i żadna stanowczo nie 
myśli kupować mundurków, 
przyborów’ sportowych lub 
dawać nagród dla drużyn 
zwycięskich w różnych kon- 
testach. A gdzie są subwen­
cje na prowadzenie szkółek 
dla młodszej dziatwy?
Zachować Polskość

Wiceprezes dalej poruszył 
sprawę utrzymania charakte­
ru polskiego wśród młodzieży 
już dorastającej. Zwrócił u- 
wagę na fakt, że często spo­
tyka się Amerykanów pol­
skiego pochodzenia z czy­
stym nazwiskiem polskim, 
którzy zdobyli wysokie sta­
nowiska i nazwisko im do o- 
siągnięcia sukcesu nie prze­

szkodziło. Wspomniał tu nie­
jakiego Franciszka Piaseckie­
go, inżyniera, założyciela fa­
bryki śmigłowców, który roz­
winął fabrykę do poważnego 
$30 - milionowego przedsię­
biorstwa.

Akcja Związku dla wyzwo­
lenia Polski z pod jarzma ko­
munistycznej Rosji, to nie 
tylko obowiązek polskiego 
wychodztwa względem daw­
nej Macierzy, ale ta akcja do 
pewnego stopnia służy do u- 
mocnienia a raczej naprawie­
nia prestiżu Stanów Zjedno­
czonych w świecie, który stra­
cił wiele w oczach innych na­
rodów po zdradzie Polski w 
tajnych układach jałtańskich, 
która była najlojalniejszym 
aliantem Stanów Zjednoczo­
nych w 2ej wojnie światowej.

Więc—kończył p. Lisowski 
—tak z punktu byznesowego 
jak i ideowego młodzież pol­
ska winna zapisywać się do 
ZNP, który dla niej utrzymuje 
też wspaniałe Kolegium w 
Cambridge Springs, Pa., a 
które daje graduantowi wstęp 
na każdą najwyższą uczelnię 
w kraju. Zakończył on swoje 
przemówienie życzeniem jak 
najlepszego rozwoju i docze­
kania złotego jubileuszu.
Inni Mówcy

Przemówienia wyg ł o s i 1 i 
nadto—p. Józef Ropa, rekor­
der powiatowy, który zazna­
czył, że Towarzystwo ma w 
swoim gronie poważnych o- 
bywateli i młodych działaczy, 
cieszących się jak najwięk­
szym uznaniem nie tylko 
wśród swoich, ale i obcych, 
życzył więc tej pięknie roz­
wijającej się grupie związko­
wej jak największego rozwo­
ju, oraz pomyślności i zdro­
wia dla urzędników, by do­
czekali diamentowego jubi­
leuszu; Proboszcz parafii św. 
Anny, Ks. Ignacy Renklew­
ski, który prosił rodziców, by 
starali się uczyć swoich sy­
nów i córki języka polskiego, 
wciągali ich do polskich or- 
ganizacyj i nakłaniali ich do 
zapisywania się do wyższych 
uczelni, bo dziś w czasach 
ogromnego postępu bez nau­
ki nie można zająć żadnego 
lepszego stanowiska; aider­
man 21ej wardy, p. Karol 
Bonk, który w kilku szcze­
rych serdecznych słowach 
wyraził nadzieję, że Grupa 
760, której on jest członkiem, 
rozwijać się będzie nadal ku 
pożytkowi Związku, Polski i 
przede wszystkim St. Zj.

Odznaczenia zasłużonych 
członków dokonał wiceprezes 
ZNP Dr. Lisowski.
Medale Zasługi Otrzymali:

Józef Kubas, założyciel 
grupy; Paweł Węgrzyn, Kazi­
mierz Reczek, Franciszek 
Marc, Władysław Grzyb, ś. p. 
Jakób Dudek, (który zmarł w 
niedzielę rano i za którego 
odmówiono modlitwę podczas 
programu); Stanisław Cieśla, 
Franciszek Partacz, Sebastian 
Grabacki, Stanisław Oleksy; 
szpileczki 75-lecia ZNP do­
stali: Karol Siwy i Jakub Gry- 
slak.

Telegramy z życzeniami 
nadesłali:' Tow. św. Izydora, 
Gr. 2705 ZNP —Au Gres, 
Mich, i Otto Kerner’a, sędzia 
powiatowy, które odczytał p. 
St. Oleksy, sekr. kom. jubi­
leuszowego.

P. Oleksy również przed­
stawił gości przy głównym 
stole i gości na bankiecie:

Stanisław Węgrzyn, prze­
wodniczący bankietu; Stani­
sław Cieśla, toastmistrz—pre­
zes Gm. 87 ZNP; Stanisław 
Oleksy, sekretarz; Ks. Henry 
Rozdzol, Dr. Stefan Lisow­
ski, wiceprezes ZNP; Joseph 
F. Ropa, rekorder powiatowy; 
aiderman 2lej wardy Karol 
Bonk, wiceprezeska Gm. 87 
ZNP, pani Maria Foryś, wi­
ceprezes Gm. 87 ZNP, p. Ste­
fan Czubernat; kasjer Gm. 87 
ZNP, p. Franciszek Marć; pa­
ni Józefa Cieniawski; Paweł 
Węgrzyn, Józef Kubas, zało­
życiel; Edward Grabacki, wi­
ceprezes Gr. 760 ZNP; Wła­
dysław Grzyb, sekr. fin. Gr. 
760; Bronisław Maranowicz, 
kasjer Gr. 760 ZNP; pani Ka­
tarzyna Buczek-Węgrzyn; pa­
ni Cecylia Maranowicz; Grze­
gorz Krezeł, marszałek Gr. 
760 ZNP; Stefan Tyrakow- 
ski, wiceprezes Metropolitan 
State Bank; Michał Cieniaw­
ski, prezes Gr. 760 ZNP; Ta­
deusz Grabacki, dyrektor Gr. 
760 ZNP; Henryk Obartuch, 
Cenzor Unii Polskiej; Stani­
sław Maruszak, dyr. ZPRK; 
Sebastian Grabacki, Franci­
szek Partacz, dyr. Gr. 760 
ZNP; pani Józefina Białas, 
wicecenzorka Unii Polskiej; 
Mieczysław Obartuch, dyr. 
Sokolstwa Polskiego; Jan 
Gawin, manażer Spółki Con­
cord Savings and Lorn Assn.; 
pani Helena Gawin, pani Flo-

T. Kożuch Solistą 
Maywood Symfonicz­
nej Orkiestry

Tadeusz Kożuch
W poniedziałek 2go maja, o go­

dzinie 8ej wiecz. w Audytorium 
Proviso High School (1st Ave i 
Madison St., Maywood), wystąpi 
jako solista Maywood Symphony 
Orchestra nasz rodak, pianista- 
wirtuoz Tadeusz Kożuch. Zagra 
on koncert fortepianowy Edwarda 
Griega. Kożuch jak wiadomo pro­
wadzi klasę gry fortepianowej i li­
teratury fortepianowej w uniwer­
sytecie Óe Paul.

W sobotę, 23go kwietnia, Ko­
żuch był jednym z trzech sędziów 
dla wybrania najlepszego pianisty 
w tym roku w Chicago w konteś- 
cie Musical Arts Piano Series.

Z czterech kontestantów w fi­
nałowych rozgrywkach zwycięscą 
wyszedł Eddy Gordon, uczeń prof. 
Rudolfa Ganza, u którego w swo­
im czasie uczyli się Kożuch i Wan­
da Paul.

Posiedzenie
Gminy 143-ej Z. N. P.

Miesięczne posiedzenie Gm. 
143-ej Z.N.P. odbędzie się w 
poniedziałek, dnia 2-go maja, 
w sali Im. Jul. Słowackiego 
przy 48-ej i S. Paulina ul., po­
czątek o godz. 8-ej wieczorem.

Spowodu wielu ważnych 
spraw, które są do załatwie­
nia, uprasza się pp. delegatów 
i p. delegatki o jak najliczniej­
sze przybycie. — Antoni E. 
Sereda, prezes; Maria L. Gie- 
rut, koresp.

Bal Pol. Krawców
Local 38 ACW of Am.

W sobotę, dnia 30go kwietnia, 
odbędzie się roczna zabawa Pol­
skich Krawców, lokat 38 ACA., 
w sali Walsha, początek o godz. 
8-ej wieczorem. Orkiestra A. 
Kawałkowskiego. Komietet upra­
sza członków jak również licz­
nych sympatylków.—P. Kowalski, 
komitet.

rentyna Grzyb, Józef Zientek, 
b. stanowy senator; John J. 
Duslki, Franciszek Cieśla, b. 
dyr. ZPRK; Stanisław Woź­
niak, b. prezes Gm. 87 ZNP; 
Dr. Franciszek Świątek.

Reprezentowane były na­
stępujące towarzystwa: Gmi­
na 87, ZNP; Tow. Bartosza 
Głowackiego, Gr. 899 ZNP; 
Tow. Sokół Polski Nr. Iszy, 
Bratnia Dłoń, Gr. 1060 ZNP; 
Tow. Juliusza Słowackiego, 
Gr. 1217 ZNP; Tow. św. Se­
bastiana, Gr. 1797 ZNP; Tow. 
Bolesława Chrobrego, Gr. 
1971 ZNP; Tow. Marii Ko­
nopnickiej, Gr. 2423 ZNP; 
Tow. M. B. Leżańskiej, Nr. 
179 ZPRK; Tow. M. B. Gi- 
delskiej, .Nr. 498 ZPRK; Tow. 
św. Barbary, Gr. 98 Z. P. w 
A.; Tow. Marii Magdaleny, 
Z. P. w A.; Tow. Króla Jana 
Sobieskiego, Gr. 221 Unii Pol­
skiej; Tow. Gwiazda Króla 
Jana 3go Sobieskiego, Gr. 
285 Unii Polskiej; Tow. św. 
Katarzyny, Unii Polskiej; 
Tow. św. Tomasza Apostoła, 
Nr. 166, Mamierzy Polskiej; 
Tow. Młodzieży Wilno; Tow. 
Ks. Stan. Stojałowskiego; 
Kółko Dramatyczne Dzwon 
Wolności; Koło Nr. 5ty Im. 
Władysława Zamojsk i e g o ; 
Klub Nagoszyn; Klub Oświa­
ty Jaz wian; Klub Żmigród; 
Stow. Weteranów Armii Pol­
skiej, Placówka 56ta; Dwór 
Ks. Józefa Poniatowskiego, 
Szczepu Ben Hur, Nr. 240; 
Home Owners Protective and 
Improvement Club; Unique 
Friendly Club.

Zmarłym członkom i człon­
kiniom oddano ostatnią przy­
sługę przez powstanie i z ża­
lem przyjęto wiadomość o 
śmierci Jakuba Dudek, człon­
ka Komitetu Jubileuszowego.

Do urozmaicenia programu 
przyczynił się młody Tadeusz 
Cieśla, który odśpiewał kilka 
rzeczy oraz panna Judy Ra­
tajczak, harcerka, która wy­
głosiła deklamację z życze­
niami dla grupy jubilatki.— 
Prezes Gr. 760 p. Michał Cie­
niawski, podziękował wszyst­
kim za udział w bankiecie.

Odśpiewaniem “Roty” Ko­
nopnickiej zakończono uro­
czystość złotego jubileuszu, 
poczem odbyła się zabawa ta­
neczna przy orkiestrze Ma­
łego Władzia.

Świetną smaczną kolację 
przygotowała pani Woźniak, 
żona właściciela sali, byłego 
prezesa Gm. 87ej, p. Stani­
sława' Woźniak.

Święcone
w Gminie 120 Z. N. P.

We wtorek, dnia 26go 
kwietnia 1955 r., odbędzie się 
o godzinie 8mej wieczorem re­
gularne posiedzenie Gminy 
120 ZNP. w sali Polish Legion 
of American Veterans, 1113 
N. Milwaukee Ave.

Po załatwieniu spraw bie­
żących, anstąpi wręczenie pu­
charu Gminie 120 ZNP jako 
nagrody Wydziału Oświaty za 
zdobycie pierwszego miejsca 
w zeszłorocznej zbiórce 3cio 
majowej przez Kweś tarki 
Gmimy 120 ZNP Aktu wrę­
czenia pcharu dokona, w imie­
niu Wydziały Oświaty, Dr. 
Stefan Lisowski, wiceprezes 
Zarządu Centralnego ZNP. 
Na zakończenie odbędzie się 
tadycyjne “święcone” z krót­
kim programem.

Wszystkich Delegatów i 
Delegatki uprasza się o nie­
zawodne i punktualne przy­
bycie.

Jan Ulatowski, prezes; Ta­
deusz Jasiorowski, sekretarz.

Wiosenna Zabawa 
Gminy 2-ej Z. N. P.

W sobotę, dnia 30-go kwiet­
nia, odbędzie się roczna za­
bawa taneczna Gminy 2 ZNP 
w sali Pułaskiego, pnr. 1711 
S. Ashland Ave. Orkiestra 
“Five Musical Stars” przy­
grywać będzie od godziny 8 
wieczorem. Gmina 2 wraz z 
Komitetem zaprasza wszyst­
kie Panie Delegatki i Panów 
Delegatów oraz wszystkich 
członków Grup przynależ­
nych do Gminy jak również 
licznych przyjaciół i sympa­
tyków. — Jan Ogrodny, pre­
zes; Helena Paul, sekr.

Z Gm. 34tej Z. N. P.
Posiedzenie Gm. 34tej Z. 

N. P. odbędzie się we wto­
rek, 26go kwietnia w sali 
Stow. Domu Polskiego, po. 
11935 Michigan Ave.

Początek punktualnie o 
godz. 8ej wieczorem. Ponie­
waż jest wiele ważnych bar­
dzo spraw do załatwienia, — 
uprasza się pp. delegatów i pp. 
delegatki o liczne i punktual­
ne przybycie. — F. Jendrya- 
szek, prezes; F. Kabat, sekr.

Z Gminy 148 Z. N. P.
W środę, dnia 27go kwiet­

nia, odbędzie się posiedzenie 
Gminy 148 ZNP w sali para­
fialnej św. Stanisława B. i 
Męczennika pnr. 2318 N. Lo- 
rel ave. początek posiedzenia 
punktualnie o godz. 8ej wie­
czorem. Są bardzo ważne spra­
wy do załatwienia i będą wy­
dane Grupom puszki dla kwe- 
starke i kwestarzy na dzień 
święta 3-go Maja, które bę­
dziemy obchodzić 1-go maja. 
Dlatego proszę tak delegatów, 
jakoteż delegatki o liczne 
przybycie. — Franciszek T. 
Smentek, sekr.

z Gminy 139-ej Z.N.P.
Posiedzenie Gminy 139 ZNP 

odbędzie się we czwartek, 28 
kwietnia, o godz. 8ej wiecz. 
Uprasza się delegatów i dele­
gatki o liczne przybycie.—H. 
Spindor, prezes; A. Kuranty, 
sekr. prot.

Premiera
2 Jednoaktowych 
Oper w Chicago

Chicago Wydział Internation­
al Society for Contemporary Music 
wystawia 12-go maja w Eight 
Street Teater (741 S. Wabash 
ave.), pierwszy raz w Chicago 
dwie jednoaktowe opery: “Żonę 
rybaka” znanego w Chicago pro­
fesora kompozycji i dyrygenta w 
uniwersytecie DePaul Leona Stei­
na i “Mawrę” I. Strawińskiego.

Libretto do “Żony Rybaka” na­
pisał R. Rosen według powieści 
braci Grimm’ow, a libratto “Maw- 
ry” oparte jest na powieści Pusz­
kina, znanego rosyjskiego poety.

Wystawieniem opery Steina 
zajmuje się G. Lawner, a wysta­
wieniem “Mawry” E. Jospe.

W operach tych wystąpią naj­
lepsze w Chicago siły operowe i 
baletowe. — Inż. A. Milewicz.

Pol. Rada Pracy, 
Bierze Udział 
w Manifestacji 
3-cio Majowej

Polsko-Amerykańska Rada Pra­
cy, jak po inne lata, tak też i w 
tym roku weźmie udział wspól­
nie z innymi organizacjami w Ob­
chodzie Konstytucji 3go Maja, aby 
razem z całą Polonią zamanife­
stować naszą jedność i siłę li­
czebną wobec obcych a nieraz 
wrogich elementów polskości.

Dlatego wzywamy wszystkich 
delegatów i organizacje należące 
do Rady Pracy o jak najliczniej­
szy udział w tegorocznej manife­
stacji i w wymarszu do pomnika 
bohatera dwóch światów Tadeusza 
Kościuszki w parku Humboldta. 
— J. K. Wieczorek, prezes; Witold 
Pypno, sekr.

Kupujcie w składach a tore 
ogłaszają sie w Oz. Związkowy”)

V'nw,wu‘’'Także do nabycia
BUTELKOWANA POD BONDEM

100 PROOF

KENTUCKY
SA69 STRAIGHT

BOURBON 5ś kw.
WHISKEY

KENTUCKY
BLENDED Są30 
WHISKEY % kw.

rozkoszujcie się wódką, 
która jest

“Ochoczą jąk jej Nazwa" On zamieszkuje w domu położonym 
wysoko nad urwiskiem ponad błyszczą­
cą zatoką. Właśnie spróbował ochoczej 
Old Sunny Brook. Możecie poznać 
z Sunny Brook uśmiechu—że on lubi ją!

3OTH 84 PROOF. KENTUCKY BLENDED WHISKEY CONTAINS 45% GRAIN NEUTRAL SPIRITS ♦ THE OLD SUNNY BROOK CO., LOUISVILLE, KY.

Apel Gminy 39-ej Zw. Nar. Pol,
Do Grup i Członków

Fran. Liszewski 
Na Posiedzeniu 
Gminy 3-ej Z.N.P.

Posiedzenie delegatów i de­
legatek Gm. 3 ZNP. odbędzie 
się w środę, 27go kwietnia, w 
sali Ironside* Hall, 1241 N. 
Washtenaw ave., początek 
punktualnie o godz. 8ej wie­
czorem.

Oprócz ważnych spraw, 
Komitet Obchodów z wice­
prezeską Joanną Soberską ja­
ko przewodniczącą będzie u- 
rzędował z puszkami. Upra­
sza się grupy o dostarczenie 
listy kwestarek, oraz zebra­
nie puszek.

Na posiedzeniu będzie p. 
Franciszek Liszewski, repre­
zentant z biura Ubezpiecze­
nia Społecznego (Social Se­
curity), który zapozna delega­
tów z przywilejami każdego 
obywatela i obywatelki. Upra­
szamy o punktualność.—Wa- 
Wiktoria, Kolman sekretarka, 
cław Andrzejewski prezes;

Z Gminy 79-ej ZN.P.
Gmina 79 ZNP bierze gre­

mialny udział w Manifestacji 
Majowej jak i w zbiórce tego 
dnia. Wiceprezeska p. Emilia 
Andrzejewska, przewodniczą­
ca zbiórki, uprzejmie prosi 
delegatki oraz delegatów, aże­
by postarali się o jak najwię­
cej kwestarek. Puszki dla 
kwestarek można otrzymać na 
posiedzeniu Gminy lub dzwo­
nić do wiceprezeski — Mul­
berry 5-9556. — Józef H. Gaj­
da, prezes; Adela E. Clark, 
sekretarka.

Z Gminy 80-ej Z. N. P.
Regularne posiedzenie Gmi­

ny 80 ZNP odbędzie się w 
piątek 29 kwietnia w sali im. 
Adama Mickiewicza, 3310 So. 
Morgan st., o godz 8-ej wie­
czorem. Uprasza się delega­
tów i delegatki o liczne przy­
bycie, gdyż mamy bardzo 
ważne sprawy do omówienia 
i załatwienia. — Zózef Gem- 
bara, prez.; Wł. Tomaszewski, 
sekr.

Uznanie Dla Studenta 
M. Noyszewskiego

Rodzice Mirosława Noyszew­
skiego, który chlubnie ukończył 
studia inżynieryjne w uniwersy­
tecie Illinois, otrzymał od uni­
wersytetu tego list, który w tłuma­
czeniu z nagielskiego na język pol­
ski, brzmi następująco:

“Dzięki doskonałym postępom 
w naukach Mirosław Noyszewski 
zasłużył na zaliczenie go do grona 
studetnów, którzy będą wyróżnie­
ni podczas 31-ej corocznej uroczy­
stości graduacyjnej, która odbędzie 
się w Audytorium uniwersytetu w 
piątek, 29 kwietnia, 1955 r. o go­
dzinie 1:15.

Rodziny i przyjaciele wyróżnio­
nych studentów są proszeni o przy­
bycie na to zebranie.

Mowy będą nadane na radio ze 
stacji uniwersytetu." “WILL” (580 
kilocykli). '

Z serdecznym pozdrowieniem 
Leslie A. Bryan, sekretarz Senatu.” 

Takie zadnie Senatu uniwersy­
tetu jest chlubnym świadectwem o 
zdolnościach Noyszewskiego, który, 
będąc Polakiem, urodzonym w Pol­
sce, w krótkim czasie opanował tu

Gmina 39-ta, jak po inne 
lata tak i tego roku, bierze 
udział w Manifestacji Majo­
wej, która się odbędzie pod 
egidą Okręgu 12 i 13 w przy­
szłą niedzielę w Parku Hum­
boldta.

Prosimy nasz Grupy o wy­
delegowanie swych marszał­
ków i chorążych na Mszę Św. 
i do wymarszu oraz o liczny i 
gremialny występ. Niechaj 
w tej narodowej manifestacji 
pod Pomnik Bohatera Dwóch 
Światów. T. Kościuszki nieza- 
braknie nikogo.

Administracja Gminy jak i 
Komitet Oświaty i Obchodów 
apeluje o kwestarki do zbiór­
ki funduszu na cele światowe 
i młodzieżowe w naszym 
Okręgu. Każda Grupa nale­
żąca do Gminy 39-ej proszona 
jest o przysłanie po kilka 
kwestarek. Puszki i odznaczki 
są już w sali Kościuszki do na-

Szanowni Bracia i Siostry. 
Rok obecny 1955 jest rokiem 
bardzo uroczystym, bo nie 
tylko tego roku przypada 
Sejm ZNP., który odbędzie się 
w mieście Minneapolis, Minn, 
lecz w tym roku ZNP. obcho­
dzi jubileusz diamentowy z o- 
kazji 75-lecia założenia Zwią­
zku.

Dlatego to Zarząd Central­
ny ZNP. wydał kontest wer­
bunkowy dla wszystkich 
Gmin i Grup w całym kraju i 
chce zdobyć rekordową ilość 
nowych członków dla tej naj­
większej polskiej organizacji 
w świecie. Zarząd Centralny 
wypłaca gotówkę za zapisanie 
nowych członków i w dowód 
uznania ofiarowuje brylanto­
wą szpilkę jubileuszową.

Gmina 177 uchwaliła na ten 
rok nagrody gotówkowe do­
stępne tak dla każdego jak i 
dla organizatorów Grup:

$25 za 25 nowych członków

Wprawdzie do szkolnych, 
wakacji jeszcze daleko, lecz 
już wiele rodziców rozmyśla, 
gdzie wysłać dzieci na waka­
cje. Zapominają oni, że naj­
lepszy wypoczynek będą mia­
ły dzieci w Obozie Młodzieżo­
wym 12go i 13go Okręgu Z. 
N. P., w Yorkville, Ill., ponie­
waż Obóz ten mieści się na 
dużym terenie, na którym 
znajduje się rzeka. Wyżywie­
nie w Obozie jest zdiowe i ob­
fite, a odległość od Chicago 
wynosi tylko około 50 mil, a 
więc i tanio kosztuje wysłać 
tam dzieci i w czasie pobytu 
ich w Obozie, łatwo jest je < 
wiedząc. Pozatem w Obozie 
jest urozmaicony program

bycia. Niepotrzeba czekać do 
niedzieli ponieważ każda z 
kwestarek może otrzymać 
puszkę każdego dnia i wieczo­
ru w naszej kwaterze.

Kwatera, to jest sala Ko­
ściuszki, otwarta będzie w 
niedzielę 1-go maja od godzi­
nie 6-tej rano przez cały dzień, 
gdzie podawana będzie kawa 
i przekąski dla naszych kwe­
starek i dla panów którzy sta­
wią się z autami do obsługi 
kwestarek.

Panie i Panienki prosimy 
Was bardzo o zgłoszenie się 
po puszkę i do oddania swej 
usługi Gminie na tak szla­
chetny cel. Jakakolwiek po­
moc tak Pań i Panów będzie 
mile widziana i należycie oce­
niona. Prosimy wszystkich 
bardzo do kooperacji. — Ka­
rolina Budź, wiceprezeska 
Gm. Katarzyna Modzelew­
ska, Przewód. Kom. Oświaty.

lub więcej pełno lub małolet­
nich;
$20 za 20 nowych członków. 
$15 za 15
$10 za 10 

• $5 za 5 
po 50 centów za jednego no­
wego członka do czterech.

Gmina 177ma, chociaż je­
dna z młodszych zawsze świe­
ciła wzorem w pośród innych 
Gmin tak w pracy dla Zwią­
zku jakoteż dla kraju i może 
śmiało powiedzieć, że w każ­
dym konteście przodowała 
tak samo i w tym konteście 
nie pozostanie w tyle.

Weźmy się więc wszyscy 
szczerze do pracy, aby nikogo 
z pośród nas nie brakło, aby 
w tym konteście każdy z nas 
zdobył choć jednego członka, 
a napewno nasz cel osiągnie­
my.

Prezes Gminy 177mej Józef 
Kowal; Komitet Rozwoju: F. 
A. Syzdak, S. Szymaszek, A. 
Wirkowski i J. Serwinowska.

zajęć, .więc nietylko dzieci 
mają rozrywkę, lecz Obóz ten 
również wyrabia w nich zami­
łowanie do wszystkiego co 
polskie, gdyż Obóz ten jest 
słuszie uważany za “Kuźnię 
Polskości”.

Wobec tego, że na posie­
dzeniach Gmin i Grup oma­
wiana będzie sprawa wysyła­
nia największej ilości dzieci 
Związkowców do Obozu, dla­
tego podajemy poniżej termi­
ny w jakich odbywa się obo­
zowanie chłopców i dziewcząt.

Obozowanie dla dziewcząt 
trwa przez trzy tygodnie od 
3go lipca do 23go lipca, a obo­
zowanie chłopców rozpoczyna 
się 24 lipca i trwać będzie do 
13go sierpnia.

O bliższe informacje w 
sprawie obozowania można 
zwracać się do prezesa Stow. 
Obozu, Mariana Celmera, 5306 
W. Pensacola Ave. Tel. SPring 
7-4930.

Zjednoczonych jako uciekinierzy 
wojenni. Ojciec Noyszewskiego 

język angielski i świetnie ukoń-1 też jset inżynierem i należy do 
czyi studia inżynieryjne. Rodzice tutejszego Stow. Polsko-Amery- 
Noyszewskiego tylko kilka lat te- t kańskich Inżynierów. — Inż. A. 
mu przyjechali z Polski do St. I Milewicz.

Odezwa Do Grup i Członków 
Gminy 177-mej Zw. Nar. Pol.

Terminy Obozowania w Obozie
Młodzieżowym w Yorkville

Z Życia Pol. Klubu 
Artystycznego

W piątek, 22go kwietnia w Fine 
Arts Bldg, odbyło się zebranie Pol­
skiego Klubu Artystycznego pod 
przewodnictwem przezesa Gemba- 
ły. Panna Hajduk przedstawiła 
zebraniu nowych członków i go­
ści. Tadeusz Slesiński’zawiadamia, 
że w tych dniach sędziowie ogło­
szą, kto z uczni średnich szkół 
zwyciężył w konteście literackim 
Polskiego Klubu Artystycznego, do 
którego stanęło 200 z górą konte­
stantów. Prezes mówi, że już czas 
do nakreślenia programu dla ucz­
czenia w tym roku Adama Mickie­
wicza. Oznajmia zebraniu, że po­
robił kontakty z zarządem Chica- 
goskiej Symfonicznej Orkiestry w 
celu urządzenia w przyszłym se­
zonie koncertu polskiej muzyki 
symfonicznej.

Po załatwieniu bieżących spraw 
prezes przedstawił zebraniu The 
Beverly Women’s Chorus, który 
przyjechał z południowej strony 
Chicago, na zaproszenie pani do­
ktorowej Marion Kostrubały.

Chór bardzo ładnie zaśpiewał 
pod kierownictwem p. V. V. Miles 
przy akompaniamencie -p. Mary 
organ Wood pięć utworów: “The 
Skylark” Goldsworthy’ego; “Sheep 
and Lambs” Homer’a; “Blue Tan­
go” L. Anderson’a; Pieśń Musetty 
z opery “La Boheme” Pucciniego 
i “Rain” Curron’a.

Obecni gorąco oklaskiwali każ­
dy numer programu. Chór ten nie 
jestJiczny, ale jest dobrze ześpie- 
wany. Chór ten w 1952 r. zajął 
drugie miejsce w konkursie Chi­
cago Music Festival. Ze swej stro­
ny Chór ten zaprosił obecnych na 
swój koncert, który on urządza d. 
7go czerwca o godz. 8mej wiecz. 
w Trinity Methodist Church, (99ta 
ul. i Winchester Ave.).

Po wygłoszeniu ciekawego od­
czytu przez p. Kostruibałę o powie­
ści Marcii Davenport “My Brot­
her’s Keeper”, poproszono zebra­
nych na kawę z ciastkami, przygo­
towanymi przez p. Bohador, go­
sposię Klubu. Koniec wieczoru 
spędzono na miłej towarzyskiej 
pogawędce.

Przyjęcie Calvert
Lo Bali

Galowe przyjęcie Calvert Lo 
Bali odbędzie się w czwartek, 28go 
kwietnia b. r., o godzinie 8:00 wie­
czorem w il42 Club, 1142 N. Noble 
ul.

Ted Mądry i Bernice Taraszka, 
właściciele serdecznie wszystkich 
zapraszają na to przyjęcie Calvert 
Lo Bali i zabawienie się, i zapew­
niają wiele niespodzianek na ten 
wieczór, urządzony przez współ­
pracę Williama Kalinowskiego, 
przedstawiciela firmy Calvert.

(R.M.)

ELEMENTARZ 
KRAKOWSKI 

Do Nauki Domowej 
i Na Kursach 

Bardzo łatwy sposób nauki ję­
zyka polskiego, czytania i pisa­
nia dla dzieci. Jeżyk polski, jak 
się okazało w naszych czasach 
jest bardzo potrzebny w życiu 
każdego człowieka Cudzoziem­
cy chętnie się uczą języka 
polskiego, dlaczego więc Polak 
ma go nie znać?

Na końcu tego podręcznika 
są wskazówki dla uczących.

Cena za
Egzemplarz O V V 
5 Egzemplarzy $1.00 
Księgarnia Związkowa 
1201 Milwaukee Ave. 

Chicago 22. 111.
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Pożądana i Na Czasie Książka
Na półkach księgarskich w Stanach Zjed­

noczonych ukazała się pożądana i na czasie 
książka, napisana przez prof. Mariana Ku- 
kiela, a wydana przez Princeton University 
Press w Princeton, N. J., dzięki poczynio­
nym staraniom przez Fundację Kościusz­
kowską.

Dzieło to p. t. “Czartoryski and European 
Unity, 1770-1861” jest pierwszym z serii 
książek w języku angielskim o zasługach 
narodu polskiego w rozwoju chrześcijań­
skiej cywilizacji ca przestrzeni dziesięciu 
ubiegłych wieków. Fundacja postanowiła po­
starać się o wydanie co najmniej jednej ta­
kiej książki co roku w celu odpowiedniego 
przygotowania opinii światowej do obchodu 
tysiąclecia Polski w roku 1966.

“Czartoryski and European Unity” jest 
książką o treści historycznej, a jednocześnie 
i na czasie wobec sytuacji, w jakiej Polska 
i cała Europa, a z nimi cały świat, dzisiaj 
się znajdują.

Książka ta daje swą treścią i prawdą hi­
storyczną druzgoczącą odpowiedź dla złoś­
liwych pisarzy typu Sharpa i jemu podob­
nych, którzy twierdzą i usiłują wmawiać 
w opinię światową, że Polska nigdy nie 
miała wielkich mężów stanu. Zadaje ona 
kłam całej tej tezie. Jak wiadomo, książę 
Adam Czartoryski był zakładnikiem na dwo­
rze carskim w Petersburgu. Zaprzyjaźnił się 
z młodym księciem Aleksandrem i obydwaj 
planowali (skoro tylko ten ostatni zostanie 
carem) uwolnienie Polski, nadanie Rosji 
konstytucji, i zjednoczenie Europy w fede­
rację narodów. Gdy Aleksander został carem 
konserwatywne żywioły opanowały dwór, 
ale Czartoryski został ministrem spraw za­
granicznych Rosji i kuratorem zakładów 
naukowych polskich. Właśnie wówczas Uni­
wersytet Wileński, zreorganizowany przez 
Czartoryskiego, był żywym ośrodkiem nauki 
polskiej. Właśnie w tych czasach (1815- 
1819) Mickiewicz był studentem na tymże 
uniwersytecie, gdzie profesorami byli między 
innymi bracia śniadeccy i Joachim Lelewel.

Z czasem sytuacja się pogorszyła, Czar­
toryski został ówczesnym “dipisem,” stwo­
rzył pierwszy Rząd Polski na wygnaniu— 
w Hotelu Lembert w Paryżu, skąd do śmier­
ci w roku 1861 walczył różnymi środkami 
o “sprawę polską” 1 prowadził pertraktacje 
z czołowymi mężami stanu w różnych kra­
jach.

Książka, pięknie wydana, w twardej okład­
ce kosztuje sześć dolarów. Nabyć ją można 
w amerykańskich księgarniach, w Prince­
ton University Press, Princeton, N. J., lub 
w Kościuszko Foundation, 15 East 65th St., 
New York 21, N. Y.

Dzięło to polecamy naszym Czytelnikom 
do nabycia. Prosimy o nie pytać, żądać go 
od księgarzy, gdzie nie ma go na składzie, 
oraz polecać go wszystkim Amerykanom. 
Rozpowszechnianie w Stanach Zjednoczo­
nych takich książek jak "Czartoryski and 
European Unity” i jej podobnych dzieł przy­
czynia się do popularyzowania polskiej akcji 
niepodległościowej i podciąga polskie imię 
wzwyż w światowej opinii. Jednocześnie dla 
uczelni amerykańskich, takich jak uniwer­
sytet Princeton, i dla firm wydawniczych, 
staje się zachętą do podawaain na rynek 
książek o motywach polskich w dodatnim 
znaczeniu, a nie w ujemnym—w krzywym 
zwierciadle czyichś, nam wrogich uprzedzeń 
osobistych, bądź będących produktem braku 
gruntownej, wszechstronnej znajomości na­
rodu polskiego, jego zasług i jego odwiecz- 
uego posłannictwa.

W interesie sprawy polskiej leży, aby ta­
kich dzieł ukazywało się jak najwięcej i że­
by one docierały do rąk najszerszych kół 
czytającej publiczności.

Obraz Społecznej Zakały
Fala kryminalnej przestępczości w Sta­

nach Zjednoczonych zapisała się w. anałach 
Federalnego Biura Inwestygacyjnego (FBI) 
zwyżką, a nie zniżką. Z czego smucić się 
należy, bo taka tendencja zaszczytu ame-

Wióra
• SPOD PIÓRA

KINO CZĘSTO PROWADZI 
DO ZŁYCH OBYCZAJÓW

Ks. kadynał Tisserant, mówiąc o 
złym wpływie większości filmów 
zaznaczył: “W obecnych czasach, 
największa liczba widowisk w sa­
lach kinowych przedstawia sceny 
przeciwne moralności. Dlaczego 
dopuszcza się do tego, że zasadni­
cza instytucja całej społeczności 
ludzkiej jest bez ustanku wyszy­
dzana na scenie i ekranie? Nie ma 
sztuk teatralnych czy scenariuszy, 
w których nie byłoby scen koń­
czących się cudzołóstwem czy też 
rozwodem, chyba, że następuje sa­
mobójstwo lub zabójstwo. Przed­
stawienia kinematograficzne, któ­
re technika nowoczesna czyni co­
raz to bardziej pociągającymi przez 
użycie kolorów, przekroczyły pod 
tym względem wszelkie wyobraże­
nie. Widzi się tam sceny, takie na­
wet najbardziej bezwstydne osoby 
nie ośmieliłyby się odtworzyć wo­
bec swych najbliższych przyjaciół. 
A rodzice pozwalają pomimo 
wszystko oglądać takie filmy swym 
dzieciom i dorastającej młodzie­
ży, nie myśląc o tym, że pozosta­
wiają one w duszy bez obrony ob­
razy i myśli wprowadzające przed­
wcześnie ro rozwiązłości”.

♦ * ♦

SUPER-PRAWORZĄDNI

Czy nasza emigracja się dobrze 
rządzi?

Dwa razy lepiej niż jakakolwiek 
inna.

Ma przecież aż dwa rządy.

WSTRZEMIĘŹLIWOŚĆ 
A KUCHNIA

Francuz przyjechał do Londy­
nu (w interesach, oczywiście, nie 
dla przyjemności).

Anglik zaprosił go do swego 
lokalu i zaczął:

— Może pan wypije cocktaila?
— Jest tu znakomity. Nazywa się 

“Stary Oxford”.
Francuz spróbował, skrzywił się, 

odsunął kieliszek, szepnął:
— Ja właściwie nie piję... Może 

lepiej coś zjemy...
— Ale naturalnie. Tu mają nie­

zrównane sandwicze.
Francuz nadgryzł jeden, odłożył 

resztę czym prędzej i rzekł:
— Prawdę mówiąc nie mogę 

jeść... Może po prostu porozma­
wiamy...

♦ • •
NATURALNIE

— Czy pan uważa, że długie na- 
rzeczeństwo jest dobre?

— Naturalnie. Im dłużej jest 
mężczyzna narzeczonym, tym kró­
cej jest żonatym.

« * *
WYŁGAŁ SIĘ ZRĘCZNIE

Sędzia: — Czy może mi oskar­
żony przytoczyć jaki ważny po­
wód, dla którego nie zapłacił go­
spodyni za wikt.

Oskarżony: — (z galanterią do 
obecnej przy rozprawie gospody­
ni). — Wikt twój najczcigodniej­
sza gospodyniu był wprost nie do 
opłacenia.

♦ • ♦
— Oskarżony jesteście człowie­

kiem zupełnie zepsutym.—Musie- 
liście chyba bracać się obracać w 
złym towarzystwie?

— Ja, panie sędzio, od osiem­
nastego roku życia mam jeno z sę­
dziami do czynienia.

♦ ♦ *
ZAZDROŚNIK

Ona (z budki przydrożnej spo­
glądając na ulewę):

— Aż miło jak deszcz ożywia 
spragnioną przyrodę.

On: — A ja muszę tu siedzieć 
na sucho.

♦ ♦ *
— Na balu, pani bardzo wyzy­

wająco ubrana: — Wie pan znala­
złam krawcową, która robi wspa­
niałe kostiumy na raty.

— Zaraz to poznałem, proszę 
pani, bo widzę, że pani włożyła na 
siebie dziś tylko pierwszą ratę.

* * *
— Panno Aniu, czy pani pozwo­

li, abym odtąd mówił pani po 
imieniu.

— Owszem, ale pod tym wa­
runkiem, że pan zechce łączyć sta­
le moje imię ze swoim nazwi­
skiem.

♦ * *
— Kiedy oświadczyłem się mo­

jej ukochanej, zapytała mnie o mo­
je możliwości na przyszłość. Od­
powiedziałem jej, w gorących 
słowach o swoim ogromnie boga­
tym wujku.

— I co?
— No nic. Została moją ciotką.

♦ * •
— Nie ma sensu kłamać, żeście 

nie skradli tego worka z mąką. 
Przecież na waszej marynarce wy­
raźnie widać ślady mąki.

— Jak to czasem można ludzi 
posądzać niewinnie, ja wtedy 
wcale nie miałem na sobie tej 
marynarki.

♦ ♦ *
— Muzyk włoski i profesor uni­

wersytetu w Belgii, poszukują 
zawzięcie groty, znajdującej się w 
środkowym pasie Apeninów na 
wysokości 2,300 m.

Stara legenda mówi, że jeden z 
najznakomitszych wróżbitów sta- 
ro-greckich schronił się i miesz­
kał w tej grocie, która w średnich 
wiekach miała się zapaść.

Co Życie Niesie —
Sprawa Stosunków 
Polsko-Ukraińskich

W londyńskim “Dzienniku 
Polskim” ukazał się artykuł, 
autorem którego jest Józef 
Lobodowski, który od szere­
gu lat zajmuje się studiowa­
niem stosunków polsko-ukra­
ińskich.

Lobodowski próbuje zna­
leźć płaszczyznę dla toczącej 
się szczególnie w polskiej pra­
sie zagarnicźnej dyskusji na 
tematy polsko-ukraińskie.

W artykule tym czytamy:
Kilkakrotnie w prasie pol­

skiej rozpalała się polemika 
ua temat sprawy ukraińskiej, 
budziła większe lub mniejsze 
echa w czasopismach ukra­
ińskich — i gasła. Od czasu 
do czasu tu i tam ukazują się 
artykuły, nacechowane do­
brą wolą i znajomością przed­
miotu; częściej znajdują wy­
raz wzajemne żale i preten­
sje. Stosunki polsko-ukraiń­
skie to jak rozbity wóz sto­
jący na stromej drodze. Ktoś 
przychodzi, usiłuje mozolnie 
ruszyć go z miejsca i przeto­
czyć przez wzniesienie. Po 
kilku metrach wóz utyka, 
brakuje ramion, by go pode­
przeć, nieco hałasu i zamie­
szania — i wehikuł stacza się 
z powrotem na dawne miej­
sce. I znowu wstaje nad nim 
kurzawa pretensji, zarzutów i 
oskarżeń.

Emigracje mają ograniczo­
ne pole działania. Tak się już 
dzieje, że z reguły brakuje im 
powszechnie uznanych auto­
rytetów, że są rozdartć wal­
kami wewnętrznymi, że trud­
no im zdobyć się na jednolite 
działanie. Gdy więc dwie ta­
kie emigracje przystępują do 
załatwienia starego sporu są­
siedzkiego, odrazu należy za­
łożyć, że “niezłomni” z tej i 
tamtej strony zaczną stoso­
wać wypróbowane metody 
terroru patriotycznego, bo 
przecież każda grupa ideolo­
giczna ma sjvoje własne sta­
nowisko, z którego nie ustą­
pi. W atmosferze licytacyj­
nych haseł i postulatów zbyt 
trudno znaleźć remedium na 
kwestię, niezałatwiotią od 
przeszło czterystu lat. I roz­
bity wóz nadal tkwi w przy­
drożnym rowie.

Z reguły emigracje zgłasza­
ją programy maksymalistycz- 
ne. Jest to zjawisko najzupeł­
niej zrozumiale i niepotrzeb­
nie napsuło i nadal psuje tyle 
krwi. Na kompromisy idą na-- 
rody, rozporządzające wła­
snym państwem i realną siłą; 
emigracje z natury rzeczy 
muszą bronić wszystkiego, bo 
w przeciwnym razie nie pozo­
stanie im w ogóle nic. A po- 
nadto wszelkie układy i umo­
wy, zawierane przez emigran­
tów, nie mają żadnego, na­
wet prawnego znaczenia i 
każdej chwili można nad nimi 
przejść do porządku dzienne­
go. Jakiś odłam emigracji 
czeskiej ofiarował Niemcom 
sudeckim powrót do ich daw­
nych siedzib. Mogło to mieć 
doraaae znaczenie propagan­
dowe — i nic więcej. Takie 
czy inne załatwienie tej spra­
wy zależeć będzie od przy­
szłych wydarzeń, w których 
owa grupka czeskich emi­
grantów najprawdopodobniej 
nawet nie weźmie udziału.
Idea Niepodległości 
Ukrainy

Konflikt polsko - ukraiński 
ma dwa zasadnicze aspekty. 
Pierwszy z nich, szerszy, do­
tyczy wspólnego frontu wo­
bec wspólnego rosyjskiego 
niebezpieczeństwa. Drugi — 
dotyczy spornych kwestii te­
rytorialnych i powinien być 
pochodną funkcją pierwsze­
go. W rzeczywistości jest na 
odwrót: sprawa główna pod­
porządkowana jost sprawie 
drugorzędnej, ogólna lokal­
nej. Od razu należy stwier­
dzić, że od roku 1939 polska 
myśl polityczna tak dalece 
oswoiła się z myślą o niepod­
ległości Ukrainy, jako nie­
zbędnego czynnika w przy­
szłej Europie, że przeciwnicy 
tej idei reprezentują dziś wy­
raźną mniejszość. Jest to po­
stęp bardzo poważny. Dodaj­
my, że nie ma go na zacho^ 
dzie Europy i w Ameryce, a 
jeśli jest postęp — to bardzo 
znikomy. Z tych sąsiadów U- 
krainy, którzy przed rokiem 
1939 posiadali własne pań­
stwa, Polacy są właściwie pod 
tym względem wyjątkiem.

Wśród wszystkich innych 
emigracji środkowo-europej- 
skich postulat niepodległości 
ukraińskiej był i jest zdecy­
dowanie niepopularny, ponie­
waż idea “prometejska” zre­
dukowania imperium rosyj­
skiego do granic etnograficz­
nych traktowana jest jako 
niebezpieczne awanturnictwo. 
Bardzo pouczająco wypadła 
ankieta, zorganizowana przez 
Białorusinów w emigracyj­
nych kołach bałtyckich w St. 
Zjednoczonych i Kanadzie. 
Olbrzymia większość polity­
ków litewskich, łotewskich i

estońskich wypowiedziała się 
zdecydowanie przeciw wiąza­
niu się z Białorusinami prze­
ciw Rosji. Oczywiście, na u- 
trzymaniu Ukrainy Moskwie 
zależy jeszcze bardziej niż na 
Mińsku i Witebsku, pośrednio 
więc owi politycy bałtyccy 
wypowiedzieli się również 
przeciw niepodległości ukra­
ińskiej.
Lwów Probierzem

Ale Ukraińcy przywykli 
mierzyć szczerość polskich 
wypowiedzi kwestią Lwowa. 
Można wielekroć zapewniać, 
że się stoi na gruncie niepod­
ległości Ukrainy, ale jeśli ta­
kim oświadczeniom nie towa­
rzyszy rezygnacja z Ziemi 
Czerwieńskiej, podejrzenia, 
żal i pretensje pozostają w 
dawnej sile. Lwów stał się ka­
mieniem probierczym szcze­
rości, papierkiem lakmuso­
wym uczciwości politycznej. 
Wydaje się, że bez wyważenia 
jakimś osękiem tego kamie­
nia, wóz z miejsca nif ruszy.

Że mamy tu do czynienia 
przede wszystkim z proble­
mem natury psychologicznej, 
niech zaświadczy taki drob­
ny przykład. Z jakiejś oka­
zji w Londynie odbywa się 
“Wieczór Lwowa.” Ktoś wy­
głasza przemówienie, ktoś in­
ny snuje czułe wspomnienia, 
Włada Majewska śpiewa pio­
senki lwowskie. W prasie u- 
kraińskiej ukazują się na­
miętne notatki, po raz setny 
oskarżające Polaków o im­
perializm. Otóż żadne wyda­
rzenia polityczne i żadne ideo­
logie czy koncepcje nie zmie­
nią faktu, że na emigracji 
znajdują się tysiące ludzi, 
związanych pochodzeniem z 
Ziemią Czerwieńską. Byłoby 
śmieszne żądać od nich, by 
z czwartku na poniedziałek 
zapomnieli o mieście, w któ­
rym urodzili się, wychowali 
i które kochają. Jest w tym, 
oczywista, i aspekt politycz­
ny, ale innego rodzaju, niż 
to się wydaje Ukraińcom. Oto 
ludzie ci nie uważają w swo­
im poczuciu i świadomości, 
że utracili Lwów na rzecz 
Ukrainy; utracili go na rzecz 
Rosji sowieckiej. To nie woj­
ska ukraińskie zajmowały 
miasto Lwa we wrześniu, 
1939, to nie policja ukraińska 
wywoziła jego mieszkańców 
na Sybir. .Na miejsce wysie­
dlonych Polaków nie sprowa­
dzono masowo ludności z 
Naddnieprza: to raczej mło­
dzież halicką wywożą dziś na 
uralskie i azjatyckie ugory.
Lwów w Rękach Sowietów

Warto przyjrzeć się, jak ta 
sprawa wygląda na tle opinii 
międzynarodowej. Dla typo­
wego polityka z Zachodu (a 
chodzi przecież o typowość, 
nie o nieliczne wyjątki) ma­
nifestowanie polskości Lwo­
wa jest akcją antysowiecką, 
nie antyukraińską. Ma to zre­
sztą swoje precedensy histo­
ryczne. Kijowską wyprawę 
Piłsudskiego świat uznał za 
imperialistyczną awanturę,— 
podjętą nie w imię niepodle­
głości Ukrainy, lecz w imię 
osłabienia Rosji. Granicę na 
Zbruczu uznano za granicę 
polsko-rosyjską. Rozumiem, 
jak bardzo musi to boleć każ­
dego ukraińskiego patriotę, 
ale tak istotnip było. Wiemy, 
jak bardzo zemściła się na 
Polsce jej studwudziestolet- 
nia nieobecność na mapie po­
litycznej Europy; Ukraina by­
ła nieobecna znacznie dłużej. 
I dziś jeszcze, gdyby emigra­
cja polska wydała uroczysty 
akt, zrzekając się nim Lwowa 
na wieki, opinia międzynaro­
dowa przyjęłaby to nie jako 
ustępstwo na rzecz Ukrainy, 
lecz na rzecz Rosji. W naj­
lepszym razie—na rzecz U- 
krainy sowieckiej, stanowią­
cej integralną część rosyj­
skiego imperium. Czy taki 
akt, pomijając już, że nie 
miałby żadnej mocy prawnej, 
przyniósłby sprawie ukraiń­
skiej jakąkolwiek korzyść,— 
należy wątpić.
Sprawa Boga, i Miecza

Natomiast wspólna, zgra­
na akcja dwóch emigracyj, 
wymierzona przeciw imperia­
lizmowi rosyjskiemu we wszy­
stkich jego objawach, mógł­
by mieć swój ciężar gatun­
kowy i przynieść wzajemne 
korzyści. Naturalnie, warun­
kiem wstępnym takiej akcji, 
nie dorywczej, dobrze zapla­
nowanej i o długofalowym 
zasięgu, musiałoby być usta­
lenie jakiegoś modus viven- 
di. A przede wszystkim zawie­
szenie sprawy Lwowa i Ziemi 
Czerwieńskiej na kołku. Kie­
dyś, na kilka lat przed drugą 
wojną Włodzimierz Bączkow­
ski, wzywając do wspólnego 
frontu antyrosyjskiego pisał, 
że przyszłość tych spornych 
ziem i miast jest sprawą Bo­
ga i miecza. Miecz już nas 
dotknął dotkliwie i ciąży na­
dal, zaś wyjoki Boskie są nie­
zbadane. Kwestii tej na emi-
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rykańskiemu społeczeństwu, ani żadnemu, 
nie przynosi. Nie dodaje ona blasku. Chociaż 
można nawet znaleźć w niej jeden plus, a nie 
tylko same minusy.

Na przykład, statystyczny raport FBI wy­
kazuje jedynie pewną zniżkę, 3.8 procent 
w rubryce morderstw' i zabójstw. W roku 
1954 przypadało takich zbrodni 4.2 na 100 
tysięcy mieszkańców. Mniej więcej jeden 
na 25 tysięcy stał się mordercą lub zabójcą 
—najniższa rata od dwudziestu lat.

Natomiast, biorąc ogólnie, jest gorzej. W 
ciągu ubiegłego roku było w kraju 2,267,- 
250 ciężkich przestępstw, czyli liczba rekor­
dowa—o pięć procent więcej niż w roku 
1953, a blisko 27 procent więcej niż w 1950.

Na reputacji społeczeństwa amerykańskie­
go, jak widać, najciężej odbija się brak prze­
strzegania Siódmego Przykazania. Nie krad- 
nij. Wzrosły kradzieże, rabunki i bandyckie 
napady rabunkowa z bronią w ręku. Wła­
mania złodziejskie wzrosły 8.4 procent w 
stosunku do roku poprzedniego; rabunki 
6.8 procent, a kradzieże 5.8 procenta

Nie było godziny, biorąc przeciętnie, aby 
ktoś w całym kraju nie był zamordowany 
lub zabity. Przypadały w roku 1954ym 34 
mordy i zabójstwa dziennie, 256 osób po­
strzelonych, bądź pokiereszowanych noża­
mi, bądź poranionych w inny sposób. Co 
dnia zdarzało się także 49 kryminalnych 
gwałtów... jeden wypadek dziennie w każ­
dym stanie. 
.... Należy pamiętać, iż wszelkie wyczyny 
nożownicze zalicza się tu do “głównych 
zbrodni,” czyli do zabójczych zamachów. 
Gdy po wielu innych krajach nożowników 
zalicza się przeważnie do kategorii ulicz­
nych opryszków.

Największą liczebnie zakałą społeczną są 
osobnicy z “długimi rękami” i bandyckimi 
aspiracjami. Statystyka FBI wykazuje, że 
w roku ubiegłym notowano przeciętnie 
dziennie 3,674 złodziejstw, 592 kradzieże 
samochodów i przeszło 1,600 rabunków.

Raport FBI stanowi także pewne ostrze­
żenie dla rodziców i opiekunów dorastającej 
młodzieży. Wykazuje on, na przykład, blisko 
dwuprocentowy wzrost zbrodniczości wśród 
młodzieży wieku poniżej 18 lat, kiedy znaj­
duje się ona pod pieczą rodzicielską. To 
znaczy, kiedy powinna się znajdować pod 
okiem ojca, matki lub opiekuna.

Oto cyfrowy obraz społecznego zakalca, 
nad którego zmniejszeniem i zupełnym wy­
tępieniem powinni pracować wszyscy. Bo 
zło to mści się nie tylko na najbliższych 
członkach rodziny, ale i na reputacji ogółu 
społeczeństwa i na kieszeni wszystkich. Ogół 
podatników płaci bowiem za ściganie zło­
czyńców, za podciąganie ich pod literę pra­
wa i za utrzymanie za kratami.

Posady w Washingtonie
Komisja Służby Cywilnej Stanów Zjedno­

czonych podaj e o dalszym istnieniu zapotrze­
bowania na stenografów i stenografistki. 
Wakujące posady znajdują się po federal­
nych resortach w Washingtonie i w obrębie 
Washingtonu.

Uposażenie waha się od $2,750 do $3,175 
rocznie dla osób ze znajomością stenografii. 
Prócz stenografów i stenografistek istnieje 
prawie stałe zapotrzebowanie na maszynist­
ki (typists) z wynagrodzeniem od $2,750 do 
$2,950. rocznie.

Komisja Służby Cywilnej komunikuje, iż 
“doświadczenie nie jest wymagane.” Kto 
je posiada, na pewno nie będzie mu to po­
czytane za złe. Aplikanci i aplikantki muszą 
jednak wykazać się ukończeniem 18 lat życia, 
gdyż młodsi nie mogą być przyjęci.

Po szczegółowe informacje i formularze 
aplikacyjne nie potrzeba zwracać się do: U.S. 
Civil Service Commission, Washington 25, 
D. C. Owszem, można pisać i tam, ale nie 
koniecznie. Szczegółowych informacji udzie­
lają bowiem także regionalne biura Komisji 
Służby Cywilnej. Zainteresowane takimi 
posadami rządowymi osoby z Illinois i o- 
ściennych stanów mogą zwracać się po for­
mularze i dodatkowe informacje, listownie 
lub osobiście, do: The Director, Seventh U.S. 
Civil Service Region, Room 1048, New Post- 
offiće Building, 433 W. Van Buren St., Chi­
cago, Ill.

Do wymienionych urzędów należy także 
zwracać się po informacje o innych pracach 
rządowych, kto jest zainteresowany w tym 
kierunku. Administracja państwowa skła­
da się bowiem nie tylko z biuralistów, ale i 
z różnych fachowców.

Na przykład, jak dowiadujemy się bez­
pośrednio z innego komunikatu, “Executive 
Secretary, Board of U. S. Civil Service 
Examiners, Department of Agriculture, 623 
N. Second Ave., Milwaukee 3, Wis., poszu­
kuje odpowiednio ukwalifikowanych na po­
sady płacące od $4,205 do $5,060 rocznie w 
stanie Wisconsin. Są to stanowiska wyma­
gające posiadania znajomości zagadnień rol­
nych, rynkowych i tym podobnych działów 
Departamentu Rolnictwa. Potrzeba tam lu­
dzi z odpowiednim przygotowaniem do za­
jęcia posad: specjalisty programu stanowe­
go, asystenta generalnego administratora 
stanowego, asystenta (audytora powiatowe­
go) administratora stanowego w stanowych 
urzędach federelnego Departamentu Rolnic­
twa, zajmujących się stabilizacją cen ziemio­
płodów na rynku i konserwacją produktów 
rolnych.

Podane stawki uposażenia nie są zbyt im­
ponujące, ale nie są także do pogardzenia. 
Ma być to wynagrodzenie “początkowe.” Co 
daje do zrozumienia, że można pójść wyżej 
na podstawie posiadanych zdolności i pozna­
nia odnośnego działu pracy.

TIMELY TOPICS
Poland In Music-Karol Szymanowski

By F. Łabuński
(Continued)

The World War found Szyma­
nowski in Tymoszówka, 31 years 
old, still single and living with his 
mother, his father having died 
earlier. Once asked, if he would 
ever marry, Szymanowski answer­
ed “probably never, because my 
mother is my first and last love.” 
These words proved true: except 
his mother and sisters, no woman 
seems to have played an important 
role in his life. This life at home, 
far from the battlefields, continued 
its normal flow. The war prevent­
ed Szymanowski from making his 
annual trops abroad; instead, it 
gave him the opportunity to be­
come more familiar with Russia. 
He went to Moscow and Petro­
grad and found there a strong re­
action against German culture and 
German music, and also discover­
ed the positive national character 
of Russian music.

He became acquainted with De­
bussy’s orchestral music and im­
mediately was fascinated. Debus­
sy became after Chopin, his most 
admired composer. He found in 
music of French Impressionists a 
release from the German influ­
ence. His style changed: it became 
less subjective, more descriptive; 
it gained in colour and health; 
its mood became less nocturnal. 
His melody was henceforth more 
free, less complicated; the harmo­
ny more colourful, the rhythm 
more balanced.

Szymanowski’s personality ha­
ving grown stronger, he was able 
to resist the spell of impressionism, 
borrowing from it only what was

gracjii nie załatwimy. Załat­
wią ją kiedyś w przyszłości 
zainteresowane narody i oby 
stało się to bez nowego prze­
lewu krwi. W każdym razie 
wznawianie bartobójczej wal­
ki o Lwów na emigracyjnym 
papierze nie prowadzi do ni­
czego, a jedynie odnawia sta­
rą nienawiść i marnuje ener­
gię potrzebną gdzie indziej. 
Sprawa Lwowa rozstrzygnie 
się między niepodległą War­
szawą i niepodległym Kijo­
wem, a nie na bruku londyń­
skim czy paryskim. Dwóch 
rozbitków na tej samej tra­
twie nie uzależnia wspólnej 
akcji od załatwienia sporu, 
który ich dzielił na lądzie.— 
Myślą przede wszystkim o 
tym, jak uratować się i przy­
bić do portu.
Podejrzliwość

Modus vivendi, pojęte jako 
warunek wspólnej akcji, wy­
maga systematycznego roz­
ładowywania nienawiści. U- 
kraińcy często podejrzewają, 
że pojednawcze gesty ze stro­
ny polskiej są jeszcze jednym 
podstępem, mają na celu o- 
słabienie ich narodowej czuj­
ności. Ale czujność nie musi 
iść w parze z nienawiścią. Ta 
pierwsza pozwala widzieć jaś­
niej, ta druga—zaślepia. Pra­
sa i literatura miałyby tu 
przed sobą olbrzymie a wdzię­
czne zadanie. Uintensywnie­
nie obopólnych kontaktów, 
wspólnych imprez, nawet, na 
terenie nie tylko politycz­
nym, miałoby pierwszorzędne 
znaczenie. A kwestii Lwowa 
na każdym kroku nie wysu­
wać. I tak samo życie wysu­
nie ją prędzej czy później. Ale 
niech to się stanie wówczas, 
gdy jedni i drudzy znajdą się 
na własnej ziemi i znowu po- 
czują się jej gospodarzami. 
Adenauer ratyfikował umowę 
z aliantami, nie żądając od 
nich uprzednio uroczystego 
obalenia postanowień pocz­
damskich. Ratyfikujmyż i my 
naszą emigracyjną ugodę, nie 
żądając od siebie nawzajem 
aktów, które są w sile pieczę­
tować jedynie narody suwe­
renne.

A obecny stan rzeczy grozi 
powtórzeniem się roku 1918 
i jego tragicznych dla obu 
narodów konsekwencji. Nie 
pierwszy to bowiem raz w na­
szej wspólnej historii sprawy 
parafialne zaprzepaściły całą 
diecezję. Wyjście z tego błęd­
nego koła jest tylko jedno: 
stopniowe rozładowyw a n i e 
psychicznej wrogości, wygła­
dzanie wzajemnych urazów, 
położenie nacisku na tym, co 
nas łączy, nie na tym, co dzie­
li. Sojusz polsko-ukraiński z 
roku 1920go nie dał spodzie­
wanych rezultatów jedynie 
dlatego, że masy nie były do 
niego psychicznie przygoto­
wane. Potem przyszła Ryga, 
po Rydzie 17 września 1939 
i wreszcie Jałta. W momen­
tach przełomowych znowu 
zabrakło psychicznego przy­
gotowania, bez którego wszel­
ka akcja z góry skazana jest 
na niepowodzenie. Odrobić 
przeszłości i cofnąć wydarzeń 
nie mężna. Natomiast można 
i trzeba nauczyć się rozpo­
znawać, gdzie tkwią korze­
niami nasze błędy, i nie po­
pełniać ich na nowo.

adequate to his intentions and 
transforming it for his own pur­
pose. He went even further in his 
own impressionism than the 
French composers, introducing 
atonality and polytonality when 
necessary to his purposes and find­
ing new possibilities of colour and 
expression. His “Mythes,” Opus 
30, and his “Masques,” Opus 34, 
are striking examples of his new 
style. In these works Szymanowski 
never sacrifices design for colour. 
Theirs is more dramatic than that 
of the French music. His style 
could be called ‘Romantic Impres­
sionism.”

With Kochański, a frequent 
guest at Tymoszówka, Szymański 
was initiated into all the secrets 
of violin technique. There resulted 
several violin work's which soon 
contributed to the rising fame of 
the composer: “Notturno e Taran­
tella,” “Mythes,” and the First 
Violin Symphony (with chorus), 
the choral cantates “Demeter” and 
“Agawa,” the Third Piano Sona­
ta, “Melopes” for piano, the First 
String Quartet and several cycles 
of songs.

The Russian Revolution ended 
the carefree days of Tymoszówka. 
After the upheaval in 1917 the 
estate was plundered and ruined; 
the Szymanowskis lost nearly all 
their belongings and sought refuge 
among relatives in Elizavetgrad. 
Though hampered by the insecure 
and even dangerous life in this 
small town, Szymanowski com­
posed there his “Caprices of Pa­
ganini,” for violin and piano, four 
songs to the words of Rabindra­
nath Tagore, and the “Songs of a 
Foolish Muezzin,” to the words of 
Iwaszkiewicz. At the end of 1919 
he succeeded after great difficul­
ties in laving Russia nad arrivd in 
January, 1920, in Warsaw, without 
funds, but full of hope and enthu­
siasm for his liberated country. He 
established himself in the capital, 
where soon all the surviving mem­
bers of his family were reunited. 
Soon he made trips to Paris, Lon­
don and the United States, visiting 
New York in 1921, as a guest of the 
Kochańskis and taking an active 
part in concerts given by modern 
music groups.

With each year Szymanowski’s 
music, which had been known be­
fore in his country only by an ad­
vanced few, won greater under­
standing and appreciation, provo­
king at the same time discussions 
and polemics. The composer was 
supported by the younger gene­
ration of Poles who saw in him not 
only their outstanding modern 
composer, but their spiritual lead­
er. But they remained a minority; 
his music was not yet understood 
by the older generation and the 
general public.

Szymanowski's fresh contact 
with his ancestral country influ­
enced advantageously his creative 
activity. He began immediately to 
work on his opera “King Roger,” 
the conception of which came to 
him while on a visit to Sicily and 
North Africa in 1914. The libretto 
of this three-act lyric drama, 
written by the composer and his 
friend, the poet Iwaszkiewicz, de­
picts a conflict between the old 
Greek pantheism and Christianity. 
The action takes place during the 
Twelfth Century in Sicily. The 
contrast between the Christian and 
the pa'gan worlds is masterfully 
treated in Szymanowski's music, 
the characters are clearly present­
ed, the music is vigorous and full 
of dramatic feeling. Such frag­
ments as the chorus in the church 
of Act 1, Roxane’s aria of Act n, 
the Dionysiac dances of the same 
act, the part of the Shepherd in 
Act HI, and the final scene of the 
opera are among the best examples 
of Szymanowski’s music.

In 1922 Szymanowski composed 
“Slopiewnie,” five songs to the 
words of Tuwin, a contemporary 
poet, which are in an imaginary 
archaic Polish language. This work 
makes another turning point in 
the composer’s development. For 
the first time since his early Vari­
ations, ‘Opus 10, Szymanowski 
turns to the root of Polish music. 
Instead of borrowing a folk melo­
dy and harmonizing it, he creates 
everything out of his imagination, 
while composing music of genuine 
Polish character. After the ultra 
rich harmonic frame and highly 
coloured melodic lines of his pre­
vious two cycles of songs (Opus 
41 and Opus 42) the texture of 
“Slopiewnie” Strikes one as an 
example of great simplicity, a new 
trait in the composer’s music.

The next cycle of songs "Chil­
dren Rhymes” continues the same 
line of evolution. These 20 songs, 
undoubtedly among the best of 
their kind, are a fine example of 
simplicity, direct expression and 
economy of means. And, for the 
first time in many years, Szyma­
nowski’s work bears the signs of 
a genuine and healthy sense of 
humor. It is obvious that the com­
poser found in his country spiri­
tual harmony and. with it a favour­
able atmosphere in which to work.

(To be on tinned)
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SECOND FEDERAL SAVINGS'.486 NORTHERN PNA SOFTBALL

“Americas Arts And 
Skills" On Bob And 
Kay With Eddie Show

A series of five-minute docu­
mentary films highlighting “Ame­
rica’s Arts and Skills,” is being 
seen on the Bob and Kay with 
Eddie Doucette show. The films, 
produced by “Life” magazine 
trace the nation’s culture through 
eight historical periods, beginning 
with early Colonial times. They 
will be shown at approximately 
six-week intervals coinciding with 
related feature articles in the ma­
gazine.

The permanent contributions of 
each specific era are emphasized. 
The first film illustrated Colonial 
architecture, household furnish­
ings and utensils, clothing and re­
presentative art.

Subsequent programs will show 
the Revolutionary period; the 
Classic Greek Revival era imme­
diately followiig the Revolution; 
the Southern Romantic period just

Golf Fundamentals 
Taught At 
Eckhart Park

Instructiqns in the fundamentals 
of golf will be taught every Wed­
nesday evening at Eckhart Park. 
Classes are open to adults only, 
men and women, who desire to 
learn the fundamentals of this 
popular game.

Each person should furnish his 
or her own club.

Women are advised to wear low 
heel shoes.

Registration is available any 
evening with Mr. Ted Stegowski, 
instructor.

Classes will begin at 7:30 P. M. 
every Wednesday starting with 
April 20th.

prior to the Civil War; the Fron­
tier days; the influence of the 
Southwest and Pacific-Spanish; 
the Victorian era and, finally, the 
modern age of the skyscraper and 
such men as Frank Lloyd Wright.

BATTING MARK PAGED PNA LOOP
New Mill Noodles Next With .398; Ted Hoff­

man Takes Individual Title With .613; Geo. 
Ruch Second With .587; Jim Hoffman Tops 
In Homers, Runs Batted In

BY JOSEPH R. KOWAL
Adhering to the adage that the 

best defense is a good offense, 
the Second Federal Savings soft- 
ballers, sponsored by President 
John A. Sierocinski and Executive 
Vice-President E. John Sierocinski 
of the 26th St.-S. Pulaski Rd. es­
tablishment, came up with the 
most devastating offensive of the 
1954 Northern (William N. Erick­
son) PNA Softball league season 
to win not only the team batting 
championship with a stratospheric 
.486, but also to annex the pennant 
for the sixth successive season and 
their 15th in 20 years of play.

The Federals dominated every 
department of play, as they rolled 
up 193 runs for an average of 19.3 
per contest, and 235 hits, an aver­
age of 23.5 per tilt.

They set the pace in times at 
bat, 484, runs/ 193, hits, 235, tied 
in doubles with New Mill Noodles, 
52, led in triples, 15 homers, 28, 
runs batted in, 172 bases on balls, 
14, double plays, 10, triple plays, 
1, batting, .486, total bases, .401, 
extra base hits, 95, and slugging, 
.829.

New Mill, which bowed to the 
Federals in the finals of the single 
game elimination playoffs involv­
ing the above mentioned teams and 
also the Craftsmen and Lucky 
Stop Inn, finished second in the 
batting race with .398 on 170 hits 
in 427 times at bat. The Ed Dud­
ziński Demons were third with 
.365 on 139 hits in 382 at bats, and 
the Craftsmen were fourth with 
.360 on 145 bingles in 403 times up.
TED EDGES GEORGE

Third Baseman Ted Hoffman of 
Second Federal edged out his 
teammate and brother-in-law, Out­
fielder George Ruch, for the indi­
vidual batting crown with .613 to 
.587. Ruch was the 1953 swat king.

Two other members of the Fed­
erals boaster higher marks than 
Ted and George, but they did not 
appear in more than half of their 
team’s ten games.

They were Bill Hoffman, who 
hit at a fantastic .857 clip in 3 
games, collecting “12 for 14,” and

Seeins Believin’
Since Gary Merrill has become 

a regular on the WNBQ’s Justice 
program where he plays the part 
of Jason Tyler, the Legal Aid 
lawyer, he has begun to take a 
keen interest in the law. Part of 
his new hobby consists of collect­
ing legal anecdotes and jokes.

He told one the other night 
about Pat who was hauled before 
the magistrate for disturbing the 
peace. The magistrate asked if he 
had any visible means of support, 
to which Pat replied, “Bridget, 
me darlin’, stand up so the Court 
kin see yez!”

Lucky Quadruped 
Offered Vacation

Captain Hartz’ Placement Ser­
vice For Domestic Animals may 
become a weekly WNBQ offering 
—if Ned “Captain Hartz” Locke 
receives many more requests like 
a recent one from a Delavan, Wis., 
fan of Channel 5’s Sunday a.m. 
Captain Hartz and His Pets.

The writer, mother of four 
youngsters, offers an acre-and-a- 
half of grazing land near her home 
to “make a foster home during 
the warm weather for a lamb or 
mare.”

“No animals have applied yet,” 
says Locke, “but that sure is nice 
vacation country up there. If 
they’d throw in a little Wisconsin 
cheese, I might go myself!”

C.I.C. Members 
Participate In 
May 3rd Parade

For the first time in the history 
of the Chicago Intercollegiate 
Council, the members will join 
in the annual Polish Constitution 
Day Parade to Humboldt Park 
We sincerely hope and believe 
that this will be the first in a 
long series of such activities for 
the CIC.

• The following plan has been 
formulated for this great occasion.

There will be two cars used by 
the Council, with four girls from 
the Council representing the two 
outstanding features of our Young 
Polish Women, Beauty and Intel­
ligence.

The focal point of the second 
car will be Miss Cecelia Brzyski, 
queen of the 1954 University Ball 
and a member of the De Paul 
University Polish Club. Miss 
Brzyski is studying voice at the 
present with great hopes of 
achieving stardom in the operatic 
field.

Also in the car will be Miss 
Diane Czelusniak, who was a rdn- 
ner-up for the Miss Freedom title 
in 1954. Miss Czelusniak is a 
member of Pi Alpha Omega, and 
attends Loyola University where 
she is majoring in English, with 
her future plans being in the 
Teaching field.

The other two girls will be Miss 
Joan Kalata and Miss Virginia 
Wyszkowski. Both are members 
of the De Paul Polish Club. Miss 
Kalata is a Science Major while 
Miss Wyszkowski is studying Sec- 
reterial Science.

Miss Brzyski and Miss Czelus­
niak will wear formals to empha­
size beauty while Miss Wyszkow­
ski and Miss Kalata will wear the 
cap and gown associated with the 
field education.

The cars will be decorated with 
the school pennant of the various 
universities active in the Chicago 
Intercollegiate Council.

AVERAGES
TEAM BATTING

AB. JR. H. 2B. 3B. HR. rbi. BB. BA. TB. SA. 
Federal 484 193 235 52 15 28 172 14 .486 401 .829
New Mill 427 115 170 52 7 12 103 5 .398 272 .637
Demons 382 87 139 28 4 9 78 8 .365 202 .529
Craftsmen 403 116 145 42 3 10 94 9 .360 224 .556
Lucky Stop 406 117 143 32 8 23 107 11 .352 260 .644
Council 91 407 82 139 18 5 10 73 4 .339 197 .484

INDIVIDUALS
Player-Team AB. R. H 2b 3b HR. RBI. BA. TB. SA.

Dziedzic, C.91  1 0
A. Jagiełło, NMN  1 0
B. Hoffman, Fed 14 10
Abraham, Fed 10 7
Jazwiec, C.91  5 4
Ted. Hoffman Fed 31 15
Prorok, C.91  5 2
Ruch, Fed 46 24
Wnek, LSI  9 2
Sabaj, Crafts ................36 18
S. Jazwiec, Crafts  9 6
J. Hoffman, Fed 53 25
M. Hoffman, Demons 23 7
Thomas, Demons 20 3
Megacz, Fed 44 13
Lar. Hoffman, Fed  6 2
Łakome, LSI  4 3
Jeschke, NMN- ..............46 18
Miceli, NMN  6 3
Sieprawski, C.91 10 2
Strawa. C.91  4 1
W .Mroz, Federal 42 19
Kuc, Fed ................ 42 20
Reding, C. 91 _29 8
Smudzki, C. 91 .....48 14
Kossak, NMN ;................41 10
Warz, C.91 ...................... ,...13 4
Placek, Crafts ..._..........37 11
Słowik, LSI !.................37 10
T. Stomp, Demons 35 5
Len. Hoffman, Fed 51 17
R. Piasecki, Craft... 440 12
Kramp, NMN 49 13
Osinski, Demons 38 7
R. Pawlowski, LSI 34 13
Hill, LSI  4 1
Simeoni, NMN 32 8
Cnota, NMN _39 12
F. Szyc, LSI 37 16
Kasper, Fed .............. 22 7
Giesel, Fed 37 11
S. Piasecki, Craft 42 13
Tkoletz, Fed  5 2
Trix, C.91  5 0
Nowak, C. 91  5 2
E. Dudziński, Dem 18 4
Hamilton, Demons 20 6
Ernst, Demons _....15 6
Warren, NMN 43 11
Szamrowicz, LSI 41 9
Henke, LSI 39 13
Nowik, Crafts 39 12
Piórek, Crafts „37 10
Maslo, LSI 32 9
R. Szyc, LSI  8 1
Marcisz, NMN 38 11
Huber, Demons .........11 2
B. Poulos, Demons _..ll 3
Kiolbaska, LSI 45 14
Gajda, NMN .................34 9
Widak, C.91 17 4
Cabaj, C.91 34 4
Sieradzki, Demons 37 16
Gazdziak, NMN 29 8
Wincheski, Demons 38 8
Trychta, Crafts .........42 17
Ptasnik, Crafts. .............27 4
Pociask, Federal ............48 16
Bondmass, Federal 18 2
R. Wojcik, NMN 24 4
May, LSI ...........  6 2
H. Skaluba, C. 91 31 4
L. Poulos, Demons ........35 6
Wasniewski, C. 91 33 3
Galazkiewicz, C. 91 30 5
Sydor, NMN 17 2
Wagner, NMN 25 5
D. Stomp, Demons 18 5
Michelini, Crafts 36 6
G. Hoffman, Fed .....11 2
Rydzenskl, Demons 23 3
Trznadel, LSI ...27 8
Pinkawa, Demons 35 6
Theo. Skaluba, C. 91 39 7
Kenar, C. 91  4 0
Thad. Skaluba, C. 91  4 0
C. Weber, C. 91 46 7
J. Pawlowski, LSI 38 8
Budny, LSI  9 2
Swienton, LSI 30 7
Dankowski, C. 91 25 4
Nawiesniak, C. 91  5 1
Plack, C. 91  5 2
Czapla, Crafts 17 2
Salkowski, Crafts  7 1
Madry, Crafts  7 1
C. Frayder, Crafts 22 5
S. Micek, Crafts  3 0
Szymski, LSI  2 0
Kostuchowski, Fed  4 0
M. Janowski, Fed  0 0
Comastro, Demons  0 0
M. Trojan, C. 91 - 4 1

1 0 0 0 1 1.000 1 1.000
1 0 0 0 0 1.000 1 1.000

12 2 0 0 5 .857 10 1.000
8 2 2 0 5 .800 14 1.400
4 0 1 1 1 .800 9 1.800

19 6 0 4 21 .613 37 1.194
3 2 0 0 4 .600 5 1.000

27 6 0 4 12 .587 45 .978
5 1 0 0 2 .556 6 .667

20 7 3 2 13 .556 38 1.056
5 1 0 0 4 .556 6 .667

29 7 2 6 30 .547 58 1.094
12 3 0 0 4 .547 58 1.0&4
10 3 0 1 4 .500 16 .800
22 5 2 2 20 .500 37 .841

3 1 0 0 2 .500 4 .667,
2 1 0 0 2 .500 3 .750

23 8 0 4 21 .500 43 .935
3 0 1 0 0 .500 5 .833
5 0 0 1 6 .500 8 .800
2 1 0 0 0 .500 3 .750

20 6 1 1 9 .486 31 .738
20 5 1 1 10 .486 30 .714
14 2 0 2 10 .483 22 .758
23 6 0 0 4 .479 29 .604
19 12 1 2 15 .463 36 .878

6 1 1 0 4 .462 9 .692
16 4 0 0 7 .459 20 .541
17 1 1 4 16 .459 32 .865
16 4 0 1 8 .457 23 .657
23 5 2 2 11 .541 38 .745
18 7 0 3 19 .450 34 .850
26 3 0 0 5 .449 29 .592
17 2 2 1 8 .447 26 .684
15 4 2 3 8 .441 32 .941

3 0 0 0 0 .750 3 .750
14 3 0 1* 7 .438 20 .556
17 3 1 2 7 .436 28 .718
16 4 0 3 15 .432 29 .784

9 0 0 1 4 .409 12 .545
15 1 1 1 11 .405 21 .506
17 2 0 2 13 .405 25 .595

2 0 0 1 2 .400 5 1.000
2 0 0 0 0 .400 2 .400
2 1 0 0 1 .400 3 .600
8 0 1 0 6 .400 10 .556
8 2 0 0 2 .400 10 .500
6 0 0 0 1 .400 6 .400

17 8 2 0 10 .395 29 .674
16 3 0 2 6 .390 25 .610
15 4 1 2 13 .385 27 .692
15 2 0 0 5 .385 17 .436
14 6 0 1 6 .378 23 .622
12 1 1 2 11 .375 26 .813

3 1 0 0 1 .375 4 .500
14 1 1 0 7 .367 17 .447
4 0 1 1 6 .364 9 .818
4 0 0 0 1 .364 4 .364

16 2 0 5 17 .356 33 .733
12 3 1 2 11 .353 23 .676

6 0 0 1 4 .353 9 .529
12 0 1 0 5 .353 14 .412
13 5 0 1 7 .351 21 .568
10 5 0 0 8 .345 15 .517
13 4 1 0 12 .342 19 .500
14 4 0 0 6 .333 18 .429

9 1 0 0 4 .333 10 .370
16 3 2 5 20 .333 38 .792

6 1 0 0 2 .333 7 .389
8 0 0 0 4 .333 8 .333
2 0 0 0 0 .333 3 .333

10 0 1 0 3 .323 12 .387
11 I 0 2 3 .314 18 .514
10 2 0 0 5 .303 12 .364

9 1 0 1 5 .300 13 .433
5 0 0 0 4 .294 5 .294
7 2 0 1 .280 9 .360
5 1 0 1 3 .278 10 .$6

10 4 0 2 13 .278 20 .556
3 1 1 0 5 .273 6 .545
6 0 0 1 2 .261 9 .391
7 1 1 0 3 .259 10 .370
9 2 0 0\ 9 .257 11 .314

10 0 0 2 7 .256 16 .410
1 0 0 0 0 .250 1 .250
1 0 0 0 0 .250 1 .250

11 2 1 2 6 .238 14 .412
9 2 0 0 7 .237 11 .289
2 0 1 0 2 .222 4 .444
6 2 0 1 6 .200 11 .367
5 0 0 0 3 .200 5 .200
1 0 0 0 0 .200 1 .200
1 0 0 0 2 .200 1 .200
3 1 0 0 1 .176 4 .235
1 1 0 0 1 .143 2 .286
1 0 0 0 1 .143 1 .143
3 I2 0 0 1 .137 5 .227
0 'o 0 0 0 .000 0 .000
0 0 0 0 0 .000 0 .000
0 0 0 0 0 .000 0 .000
0 0 0 0 0 .000 0 .000
0 0 0 0 0 .000 0 .000
0 0 0 0 0 .000 0 .000

By Mel Graff
Registered U S. Patent Office

Megacz

STANDINGS

F.

120
159
183
127
125

201
144
166
185
169

125
151
151
179
207

188
198
144
128
170

455
440
405
505
468

522
432
522
541
527

408
512
532
551
562

502
495
472
430
510

199
183
153
174
149

165
120
143
170
180

449
427
508
488
471

408
460
467
436
538

520
451
482
515
513

hits in
8 dou-

111
125
127
146
172

209 
163 
138
200
202

167
148
184
158
176

187
136
142
148
149

117
159
171
217
192

531
443
449
498
531

168
153
142
141
170

168
144
189
141
129

420
437
497
434
448

483 
416
461
543
533

522
452
506
388
479

529
471
486
475
561

121
151
121
143
178

156
146
155
121
171

424
473
263
493
524

Wally’s  
Happy Hour No. 1  
Sen. Rostenkowski  
Ma’s ................... ;
Cas’ -...................
Wojciechowski  
Glass  
Łuczak ......... „...............
Ritchie’s ’ . .... 
Lincoln  
Gardenia .............
Neighborhood  
Lawrence .... 
Servicemen’s  
Happy-Hour No. 2 .... 
Stack’s ..................

Rock Hudson, who made love 
to Jane Wyman in “Magnificent 
Obsession,” with Barbara Rush 
as his second lead, has Barbara 
as the object of his passionate 
wooing in his new film, “Cap­
tain Lightfoot.” Based on W. R. 
Burnett’s best-seller, it is an 
Irish adventure story.

The Chicago Park District pro­
vides summertime day camps for 
youngsters. Their evergrowing 
popularity with both parents and 
kiddies was evidenced last sum­
mer when 91,220 children were 
registered and participated in 
camp activities in forty-one parks.

Tied for sixth position with .500 
were Shortstop Richard Jeschke of 
New Mill and Catcher Joe ” 
cf Secqnc Federal.

Jeschke clubbed cut 23 
46 times at bat, including 
bles and 4 homers, 21 runs batted 
in, and slugging mark of .935.

Megacz collected 22 in 44 times 
at bat, including 5 doubles, 2 tri­
ples and 2 homers, 20 runs batted 
in, and a slugging average of .841.

Jim Hoffman set the pace in 
times at bat, 53, runs, 25, hits, 29, 
homers, 6, runs batted in, 30, total 
bases, 58, an dtied with Second 
Baseman John Kossak of New Mill 
Noodles in extra base hits with 
15. Kossak led in doubles with 12.

Sabaj of the Craftsmen was high 
in triples with *3, and Shortstop 
Frank Kuc of the Federals received 
the most bases on balls, 5.

Mara Corday of the films poses for a picture mindful of the 
holiest season of the Christian year, Lent and the Easter tide. One 
of Hollywood’s promising young players, Mara is featured by 
Universal-International in “Man Without A Star,” the Kirk 
Douglas-Jeanne Crain-Claire Trevor Western. Mara will star for 
the first time in “The Man From Bitter Ridge,” with Lex Barker.

Maropoulos 153 
Twersky ....148 
Zaraza 136

193

404
412
448
487
420

W.
591/2
57
56
52
54
531/2 
48%
48
46/2
44
42
41
411/2
39 
331/2 
27

With the broadcast of WBBM’r 
rural institution, “The Country 
Hour,” Monday, April 25, George 
Menard will take up the reins as 
Farm Editor of Chicago’s Show­
manship Station. Six mornings a 
week, from 5:30-6:00 AM, Menard, 
star of WBBiM-TV’s “Farmtown, 
UJS.A.,” will show the early ris­
ing rural audience a handful of 
new features, which will include 
agricultural weather reports, sum­
maries of the previous day’s live­
stock markets from the files of the 
U.S. Department of Argriculture, 
and some special features of his 
own making. Among the new 
things that George will bring with 
him to the Country Hour is a series 
of recordings of children at prayer. 
According to George, “There is a 
resurgence of religious interest 
nowadays. In nearly every restau­
rant, you’ll see people bowing their 
heads to say grace . . . whether 
they’re Protestant, Catholic, or 
Jewish. I think there’s something 
about a child saying grace that 
touches pretty close to holiness. 
That’s why I’m going to make these 
recordings.” Children’s names, and 
addresses will be given.

Menard’s everyday activities 
take him close to the farm about 
which h broadcasts, and each week 
within a 100-mile radius of Chi­
cago, George will tape-record in­
terviews with leading farmers, 
asking them of their farming plans 
and progress.

As has been the custom on the 
Country Hour, there will be 5- 
minute time signals interspersed 
with news of interest to the farmer 
along with the playing of well- 
known hymns.

Menard was born and raised on 
his family’s 450-acre livestock and 
grain farm at Sergeant’s Bluff, 
Iowa. He’s a graduate of Notre 
Dame University, where he major­
ed in Journalism. He entered radio 
work in 1935 — at Station WROK 
in Rockford, Illinois, and began 
there to aim his talents toward 
the rural audience which depends 
so heavily on radio for informa­
tion and news.

In the summer of 1938, Menard 
came to Chicago, and station WLS, 
where he was Director of Farm 
News and the Editor of the “Farm 
Bulletin Board.” Other shows with 
farm interest on which George 
Menard has received credit are 
“National Barn Dance,” “Dinner 
Bell,” and the “The Man on the 
Farm.” *

Wiewiora „130 
Skibbe 144 
Schimanski 175 
Zbur 135 

.166

F. 
E. 
C. 
E.
B.

G.
H.
E.

G. 
S. 
J.
Ed

C. 
E. 
C.

George Menard 
To WBBM Radio 
4s Farm Editor

L.
33/2
33
37
38
39
391/2
441/2
45
46%
49
51
52
51%
54
591/2
63

RITCHIE’S
196
166
161
115
174

166
142
121
202
198

LAWRENCE
117
135
148
140
181

SERVICEMEN’S
122
149
133
158
153

Nega 153 
Logisz 148 
Logisz 166 
Grabowski 156 
Guzik 161

CAS
Niwa 166
Kruszewski 202 

.210
155

138
139
184
156
157

J. 
B.
S. 
L. 
R.

L. 
H.
G. 
W.
B.

C. Sautter’s 561 series enabled 
Wally’s Florals to take 3 games 
from Happy Hour No. 1 and to re­
place the latter in first place in 
the Al J. Małkowski Memorial 
Bowling league race last Friday 
night at Congress Arcade. Wally 
Konov tallied 505 for the losers.

Sen. Dan Rostenkowski shut out 
Neighborhood Tavern thanks to a 
541 by W. Nega.

All other series were decided by 
2 to 1 margins with Łuczak beating 
Club Gardenia, Cas Florals clip­
ping Richie’s, Glass Tap downing 
Lincoln Square, Servicemen’s Club 
subduing Lawrence, and Joe Woj­
ciechowski whipping Happy Hour 
No. 2.

S. Ovyn and B. Lesniak rolled 
531s for Łuczak, A. Guzik 510 for 
Gardenia, J. Saneighi 562 for Cas, 
M. Filmonczyk 522 for Ritchie’s, 
Joe Steck 520 for Glass, E. Jarosz 
■524 for Lincoln, Benny Dudek 538 
for Lawrence, S. Paplaczyk 508 
for Happy Hour, and W. Stacy 543 
for Wojciechowski.

WALLY’S
181
165 
143 
157 
170

P.
O.
H.
S.
W. Piotro’ski

HAPPY HOUR No. 2
TowalskI ....144
Morris 147 
Paplaczyk ..172 
Paule 165 
Koberecki ..157

167
141
152
167
157

WOJCIECHOWSKI 6(

S.
E.
F.
B. 
B.

G.
E.
S.
W. Konov
J. Maropoulos 155 

NEIGHBORHOOD
149
121
129
157
147

J.
G.
W. Pieta 
Gebarowski
J. Saineghi ....163

F. 
S. 
H. 
R.

R. Strelzyk _ 181
E. Banka  158 

Sprague ....159 
Jan ......160 
Sautter 215

HAPPY HOUR NO. 1 •
191
167
142
166
141

Rabiega 123
McNeil 172
Mindak 177 
Derka 155 
Dudek 187

S. Klich 135 
Kazmierczak 132 
W. Banka 136
J. Gródecki ....203 

Lange .„„-148
SEN. ROSTENKOWSKI

154
144
156
168
189

WALLY’S KNOCKS HAPPY HOUR NO. 1 
OUT OF MAŁKOWSKI KEG LOOP LEAD 
Shuts Out Latter Combine; Sen. Dan Rosten­

kowski Wins 3
M. Filmonczyk 170
E. Naumiec ....140
E. Grabowski 190 
Wehmhoffer 152
J. Damian 134 

GLASS
J. Steck ;..„.156 

Naumiec ...148 
Małkowski 176 
Reichel „.„.171 
Polcyn 184 

LINCOLN 
Wnek 137 
Kiscelus ....180 
Racz 121 
Lewan .„„.„148 
Jarosz 148

Meisinger 157 
Ganiec 144 
Zbur „.200 
Nega 188 
Lukas 169-

ŁUCZAK
Ovyn 135 
Keith 144 
Mindok 169
Hanson 150
Lesniak ....ISO

GARDENIA
161
149
162
146 
179

Q. Pinkham „..161 161 161
G. Zeboro’ki „163 161 92
T. Śpiewak .„.150 178 133
W. Stacy ........198 176 169
C. Bloom ........158 186 189

Meanwhile..,

Earl Abraham (1 9 5 2 batting 
champ), who went “8 for 10” to 
compile a mark of .800 in 2 tilts.

Ted Hoffman rapped out 19 hits 
in 31 times at bat, including 6 
doubles and 4 homers, tied for 
second place in runs batted in with 
21, and paced the sluggers with a 
towering 1.194.

Ruch slapped out 27 bingles in 
46 at bats, including 6 doubles and 
4 homers, and had a slugging re­
cord of .978.

Shortstop Stanley Sabaj of the 
Craftsmen was third in the bat 
marathon with .556 on 20 hits in 
36 times up. He had 7 doubles, 3 
triples (league high) and 2 homers 
and amassed a slugging mark of 
1.056.

Outfielder Jimmy Hoffman of 
the Federals was fourth with .547 
via 29 hits, including 7 doubles, 2 
triples and 6 homers, 30 runs 
batted in, 58 total bases and a 
slugging average of 1.094.

The Demon’s ace pitcher, Mike 
Hoffman, was fifth with .522 on 
12 safeties in 23 trips to the plat­
ter.

' GET ME SAFELY TO THE 
MAINLAND, AND FINE HUNDRED 
DOLLARS WILL BUN NOU A 

VACATION FROM NOUR *
FINNY FRIEND’S’ S

WE'LL SLEEP IN THREE-HOUR ) 
SHIFTS, JOE! CAN'T RISK HAVING 
SOME LATTER-DAY CAPTAIN 
KIDD EASING THE $AN PALMOS J 

sold Bullion out from
UNDER OUR SNORES*

s right, 
PHIL*. THESE 

KENS FIGURED 
IN PIRATE 

LORE! .

Secret Agent X9
ISN'T THIS AN 

EXPENSIVE BOAT 
FOR A SEMINOLE
FISHERMAN’ „

NOT MINE*. CHARLIE 1 
PINETREE SCOUT FOR 
FISHERY! REPORT FISH 
RUNS AND LOCATE SEA 
TURTLE SPAWNING 

» GROUNDS! -

ZAJAC’S 607 NETS SURE SEAL
PAIR OVER NEW MILL NOODLES

Two Games Off Council 41 PNA Keg Title 
Pace; McLuckie Fires 625 As Al Mazew- 
skis Beat Lodge 670 PNA In 2

STANDINGS \
W. L.

New Mill 63 36
Sure Seal 61 38
Mazewski 59 40
Erickson 53 46
Halka 51% 47% 
Tip Top 51 48
N.W. Sports 48 51
O’Malley-McKay .........48 51
Drummond 46 53
Frank’s 42% 56% 
Ashland Bindery 40 59
Lodge 670 PNA 31 68

Ted Zajac engineered a sparkl­
ing 607 series, Ed Lukwinski 540 
and H. Leppin 501 as Hank Piet- 
rzak’s Sure Seal Products shaded 
Phil Basista’s New Mill Noodles 
twice (winning the opener by only
1 stick), last Tuesday night at 
Cragin Bowl to move to within 2 
games of the losers in the fast fad­
ing Council 41 PNA Bowling loop 
title race — and 2 ahead of third 
place Al Mazewski Boosters, who 
were taking 2 from Lodge 670 
PNA via a sizzling 625 by M. Mc­
Luckie and a 510 by Poniatowski. 
Jimmy Hamilton posted a 580 and 
Edwin Węgrzyn 543 for New Mill, 
and Pete Wisocki 510 for Lodge 
670.

O’Malley-McKay clipped Wil­
liam N. Erickson, 2 to 1, when Joe 
Foszcz tallied 497. Casey Sydor 
rolled 504 and Richard Cwynar 501 
for Erickson.

LeRoy Thomas tossed a 582, 
Sommers 524, W. Dudek 509 and 
Ted Penoski 500 to lead Frank’s 
to a brace of verdicts over Drum­
mond, whose offensive was topped 
by D. Dombeck with 532 and S. 
Jakubek with 518.

Tip Top Tap shaded Ashland 
Bindery in 2 tilts and Halka Po­
tato Chips beat N.W. Sport Shop,
2 to 1. Frank Mannella shot 562 
for the Bindery, J. Guziak 527 and 
S. Zdunek 508 for Tip Top, R. 
Hougesen 564, Wally Foszcz 559, J. 
Szczepanik 507 and Lou Foszcz 
505 for the Sports, and J. Szwed 
and Ted Piekos 573 apiece and 
John Rulka 563 for Halka .

O’MALLEY -McKAY
Parker ......... .148 148 148 444
Buckley ......... .176 179 125 480
W. Gums....... .132 172 114 418
S. Rozborski 125 146 141 412
J. Foszcz ..... .188 136 173 497

ERICKSON
R. Cwynar .... .188 172 141 501
H. Mazur’ski .136 121 125 382
A. Smentek 147 162 174 483
C. Sydor ....... .149 162 193 504
J. Cwynar .... .167 168 153 488

DRUMMOND
S. Skiba ....... .160 133 141 434
S. Jakubek .... .146 203 169 518
L. Kluc ......... .129 174 175 478
H. Schum’cher 137 167 170 474
D. Dombeck 200 184 148 532

FRANK’S
Sommers ..... .173 173 178 524
W. Dudek .182 133 194 509
J. Mirtl ....... .142 144 190 476
L. Thomas .... .169 189 224 582
T. Penoski .... .137 185 178 500

ASHLAND BINDERY
J. Weiler....... .155 125 123 403
C. Iwans .... .102 199 152 453
L. Karwoski .. .164 112 187 463
D. Swiet ....... ..125 134 143 402
F. Mannella 172 175 215 562

TIP TOP
11. Tyrak’ski .104 206 186 496
J. Guziak ..... ..165 225 137 527
H. Young ..... .133 133 127 393
E. Zdunek ..... ..184 140 142 466
S. Zdunek .... ..170 189 149 508

N.W. SPORTS
J. Szczepanik 137 173 197 507
E. Latecki .... .125 133 119 377
L. Foszcz ..... 179 145 181 505
W. Foszcz ..... .169 205 185 559
R. Hougesen 177 201 186 564

HALKA
B. Chole ....... ..147 172 168 487
T. Piekos ..... ..138 225 210 573
J. Szwed ..... „160 212 201 575
P. Turbak ..... .155 172 170 497
J. Rulka ....... .156 182 225 563

Humboldt Park
Accepts Baseball, 
Softball Entries

NEW MILL
J. Hamilton . 211 141 228 580
T. Dudek ..... „166 168 159 493
G. Charles .... „128 145 186 459
R. Krieger ....„172 150 154 476
E. Węgrzyn ....186 163 

SURE SEAL
194 543

L. Brudnicki „169 161 142 472
H. Leppin ..... „165 171 165 501
Ł. Kiolbasa „ „182 136 135 453
E. Lukwinski 171 208 161 540
T. Zajac ..........177 198 232

LODGE 670 PNA-
607

E. Zick ......... . 83 106 115 304
W. Bielat ..... .107 194 145 446
G. Pichla ..... .112 119 91 322
W. Mazurek ..„ 94 124 134 352
P. Wisocki ..... 221 123

MAZEWSKI
166 510

Ponaitowski .. .181 147 182 510
Mack ............. .117 147 137 401
M. Celrner .... .140 140 109 389
C. Koscielak .. .117 105 140 420
M. McLuckie .212 205 208 625

Humboldt Park is now accepting 
entries for the following leagues: 
BASEBALL —

Boys (8 - 12) Midget
Boys (13 - 15) Babe Ruth
Boys (16 - 18) Connie Mack 

SOFTBALL —
Boys (17 and under) Intermed.
Boys (19 and under) .Seniors 

Boys (20 and over) Major.
For further information contact 

Sam Donatucci, Physical Instruc­
tor, 1400 N. Sacramento, or phone 
AR. 6-0107.

It requires the full-time services 
of 400 men to tidy up Chicago 
Park District’s parks and beaches 
after a summer week-end. Help 
keep your parks clean' and more 
beautiful. Don’t be a litterbug. 
Use the trash baskets conveniently 
placed for the disposal of paper 
and leftovers.

Higher 

i PROOF i I WuiQktV II “OES nothavetose II in PRIc£! J
Czytajcie jak FLEISCHMANN’S
wyższy Proof daje wam więcej 
rozkoszy po niższym koszcie!
Dla uzyskania więcej rozkoszy z 
wódki patrzcie na “Proof” — 
“Proof” wskazuje “siłę” wódki. 
Dzisiaj, najwięcej głównych wó­
dek blendowanych nie posiada 
więcej jak 86 Proof. Lecz Fleisch­
mann’s jest w pełni 90 Proof. A 
to oznacza, że otrzymujecie wię­
cej smaku—i rozkoszy z każdym 
kieliszkiem.

Wódki są opodatkowywane przez 
Rząd Stanów Zjednoczonych na 
podstawie Proof. I chociaż Fleisch­
mann płaci podatku $1.03 więcej 
za skrzynkę niż zwyczajne 86 
Proof wódki blendowane, 
Fleischmann’s kosztuje was 
mniej, niż wiele wyrobów o niż­
szym Proof. Spróbujcie Fleisch­
mann’s dzisiaj — a przyznacie, że 
jest to najlepsza blendowana 
wódka w Ameryce!

90
PROOF

RKtHMAIh

BLENDED WHISKEY • 90 PROOF • 65% GRAIN NEUTRAL SPIRITS
THE FLEISCHMANN DISTILLING CORPORATION. PEEKSKILL. N Y.
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Do Kwestarek Przy 
Gminie 2-ej Z. N. P.

Na ostatnim posiedzeniu 
Gminy 2 ZNP uchwalono 
wziąć gremialny udział w po­
chodzie do pomnika Kościu­
szki w dniu Konstytucji 3-go 
maja, który się odbędzie w 
niedzielę, dnia 1-go maja b.r. 
Komitet Oświaty przy Gminie 
2 ZNP zwraca się z gorącym 
apelem do członkiń przy gru­
pach przynależnych do Gmi­
ny 2 o wzięcie udziału w te­
gorocznej kweście przed ko­
ściołami.

Wydział Oświaty przy ZNP 
zbiera ta drogą fundusz na 
cele humanitarno-społeczne, 
dlatego też Komitet Oświaty 
przy Gminie 2 w kooperacji z 
Zarządem Wydziału Oświaty 
przy ZNP apeluje do wszyst­
kich pań związkowczyń jak i 
niezwiązkowczyń o łaskawe 
poparcie tego przedsięwzię­
cia. Puszki i odznaki są już 
do nabycia i można je otrzy­
mać u delegata p. Leona Do­
czekały, pnr. 1712 S. Ashland 
Ave. — Za Komitet Oświaty: 
Helena Paul, sekr. Gminy.

Do Grup Przy Gminie 
177-ej Z.N.P.

Jak rok rocznie tak i w 
tym roku bierzńmy gremial­
ny udział w obchodzie ma­
jowym w niedzielę, 1-go ma­
ja z sztandarami wszystkich 
grup przynależnych do Gmi­
ny. Również i członkowie ja- 
koteż i kwestarki są nam po­
trzebne do zbiórki. Ochotnicy 
do przeprowadzenia zbiórki 
zgłosić się mają po puszki do 
kwatery Gminy 177 ZNP w 
sali L. Osikowicza, 1001 N. 
Wolcott ul. przy Augusta, 
każdego dnia. Po informacje 
telefonować ARmitage C- 
4851. Do współpracy zapra­
szają wszystkich prezes Jó­
zef Kowal, przew. Obchodów 
Antoni Mikielski, Piotr Bo­
gusz, Józef Kawałek i Fr. 
Sternik, korespondent.

Gmina 2 Z. N. P. 
Bierze Udział 
w Manifestacji

Gmina 2 ZNP weźmie czyn­
ny udział w Manifestacji Ma­
jowej z okazji Rocznicy Kon­
stytucji 3-go Maja, jaka się 
odbędzie w niedzielę, dnia 1 
maja 1955 roku, u stóp po­
mnika Tadeusza Kościuszki, 
w Parku Humboldta.

Komitet Oświaty przy Gmi­
nie 2 ZNP apeluje do wszyst­
kich Związkowców należą­
cych do Grup przy Gminie, 
ażeby jak najwięcej pań i pa­
nienek raczyły poświęcić się 
jako kwestarki przed kościo­
łami i w parku Humboldta w 
zbiórce funduszu. ‘Również 
Gmnia 2 postara się o kawkę
1 ciastka dla kwestarek w 
kwaterze Gminy przez - cały 
czas, to jest od rana do po­
łudnia.

Komu więc czas pozwoli, 
niech weźmie udział w tej u- 
roczystości, tak, żeby Gmina
2 ZNP była godnie reprezen­
towana. — Jan Ogrodny, pre­
zes; Helena Paul, sekr.

Na Konwencji Wyjaśniono Jak 
Odbywa Się Uodpornianie Polio
W Chicago Odbywa Się Konwencja American 

College Of Allergists
W Chicago w hotelu Morri­

son odbywa się konwencja 
American College of Aller­
gists, w której uczestnicy oko­
ło 300 lekarzy specjalistów. 
Na konwencji tej, dr. M. Mur­
ray Peshkin, profesor Kole­
gium Alberta Einsteina przy 
Uniwersytecie Yeshiva, wy­
jaśnił w jaki sposób odbywa 
się uodpornianie szczepionką 
Dr. Salk przeciw polio.

Podczas pierwszego szcze­
pienia, do organizmu szczepio­
nego wprowadza się nieżywe 
zarazki polio, które uczulają 
organizm szczepionego na te 
zarazki. Gdy następuje drugie 
szczepienie szczepionką Dr. 
Salk, sam organizm, wytwo­
rzywszy ciałka uodporniające 
pozwala zwalczyć wstrzyknię­
te osłabione zarazki polia i 
dzięki temu wytwarza się od­
porność przeciwko paraliżowi 
dziecięcemu. Zarazki nieżywe 
polia są tak słabe, że w orga­
nizmie szczepionego, nie mogą

wywołać zachorowania na po­
lio.

Na konferencji tej Dr. H. 
L. Rogers, szef klinik alergicz­
nej przy szpitalu Jefferson, w 
Philadelphia, również ostrzegł, 
że katar sienny (hay fever) 
może przyczynić się do powsta­
nia astmy i dlatego nie powin­
no się bagatelizować tej cho­
roby.

Osoby cierpiące na katar 
sienny, na skutek zajęcia ślu­
zowych kanałów nosowych, 
zmuszone są do oddechania 
przez usta i dlatego pyły ro­
ślinne dostają się bezpośred­
nio do płuc. Dlatego u 65 pro­
cent osób cierpiących na katar 
sienny, z tego powodu rozwija 
się astma.

Podczas katarów siennych 
pacjenci otrzymują zastrzyki 
specjalnego serum,'które uod- 
parnia przeciwko uczuleniu na 
katar sienny. Inne lekarstwa 
z grupy “antihistamine” przy­
noszą tylko chwilową ulgę.

Pasy Dla Automobilistów Wykazały 
Skuteczność Podczas Próby
Próbę Zderzeń Przeprowadzono w Obecności

30 Widzów Na Parkingu Przy Soldiers Field
Onegdaj na parceli do 

parkowania samochodów przy 
Stadionie Soldiers Field, odbył 
się pokaz skuteczności pasów 
dla automobilistów podczas 
zderzeń i wypadków, któremu 
przypatrywało się około 300 
widzów z pośród policji parko­
wej i spora liczba reporterów 
i fotografów prasowych.

W pokazie tym skuteczność 
demonstrowali Bob Leather- 
man, liczący lat 33, z pnr. 3240 
Armitage Ave., kierowca fir­
my Touhy Motors, Inc. z pnr. 
826 Touhy w Park Ridge i Art 
Marcyna, liczący lat 21, z pnr. 
3608 Grace ul., manażer sprze­
daży firmy Wynn Oil Distri­
buting Co. of Illinois.

Na wstępie Leatherman, ja- 
dąc małym samochodem mar­
ki Crosley, z szybkością ponad 
60 mil na godzinę, zademon­
strował skuteczność pasów dla 
kierowców, ponieważ po prze­
wróceniu samochodu nie do­
znał żadnych obrażeń.

Następnie obaj przedstawili 
sytuację, jak dochodzi do wy­
padków samochodowych na 
krzyżówkach, gdy z bocznej 
drogi bez zatrzymania wje­
żdża, na główną drogę samo­
chód, który uderza w szybko

jadący samochód po głównej 
drodze.

Leatherman szybko jechał 
starym samochodem marki 
Chevrolet a Marcyna z boku 
uderzył go starym samocho­
dem marki Kaiser. Pomimo 
tego zderzenia, w którym je­
den z samochodów przewrócił 
się, obaj kierowcy na skutek 
przytwierdzenia do siedzeń 
pasami, nie doznali żadnych 
obrażeń i śmiejąc się wyszli ze 
zdruzgotanych samochodów. 
Samochód Chevrolet, w któ­
rym jechał Leatherman był 
tak rozbity, że trzeba było wy­
ważyć drzwiczki.

Próby te udowodniły sku­
teczności pasów dla kierow­
ców.

Pasy te są podobne do pa­
sów używanych w samolotach, 
dla utwierdzenia pasażerów w 
siedzeniach, -podczas lądowa­
nia. Pasy te nylonowe przy­
twierdza się do podłogi samo­
chodu lub do ramy siedzenia 
śróbami o średnicy % cala. 
Każdy może sam zainstalować 
taki pas, jeżeli posiada świder 
elektryczny lub zrobią mu to 
na każdej stacji obsługi, za 
drobną opłatą. Pas taki kosz­
tuje około $10.

Kontest Werbunkowy Gm. 75-tej 
z Okazji 75-cio Lecia Z. N. P.

Komitet Rozwoju Gminy 75 
Z.N.P. uchwalił ostatnio Kon­
test Werbunkowy na takich 
samych warunkach, jak w ro­
ku ubiegłym, to znaczy — pła­
cić będzie z każdego nowo 
zapisanego członka, zarówno 
dorosłego jak i małoletniego
— sumę jednego dolara.

Pragniemy podkreślić, że w 
obecnym okresie jubileuszo- 
wyc byłoby naprawdę i pięk­
nie i dobrze, gdyby każdy de­
legat zapisał choćby jednego 
nowego członka, a w ten spo­
sób Rok Jubileuszowy stałby 
się rzeczywiście niezwykłym 
w naszej pracy werbunkowej
— zarówno dla dobra naszej 
organizacji, Związku Narodo­
wego Polskiego, jak i dla do­
bra Ameryki i dla dobra na­
szej starej Macierzy.

By zapewnić jak najlepsze 
wyniki naszego kontestu, po­
wołaliśmy do pracy szereg 
osób z pośród naszych człon­
ków, by pracę werbunkową 
usprawnić i zareklamować. 
Organizator naszej. Gminy, p. 
St. Leszczyński, przy koope­
racji organizatorów poszcze­
gólnych Grup, pp. S. Kostrze­
wy, A. Wójcika, J. Gembary, 
A. Zielezińskiego, S. Kożucha
— poczyni wszelkie wysiłki, 
by Kontest wypadł jak naj­
lepiej. Pamiętajmy jednak, że 
każdy z nas musi im pomóc, 
że na każdym z nas spoczywa 
odpowiedzialność za powodze­
nie naszego Kontestu. Tylko 
przy wspólnym wysiłku do­
prowadzimy do tego, że na 
piersiach wielu naszych człon­
ków zabłyśnie piękna, jubi­
leuszowa odznaka, zwana po­
pularnie ‘diamentową’, jako 
że lśni się w niej drogocenny 
diament. To nagroda dla tych, 
którzy zapiszą w tym okresie 
conajmniej trzech nowych 
członków.

W całej tej pracy dla na­
szego Kontestu winniśmy i o 
tym pamiętać, że nasza Gmi­
na, Gmina 75-ta, cieszyła się 
ongiś sławą jednej z najruch­
liwszych i najwięcej postępo­
wych. Czy nie byłoby dobrze, 
gdybyśmy w tym Jubileuszo­
wym Roku znów wrócili do 

dawnego znaczenia. Tylko za­
kasać rękawy do chętnej pra­
cy, a osiągniemy swoje cele.

Kończymy serdecznym ape­
lem do naszych pp. sekretarzy 
finansowych, aby pamiętali o 
tym, że na raportach kwiet­
niowych należy utrzymać mo­
żliwie największą liczbę człon­
ków Grup, by w ten sposób 
zapewnić sobie uprawnienie 
do tej samej liczby posłów na 
Sejm, którą mieliśmy na Sej­
mie ostatnim.

Do pracy więc, Siostry i 
Bracia: nasza Gmina 75-ta 
niechaj znów stanie w gronie 
tych gmin, które decydować 
będą o dalszym rozwoju na­
szej ukochanej organizacji — 
Z. N. P. — Jan Gembara, prze­
wodniczący Kom. Rozwoju.

Złodzieja Taksówki 
Ujęła Policja

Tony Martin, liczący lat 25, 
wsiadł do taksówki Ameri­
can - United, prowa d z o n e j 
przez Paul Sudduth, liczącego 
lat 35, z pnr. 3920 N. Hamilton 
av. i kazał zawieźćl się do Chi­
cago Yacht Club przy Bel­
mont. Gdy taksówkarz za­
trzymał się przy Yacht Klu­
bie, Martin zrabował kierow­
cy $25, i wyrzuciwszy go z 
taksówki, skradł samochód i 
uciekał nim.

O rabunku została zawiado­
miona policja, które nadała 
odpowiedni komunikat przez 
radio. Komunikat ten usły­
szał policjant Raymond Walz- 
toni, gdy sam jechał patrolką 
i zobaczył skradzioną taksów­
kę, jadąca w Berwyn. Poli­
cjant ścigał taksówkę na prze­
strzeni mili ponieważ nie 
chciał strzelać z uwagi na 
duży ruch na ulicy. Dopiero 
u zbiegu Wilson av. i Paulina. 
Martin z takim rozpędem brał 
zakręt, że wpadł na dwa za­
parkowane samochody. Gdy 
policjant zbliżał się do niego, 
Martin skrył się za siedze­
niem i oddał cztery strzały do 
policjanta. Policjant wystrze­
lił sześć razy i jeden ze strza­
łów zranił w ręłkę Martina i 
następnie go aresztował.

Włamali Się Do 
Trzech Mieszkań

Wczoraj włamywacze dosta­
li się do trzech mieszkań w 
Evanston.

Z mieszkania Huberta Dow­
ney, 923 Michigan ave., gene­
ralnego zarządcy sprzedaży w 
w firmie cukierków, włamy­
wacze zabrali-zegarki i biżu­
terię wartości $2,500. W mie­
szkaniu S. C. Schultza, 915 
Forest, włamywacze zabrali 
tylko $10 banknot. I wreszcie 
bandyci włamali się do miesz­
kania Elmer Zitzewitza, 935 
Sheridan, lecz straty nie zo­
stały ustalone, gdyż właściciel 
przebywa poza domem.

Posiedzenie Kom. 
Obchodu 15 Rocznicy 
Mordu w Katyniu

Posiedzenie przedstawicieli or­
ganizacji, które biorą udział w Ko­
mitecie Obchodu 15tej rocznicy 
mordu w Katyniu, odbędzie się w 
domu Weteranów, pn. 1239 No. 
Wood St., Chicago, III., dnia 29go 
kwietnia b. r. o godz. 8ej wieczo­
rem.

Organizacje, które nie mają 
swoich przedstawicieli w Komite­
cie, o ile mają życzenie wziąć u- 
dział w przygotowaniach do tego 
Obchodu, proszone są o przysła­
nie delegatów na wyżej wymienio­
ne posiedzenie. — W. F. Szeląg, 
adjutant.

Poszukiwany
Mr. Mieczysław WIORKIEWICZ, 

49 Wood St., Waterbury, Connecti­
cut, poszukuje swego ojca chrzest­
nego: Antoniego (Stanisława?) 
Ziemskiego, który wyemigrował 
do U.S.A, przed pierwszą wojną 
światową. Mr. Zieliński zamiesz­
kiwał w Polsce w m. Młyny, pocz­
ta Przysucha, powiat Opoczno. — 
Ewentualnie jego dzieci proszone 
są o skomunikowanie się z Mr. 

Wiorkiewicz.

W
TRZĘSIENIE ZIEMI W GRECJI. W rejonie 150 mil na północ 
od stolicy Grecji, Ahen przeszło trzęsienie ziemi, które między 
innymi prawie doszczętnie zburzyło to miasteczko Volos. Pierwszy 
wstrząs w ubiegły wtorek zniszczył część domów, zabijając jedną 
osobę, a pozbawiając dachu nad głową 3,500 ludzi. Następny 
wstrząs w czwartek zburzył resztę ocalałych domów, zabijając dal­
szych pięciu ludzi. Ponad 100 osób jest rannych, a dziesięć z po­
śród których już zmarło. Na zdjęciu żołnierze greccy usuwają gru­
zy z ulicy.

CIO Wysuwa 
Helsteina Do 
Rady Szkolnej
W Sobotę Powstaną 
Dwa Wakanse
Rada wykonawcza CIO na 

powiat Cook postanowiła wczo­
raj na swoim posiedzeniu po­
lecić jako swego kandydata do 
rady szkolnej Ralpha Hel­
steina, prezesa unii United 
Packinghouse Workers. W po­
siedzeniu tym nie wzięło udzia­
łu 5 reprezentantów United 
Steel Workers, która to unia 
wysuwa swego kandydata do 
rady szkolnej, na jedno z 
dwóch miejsc, które się zwol­
nią z dniem ostatniego kwiet­
nia.

Na ogólną ilość 15 członków 
rady wykonawczej, tylko 8 by­
ło obecnych, ale ich jednogłoś­
na decyzja popierająca Hel­
steina jest wecyzją większości. 
Posiedzenie rady wykonaw­
czej zostało zwołane, ponieważ 
delegaci przeszło 200,000 ro­
botników zrzeszonych w CIO 
w powiecie Cook nie mogli o- 
siągnąć decyzji na zebraniu w 
ubiegłym tygodniu. Rada wy­
konawcza postanowiła swoją 
uchwałę popierającą Helsteina 
przedstawić na zebraniu dele­
gatów w dniu 4 maja.

Pracownicy branży stalowej 
CIO popierają swego kandy­
data w osobie J&hn Doherty, 
który był już członkiem rady 
szkolnej i nie został mianowa­
ny ponownie do niej przez ma- 
yora Kennely, gdy specjalnie 
powołana przez niego komisja 
nie wysuhęła kandydatury Do­
herty do renominacji. Sprawa 
ta zresztą przyczyniła się do 
tego, że unie nie popierały 
Kennelly’go na ponowny wy­
bór na mayora.

W radzie szkolnej zasiada 
reprezentant świata pracy w 
obozie Thomasa Haggerty, 
przedstawiciela AFL.

Włamywacz
Nie Komplikuje 
Swego Zadania 

, Nie Utrudnia Policji 
Spełnienia Jej 
Obowiązków
Policja dystryktu parkowe­

go chwali sobie włamywacza 
Waltera Pernala, lat 39, gdyż 
nie utrudnia on jej zadania i 
nie wymaga od niej zbyt wiele 
pracy i wysiłków przy roz­
wiązaniu i ujęciu przestępcy.

Pernal zabierając się do ra­
bunku mieszkania Ant. Vait- 
kus’a, pnr. 7027 S. Fairfield, 
w dniu wczorajszym, nie kom­
plikował sobie zadania, ani też 
nie utrudniał potem pracy po­
licji, a mianowicie:

Wszedł on do mieszkania 
Vaitkus’a w biały dzień po ze- I 
wnętrznych schodach przeciw 
pożarowych, tak, że widziało 
to setki ludzi.

Rozbił szybę w oknie z ta­
kim rozmachem i hałasem, że 
widziało to i słyszało wielu 
przechodniów.

Skaleczył sobie tak rękę, że 
lejąca się krew pozostawiła 
ślady na dole na podwórzu.

Tak hałasował w mieszka­
niu, do którego dostał się 
przez wybitą szybę, że jeden z 
sąsiadów wezwał telefonicznie 
policję.

Tak ugościł się alkoholem 
w mieszkaniu Vaitkus’a, że 
nawet nie myślał o stawianiu 
oporu, gdy na miejsce przyby­
ła policja.

Wreszcie zaznał snem nie­
winnego dziecka, jak tylko 
przewieziono go na stację po­
licyjną i ulokowano w celi.

Eagles Pokonali 
Simpkins 3:0

W niedzielę, 24'go kwietnia na 
Stadionie Winnemac odbył się fi­
nał grupy zachodniej o krajowy 
puchar amatorski, w którym Eag­
les pokonali Simpkins z St. Louis 
w stosunku 3:0 i zakwalifikowali 
się do finału ze zwycięzcą grupy 
wschodniej.

Mecz ten odbył się w obecności 
około 1,000 widzów, na trudnym 
do gry boisku ponieważ uprzednio 
padały deszcze.

W pierwszej połowie gry wynik 
był bezbramkowy. Eagles mieli 
przewagę i energicznie atakowali 
bramkę przeciwnika, atak jednak 
nie wykorzystał kilku dogodnych 
sytuacji i prawie zupełnie nie 
strzelał. Simpkins byli bardziej 
zgrani i celniej podawali, jednak 
ich napad był jeszcze bardziej a- 
nemiczny. Niegdyś niebezpieczny 
Wallace, grający na środku napa­
du, oddał tylko jeden strzał, któ­
ry odbił się od słupka. Do przerwy 
Eagles nie wykorzystali trzech 
rzutów z rogu.

Po przerwie Eagles zaczynają 
energiczniej atakować i w pierw­
szej minucie gry z rzutu narożne­
go bitego doskonale przez Gra­
bowskiego, Mróz głową strzela 
pierwszą bramkę dla Eąglęs. W 
sześć minut potem Gryzik głową 
strzelił pięknie drugą bramkę. — 
Wynik dnia ustalił Kinach, zdoby­
wając trzecią bratnkę z karnego.

Simpkins grający bez reprezen­
tacyjnego bramkarza Borgh i środ­
ka pomocy Colombo, zmęczeni po­
dróżą autobusem, byli najsłabszą 
drużyną z. St. Louis, jaką w osta­
tnich latach widzieliśmy w Chi­
cago.

Eagles przy lepszej dyspozycji 
strzałowej napadu, mogliby uzy­
skać o wiele wyższy wynik. Pod­
czas całego meczu tylko Iwanicki 
oddał jeden silny celny strzał na 
bramkę, który obronił bramkarz.

Przed meczem tym grały dwie 
reprezentacje Chicago spotkanie 
treningowe, przed meczem z nie- 
micką drużyną . C. Nueremberg, 
która będzie grała z reprezentacją 
Chicago w niedzielę 8go maja na 
boisku Hanson Park Stadium. 
Mecz ten zakończył się zwycię­
stwem reprezentacji północy nad 
reprezentacją południa w stosun­
ku 5:0.

Egzaminy Są Zbędne 
Przy Odnawianiu 
Prawa Jazdy

Sekretarz stanu Charles F. 
Carpentier wyjaśnia, że osoby 
starające się o odnowienie 
prawa jazdy, nie potrzebują 
przechodzić egzaminów dla 
kierowców. Dla odnowienia 
prawa jazdy wystarcza wypeł­
nić odpowiedni formularz i 
wraz z właściwą opłatą prze­
słać go do biura stanowego w 
Springfield i odnowione pra­
wo jazdy zostanie przesłane 
przez pocztę.

Ponownym egzaminom dla 
kierowców muszą się podda­
wać tylko te osoby, którym 
ważność poprzedniego prawa 
jazdy wygasła, i te, które osią­
gnęły 70 rok życia oraz te, któ­
rym odwołano prawo jazdy.

Ponadto egzaminom dla kie­
rowców winne się poddawać te 
osoby, które o prawo jazdy po 
raz pierwszy starają się.

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 

rfnoja, ś.p.
Jennie K. Ogrodnik 
po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 25-go 
kwietnia, 1955 r., o godzinie 
8:45 wieczorem, w średnim 
wieku. Zamieszkiwała pn. 2309 
No. Kimball Ave.

, Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowych pnr. 2151- 
57 W. Chicago Ave.

Bliższe szczegóły o pogrzebie 
będą podane później.

W smutku pogrążeni:
Józef, mąż wraz z rodziną. 

Pogrzebem zajmują się B.
Muzyka i Syn, BRunswick 8- 
7767.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, syn, ojciec, brat i 
szwagier nasz, ś.p.

Julian Kurzydło 
członek Towarzystwa w. Lu­
dwika Nr. 1344 Zjedn. P.R.K., 
po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 25-go 
kwietnia, 1955 roku, o godzinie 
7-ej wieczorem, przeżywszy 
lat 43. Zamieszkiwał pnr. 924 
W. 53rd Street.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 29-go kwietnia, 1955, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 1256-58 W. 51sza 
ul. do kościoła św. Jana Boże­
go a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Aniela (z domu Skupień), 
żona; Gerald i Ronald, syno­
wie; Piotr i Rozalia, rodzice; 
Antoni i Helena Stahulak, brat 
i siostra; Betty, bratowa; Mi­
chał Stahulak, szwagier; Ma­
rianna i Józef Skolarus, Lu­
dwik i Stefania Skupień, Wil­
liam i Anna ’Williams, Józef 
i Genowefa Topór, Józef i Apo­
lonia Skupień, Tadeusz i Bro­
nisława Ćwikliński, szwagro­
wie i szwagierki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Patka 
Funeral Home, Jan Patka, dy­
rektor. BOulevard 8-5257.

(26-27-28)

Rezolucja Żałobna
Ś. p.

Jakób Dudek
Były prezes Tow. Artylerii Polskiej Jerzego Washingtona, 

Grupa 760 Z. N. P.; delegat do Gminy 87-mej Z. N. P., delegat do 
Stow. Obozu Młodzieży Okręgu 12-go i 13-go Z. N. P.; Poseł Sej­
mów Z.N.P. pożegnał się z tym światem w niedzielę, dnia 24-go 
kwietnia, 1955 roku.

Ze śmiercią Jego tracimy niestrudzonego pracownika na niwie 
Związkowej i Społecznej. Cześć Jego pamięci.

Rodzinie zmarłego zasyłamy szczere słowa współczucia.
ZARZAD GRUPY 760 Z. N. P.:
Michał Cieniawski, prezes 
Edward Grabacki, wiceprezes 
Stanisław Oleksy, sekretarz protokółowy 
Władysław Grzyb, sekretarz finansowy 
Bronisław Maranowicz, kasjer.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat i dziaduś nasz, ś. p.

Jakób Dudek
członek Tow. Artyleria Polska Jerzego Washingtona, Gr. 760 ZNP., 
Tow. M. B. Gidelskiej Nr. 498 ZPRK., Tow. Bartosza Głowackiego 
Gr. 899 ZNP, Tow. Młodzieży Wilno, Delegat do Gminy 87 ZNP, po 
długiej i ciężkiej chorobie .pożegnał się z tym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 24go kwietnia, 1955 roku, o godzinie lej 
po północy, w średnim wieku. Zamieszkiwał pnr. 2317 West 19ta 
ulica.

Pogrzeb odbędzie się w środę ,dnia 27go kwietnia ,o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 2159 W. Cullerton ul., do 
kościoła św. Anny, a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w smutku pogrążeni:

Zofia (z domu Babula), żona; Mieczysław, syn; Emilia Ro­
gowska. córka; Katarzyna Niedbała, siostra; Leona, synowa; Józef 
Rogowski, zięć; brat i siostra w Polsce; wnuki i wnuczka; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Franciszek K. Cieśla i Syn. Virginia 7- 
6755. 25-26

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka i babcia nasza, ś.p.

Salomea 
Łukaszewska 
(z domu Malecka)| 

po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z /tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 25-go kwietnia, 1955 r., o 
godzinie 12:20 w południe, 
w starszym wieku. Zamieszki­
wała pnr. 1649 W. 19th Street.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 28-go kwietnia, 1955, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb. Andziewicza, 1726 W. 
18th St. do kościoła Św. Woj­
ciecha a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józef, mąż; Franciszek, Ka­
zimierz, Władysław i Józef, sy­
nowie; Anna 1 Helena, córki; 
Margaret, Władysława, Janina, 
Władysława, synowe; Alfred 
Ostrowski, Raymond Pfeiffer, 
zięciowie; wnuki i wnuczki, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się W. M. 
Andziewicz, CAnal 6-1123.

(26-27)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat i dziadek nasz, 
ś. p.

Władysław 
Kaczyński

Członek Tow. Synowie Wolno­
ści, Gr. 624 ZNP, po krótkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony św. Sakra­
mentami, dnia 23-go kwietnia, 
o godzinie 12:10 w południe, w 
starszym wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 13938 Avenue O, Burnham, 
Ill.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 27go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 13350 Balti­
more Ave., do kościoła Matki 
Boskiej w Burnham. Ill., a 
stamtąd na cmentarz Św. Krzy­
ża, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Kamilla, żona; Czesław i Leo­
nard, synowie; Helena Petriska 
i Jean Rybarczyk, córki; syno­
we i zięciowie; 5 wnucząt; Ale­
ksander 1 Józef, bracia; Anna 
Markowska, siostra; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Franc. F. Opyt, Mitchell 6-1133. 

(25-26)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
ińąż mój i brat mój ś.p.

Jan Wilczewski
Weteran 1-ej Wojny Światowej, 
czł. Tow. Najśw. Imienia Je­
zus przy par. św. Romana, Tow. 
Najsłodszego Serca Matki Bo­
skiej Bolesnej nr. 39 ZPRK., po 
długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnał się z tym światem, opa­
trzony św. Sakramentami, dnia 
24go kwietnia 1955 roku, o go­
dzinie 9:30 rano, w starszym 
wieku.

Zamieszkiwał pnr. 2634 W. 
24 Place.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę dnia 27 kwietnia o godzi­
nie 9:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego pnr. 2654 W. 21 ul. do 
kościoła św. Romana, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parce­
lę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Tekla (z domu Stogińska), żo­
na; Paulina—siostra w Polsce, 
wraz z mężem; Marcin i Stani­
sław Stogiński, szwagrowie; 
Antoni Wilczewski, chrzestny 
syn wraz z żoną Leokadią, bra- 
tanki i bratanica wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowi Szczepan J. Sen- 
dziak i Syn, tel. Bishop 7-7240.

(25-26)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż, 
brat, szwagier, wuj i kuzyn 
nasz, ś.p.

Władysław Mical 
człopek Klubu Bystry, po na­
głej chrobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra­
mentami, dnia 25-go kwietnia, 
1955 r., o godzinie 2-ej po połu­
dniu, w średnim wieku.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 28-go kwietnia, 1955, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 1056 W. Chicago 
Ave. narożnik Ogden do koś­
cioła św. Jana Kantego a stam­
tąd na cmentarz św. Wojciecha 
na parcelę falimijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Marianna (z domu Szym­
czyk Mical), żona Józefa i Jan 
Korona, siostra i szwagier; 
(Mateusz, Walenty, Wojciech i 
Jan z żonami i rodzinami, bra­
cia i bratowe w Polsce), sio­
strzeńcy, kuzyni i kuzynki, 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Mi­
chalik, HAymarket 1-0936.

(26-27)
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P.O Box 333 Argo Ill. Tel OUmmilHO

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ciocia 
nasza, ś. p.

Elżbieta Nemet 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 24go kwietnia, 1955 roku, 
o godzinie 10:15 rano, przeżyw­
szy lat 85. Zamieszkiwała pnr. 
3435 W. 38my Place.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 27-go kwietnia, 1955, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego Stanisława Bafii, 
1745 W. 47ma ul. do kościoła 
św. Pankracego a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Przyjaciele.
Pogrzebem zajmują się Sta­

nisław Bafia i Syn. CAnal 6- 
2298 lub YArds 7-8407.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój i ojciec nasz, śp.

Walenty Mendrala 
przez nieszczęśliwy wypadek, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 24go kwietnia, 1955 roku, 
o godzinie 12:30 w południe, 
przeżywszy 49 lat. Zamieszki­
wał pnr. 3000 W. Cullerton ul.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 28go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 4401-03 So. Ke- 
dzie Ave. do kocioła św. Kazi­
mierza, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Wiktoria (z domu Dygon), 
żona; Julian, Kazimierz, Stani­
sław i Jan, synowie; wraz z ca­
łą rodziną.

Pogrzebem zajmują się: — 
Stanisław i Jan Fortuna, tele­
fon: LAfayette 3-7981.

26-27

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, siostra i babcia nasza, 
ś.p.

Marianna Setlak
członkini Tow. św. Magdaleny, 
Grupa 34 Zw. Polek w Am., po 
długiej i ciężkiej chorobie, po­
żegnała się z tym światem, opa­
trzona Św. Sakramentami, dnia 
25-go kwietnia, 1955 r., o go­
dzinie 3:20 rano, w średnim 
wieku. Zamieszkiwała pnr. 5041 
So. Ridgeway Ave. (dawniej 
3617 So. Paulina Street).
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 28-go kwietnia, 1955, 
o godzinie 9:30 rano, z zakła­
du pogrzebowego pnr. 3756 So. 
Paulina Str. do kościoła ś.ś. 
Apostołów Piotra i Pawła a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Czesław, Klara, Jan, Wanda, 
Roman i Dorota, dzieci; An­
drew Pavlic, Edward Wojcie­
szak, Tomasz Kois, zięciowie; 
Lillian i Lucy, synowe; Roza­
lia Gergorchuk, siostra; wnuki 
i wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Fran­
ciszek Patka, LAfayette 3-0829.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, dziaduś i pra- 
dziaduś nasz ś.p.

Jan Cabaj 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, o- 
patrzony św. Sakramentami, 
dnia 24go kwietnia, 1955 roku, o 
godzinie 5-tej po południu, w 
starszym wieku.

Zamieszkiwał pnr. 1546 W. 
32nd Place.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 27go kwietnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego Palacz, narożn. 37-ej i 
So. Wood do kościoła ŚŚ. Apo­
stołów Piotra i Pawła , a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Paskiego na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:
Franciszka (z domu Gladys), 
żona; Katarzyna Dudek, Maria, 
Ann, i Rozalia, córki; Jan i 
Franciszek , synowie; Albert 
Stunbaugh, Michał 3obek i Lud­
wik Urbański, zięciowie; Mał­
gorzata i Helena, synowe; 6 
wnuków, 7 wnuczek i - praw­
nuk, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Pa­
lacz, tel. LAfayette 3-9661.

(25-26)



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 26-GO KWIETNIA (APRIL), 1955

Apel Związku Podhalan w Ameryce 
Do Swych Członków i Członkiń

W niedzielę, 1-go maja, br., jak 
rok rocznie tak i w tym roku 
odbędzie się wielkie święto Po­
lonii Chicagoskiej dla uczczenia 
Konstytucji 3-go Maja, połączone 
z wielkim wymarszem wszystkich 
polskich organizacyj pod prze- 
wództwem Związku Narodowego 
Polskiego w Ameryce z przed Do­
mu Związkowego do parku Hum­
boldta pod pomnik Gen. Tadeu­
sza Kościuszki.

Usilnie prosimy wszystkich, 
którzy posiadają swe stroje gó­
ralskie, tak mężczyzn, jak i ko­
biety i dzieci, na ten wymarsz 
zbierzmy się gremialnie, okażmy 
się prawdziwymi Amerykanami, 
patriotycznymi Polakami oraz sy­
nami ojca, dziadka, lub pradziad­
ka ziemi skalnej Podhalańskiej i 
swym pięknym góralskim stro­
jem wspólnie z resztą Polonii — 
spełnimy nasz patriotyczny obo­
wiązek.

Bez Muzyki góralskiej żad­
nego znaczenia nie mielibyśmy. 
A zresztą już jest to w naszej 
góralskiej naturze przyjęte, cho­
ciaż już nawet człowiek do star­
szych lat przychodzi, że gdy usły­
szy się prawdziwą Sabałową nu­
tę, zapomina się o dolegliwoś­
ciach w kościach. To też i ten 
wymarsz bez góralskiej orkie­
stry uroku by nie miał.

Zatem prosimy was panowie 
Muzycy Góralscy, gdziekolwiek 
zamieszkujecie, w niedzielę, 1-go 
maja, br., zabierzcie swe instru- 
menta muzyczne i idziemy na 
Obchód. Ośmielamy się przez ła­
my naszego poczytnego Dzienni­
ka Związkowego zaprosić muzy­
ków góralskich, którzy pieczoło­

wicie takową we swem sercu pod- 
trzumują, mianowicie panów — 
Stanisława Bafie, Jana Kry siaka, 
Jana Guziak, Macieja Ogrodny, 
Franciszka Pawelczak, Ferdynan­
da Błazończyk, Jana Karpiel, Bo­
lesława Cetera, Józefa Kędzier­
skiego, Jana Roi, Andrzeja Wró­
bel, Józefa Truty, Józefa Kwak, 
Franciszka Kwak, Kaspera Kwak, 
Józefa i Andrzeja Kowalkowscy, 
Ludwika Stopka, Jana Mateja, 
Jana Łuszczek, Jana Sądeckiego, 
Józefa Raf acz, Jana Zegleń, Sta­
nisława Janik, Andrzeja Chlebek, 
Kantego Gall, Franciszka Kowal­
kowskiego i jego córkę z Ham­
mond, Ind., Stanisława Tatar z 
Knox, Ind., Ciestera Szymusiak, 
Józefa Szymusiak i o ile kogoś 
pominęliśmy, bardzo prosimy 
przybyć, bo wszyscy mile będą 
widziani.

Zbierzemy się w północnej czę­
ści miasta Chicago w sali Józefa 
Czerwieńskiego pod adresem 1259 
W. Chestnut ul., o godz. 12:30 po 
południu.

Na południowej stronie w sie­
dzibie" zarządu głównego u dyr. 
Jana Łuszczek, 4523 S. Wood ul., 
gdzie prosimy być około godziny 
llej przed południem. Zabierze- 
my wszystkich autami i z powro­
tem przywieziemy.

Wszyscy chorążowie we wszyst­
kich Kołach Zw. Podhalan pro­
szeni są przed czasem postarać 
się, aby byli gotowi. Po jakie­
kolwiek informacje dzwońcie do 
Łuszczaka — telefon BI. 7-9440; 
do Macieja Ogrodny — MO 6- 
9695; do wiceprezesa Jana Ko- 
walskego — RE. 5-1564, lub na 
mój tel. VI. 7-9410. — Jędryk 
Siuty.

Głosy Czytelników
(Z powodu braku miejsca nie możemy zamieszczać nade- 
słanych nam głosów w całej ich rozciągłości, ale jedynie 
streszczenia t najważniejsze argumenty. — Redakcja).

O Recenzje z Imprez 
Artystycznych

Od kilku miesięcy nie znajduję 
niestety, w Dziennikiu Związko­
wym żadnych recenzji z imprez 
artystycznych. A było ich kilka i 
to wybitnie zasługujących na pu­
bliczne omówienie, tak ze wzglę­
du na poziom wykonania, jak tak­
że z uwagi na ich bardzo aktualną 
tematykę.

Nie wiem, i nie moją rzeczą do­
chodzić braków recenzji z przed - 
aięwzięć artystycznych w “Dzien­
niku Związkowym”. Zapewne ja-i 
kieś przyczyny być musiały i to 
ważne, zwłaszcza, że równocześnie 
w drugim polskim dzienniku w 
Chicago, recenzje przestały się u- 
kazywać także. Nie mniej jednak 
wydają mi się ważne powody dla 
których nie powinno się czytel­
ników Dziennika Zw. pozbawiać o- 
mówienia imprez artystycznych.
Znaczenie dla Widza.

Przecież dla słuchacza czy wi­
dza teatr, koncert czy wystawa o- 
brazów jest pewnym przeżyciem, 
bodaj cząstkowo kształtującym go 
wewnętrznie. Im dłużej nad tym 
co widział czy słyszał myśli, im to 
dłużej rozpamiętywa, im większą 
ma możność porównania swoich 
przeżyć i swoich sądów (w zwią­
zku z imprezą artystyczną), — z 
przeżyciami innych, tym oczywiś­
cie — to kształtowania się wewnę­
trzne pod wpływem sztuki będzie 
produktywniejsze.

I tu właśnie z wielką pomocą 
przychodzi recenzja w dzienniku, 
ehoćby ona nawet wyrażała w 
związku z imprezą myśli diame­
tralnie różne od własnych prze­
żyć widza czy słuchacza.
Propaganda Języka i Kultury 
Polskiej.

A poza tym: wielki nacisk kła­
dzie Kongres Polonii Amerykań- 
■kiej na propagandę języka i kul­
tury polskiej. Zdaje mi się, że 
forma imprezy artystycznej jest 
jednym z najodpowiedniejszych i 
najskuteczniejszych sposobów roz­
powszechniania i podtrzymywania 
polskich zasobów kulturalnych. 
Jedno polskie przedstawienie tea­
tralne, jedna polska piosenka czy 
jeden polski taniec, zdolne tu są 
nieraz więcej zdziałać od przydłu­
giego, nudnego, namaszczonego, ale 
jałowego deklamatorstwa, o ko­
nieczności popierania kultury pol- 
•kiej. I tu jest właśnie bardzo 
wdzięczne zadanie dla prasy pol­
skiej, jeśli czytelnikowi może 
zwrócić uwagę na wartość tej czy 
owej imprezy artystycznej i dro­
gą omówienia przekonać go o war­
tości korzystania z teatru, kon- | 
certu, wystawy sztuki etc.
Zachęta dla Wykonawcy.

Nieobojętną jest również recen­
zja z imprezy artystycznej dla wy­
konawcy, dla człowieka, 'któremu 
danym jest przybliżyć nas, pospo­
litych zjadaczy chleba, do piękna. 
Wiem o tym od dawna z obser­
wacji, z jaką niecierpliwością ak­
tor, reżyser, malarz, rzeźbiarz, 
śpiewak czy muzyk oczekuje oce­
ny swego artystycznego wysiłku. 
Jak głęboko przeżywa tę ocenę i 
do jakiego stopnia jest ona dla 
niego podnietą do dalszych starań 
i zmagań się z trudnościami. Ar­
tysta — rzec można — organicz­
nie wymaga tej podniety do pra­

cy nad sobą, zwłaszcza jeśli wa­
runki, wśród których pracuje są 
niezwyczajnie ciężkie.
Zapas Historyczny.

I wreszcie jeszcze jeden waż­
ny moment. Omówienie czy re­
cenzja z jakiejś imprezy artysty­
cznej, pomieszczona w dzienniku, 
pozostanie w większości wypad­
ków jedynym śladem kulturalne­
go życia i kulturalnej atmosfery 
dla przyszłego historyka socjolo­
ga czy pisarza, badającego dzieje 
i dokonania Polonii Amerykań­
skiej.

Mówił niedawno w Chicago Mel­
chior Wańkowicz, pracujący obec­
nie nad epopeją Polonii Amery­
kańskiej, z jakimi boryka się tru­
dnościami, chcąc przy braku źró­
deł pisanych — ocenić zgodnie ze 
stanem faktycznym kulturalny 
wkład Polaków w życie Stanów 
Zjednoczonych. A chyba prasa 
codzienna, skrzętnie notująca tu 
wszelkie przejawy życia polonij­
nego, mogłaby się stać pierwszo­
rzędnym źródłem informacyjnym 
na przyszłość i dla historyka i dla 
socjologa i dla pisarza. Tu już w 
grę wchodzi nie tylko obowiązek 
dziennikarski, ale odpowiedzial­
ność wobec historii.

Pozwolę sobie wyrazić głębokie 
przekonanie, że P. T. Redakcja 
zadośćuczyni prośbie o recenzo­
wanie imprez, artystycznych, tym 
bardziej, że o ile zdołałem się zor­
ientować w gronie dóść licznych 
moich znajomych, będących czy­
telnikami “Dziennika Związkowe­
go”, brak kolumny recenzenta im­
prez artystycznych, odczuwa się 
dotkliwie.

Proszę przyjąć wyrazy głębokie­
go poważania. — Witold Fang.

W NIEBEZPIECZNYM MIEJSCU. 
Ten kilkuletni i bosonogi chłop­
czyk nie zdaje sobie pewnie spra­
wy, że mieszka na ziemi, stano­
wiącej obecnie punkt zaintereso­
wania całego świata. Wraz z rodzi­
ną mieszka on na wysepce Que- 
moy, atak na którą komunistów 
chińskich może rozpętać najwięk­
szą W’ dziejach ludzkości wojnę.

CZYŚ ZAPISAŁ 
PRZYNAJMNIEJ JEDNEGO 

NOWEGO CZŁONKA DO ZNP?

Kalendarzyk 
Posiedzeń

WTOREK, 26 KWIETNIA
Oddział Białego Orła N. 18 L.M. 

odbędzie posiedzenie we wtorek, 
26go kwietnia, o godz. 8ej wie­
czorem, w sali Leszczyńskiej pnr. 
2532 W. Fullerton ave. Po posie­
dzeniu “święconka”. Zapraszamy 
koleżanki i kolegów i prosimy o 
liczne przybycie. — Maria Golusz- 
ka, prezeska; Józef Bagniński, 
sekr. prot.

Posiedzenie Klubu Pow.. Mielec, 
odbędzie się we wtorek, 26-go 
kwietnia, o godz. 7:30 wieczorem w 
sali pnr. 1239 N. Wood ul. — M. 
Dyczewska, prezeska; B. Madera, 
sekr. prot.

ŚRODA, 27go KWIETNIA.
Tow. Obrona Wolności, Gr. 2879 

ZNP, odbędzie swe posiedzenie 
w środę, dnia 27go kwietnia, o 
godz.. 8ej wieczorem, w sali We­
teranów, 1239 N. Wood ul. Spra­
wy tyczące się pikniku będą 
omawiane, dlatego prosimy człon­
ków o przybycie. — E. Kawa, 
sekr. prot.

Tow. Ojczyźnie Służ, Gr. 1936 
ZNP. odbędzie swe regularne po­
siedzenie w środę dnia 27go kwie­
tnia, o godz. 8ej wieczorem, w sali 
zwykłych posiedzeń, pnj 831 No. 
Ashland Ave. Również zawiada­
miamy członków, że nasz długo­
letni prezes śp. Paweł Mikołajczyk 
pożegnał się z tym światem d. 10 
kwietnia. Cześć Jego pamięci! 
Urząd prezesa Towarzystwa, obej­
mie wiceprezes, także dzielny 
Związkowiec Piotr Rymasz. — P. 
Rymasz, prezes; J. Zabłotny, sekr.

Oddział “Syrena” Nr. 49 przy 
Okręgu 7-mym L. M. odbędzie po­
siedzenie w środę, 27go kwietnia, 
w sali Weteranów, 1239 N. Wood 
ul., punktualnie o godz. 8ej wie­
czorem. Ze względu na ważność 
spraw obecność wszystkich człon­
ków pożądana. Po posiedzeniu 
skromna święconka. Zarząd Od­
działu serdecznie prosi członków 
i sympatyków o jak najliczniejsze 
przybycie. — F. Kasznia, prezes; 
A. Rogoż, sekr. prot.

Oddział Tęcza Nr. 40 ma swoje 
kwartalne posiedzenie w środę, 27 
kwietnia, o godz. 8-ej wieczorem, 
w sali Macierzy Polskiej, 1645 Mil­
waukee ave. Po posiedzeniu świę­
conka. Prosimy wszystkich człon­
ków o punktualne przybycie. — F. 
Kulpa, prezes; J. Matuszewski, 
sekr. prot.

CZWARTEK, 28 KWIETNIA
Okręg 1-szy, Legionu Pułaskiego 

odbędzie posiedzenie w czwartek, 
28-go kwietnia, w sali Leszczyń­
skich, 2532 W. Fullerton ave., o 
godz. 8-ej wieczorem. Uprasza 
się zarządy i delegacje Oddzia­
łów w Chicago o obecność, ażeby 
wspólnie omówić udział w Obcho­
dzie Konstytucji 3go Maja w tę 
niedzielę, Igo maja. — S. Kozik, 
komendant; H. Wawrzon, adiutant.

Święconka w Oddzielę Gen. W. 
Sikorskiego Ligi Morskiej. — Po 
krótkim posiedzeniu i załatwieniu 
rutynowych spraw, członkinie Od­
działu Gen. W. Sikorskiego z wi­
ceprezeską p. K. Tabor ,na czele, 
przygotowują tradycyjną Świę­
conkę i proszą wszystkich człon­
ków i członkinie oraz sympatyków 
o przybycie i wzięcie udziału. Po­
siedzenie i Święconka odbędą się 
w następny czwartek dnia 28go 
kwietnia, w sali Weteranów, pn. 
1239 N. Wood ul. Początek o godz. 
8ej wieczorem. — Stefan Kubicki, 
prezes; Adam Wolak, sekr.

SOBOTA, 30 KWIETNIA
“Seabee Veterans of America” 

urządza towarzyskie zebranie w 
sobotę, dn. 30 kwietnia, 1955, o 
godz. 8:30 wieczorem, w sali przy 
4221 W. Irving Park Rd. Obecność 
wszystkich członków jest pożąda­
na. — Robert J. Bietz.

NIEDZIELA, 1 MAJA
Tow. Obrona Polski, Gr. 712 

ZNP, odbędzie posiedzenie w nie­
dzielę, Igo maja, w sali ob. Józe­
fa Czerwińskiego, 1259 W. Chest­
nut ul., początek o godz. 1:30 po 
południu. Chorążowie p. Jan Ma­
giera i p. Franciszek Dudek, jak 
również marszałek, p. Jan Stefan, 
jak również członkowie, którzy 
załatwią swe sprawy przed wy­
marszem, wezmą udział w pocho­
dzie. Komitet jubileuszu złotego 
zda sprawozdanie. Z dumą może­
my powiedzieć, iż 16 naszych ży- 
jących założycieli zostało odzna­
czonych przez Zarząd Centralny 
ZNP., a odznaczenia te przypiął 
obecny na uroczystości wiceprezes 
ZN.P., Dr. Stefan Lisowski. Na 
tym posiedzeniu przyjęto będzie do 
tej naszej rodziny ZNP. nowo 
narodzona Kasia Gober. — Adw. 
Adam Penar, prezes; Józef Pla- 
ziak, sekr. prot.; Ludwik Wadyc- 
ki, korespondent.

Klub Weteranów Wojny Świa­
towej i Koło Pań odbędzie swe 
miesięczne posiedzenie w niedzielę, 
1-go maja, w sali Placówki 90tej 
pnr., 1336 W. Cortez, początek o 
godz. 3-ej punktualnie. Po posie­
dzeniu święconka i przy sposob­
ności będą uczczone Matki tego 
Klubu. Koledzy i koleżanki prosze­
ni o przybycie. — N. Leshena, ko­
mend.; M. Frankowska, preze­
ska.

★ PRACA ŻEŃSKA ★ PRACA ŻEŃSKA
GENERAL OFFICE

STEN0-TYP1ST
Accounting department Office Interesting position 

to young girl with experience 
Swichboard refiel necessary — Permanent position, 

5 day week, many company benefits. 
Call MR. GRANGER for interview appointment 

CApitol 7-0500 — Ext. 16.

PEPSI COLA BOTTLING CO.
1745 N. KOLMAR AVE.

★ PRACA MĘSKA

POTRZEBA DO 
WSZYSTKIEGO

“Beef Boners”
ponad skalę zapłata — 
przeciętnie o wiele wię­
cej niż 40 godzin, naj­
wyższa zapłata, miłe wa­
runki pracy, gotowi do 
pracy zgłosić się do:

S. BECK 
MEAT CO.

725 W. 47th St.

OPERATORÓW
Maszyn i Pomocników

W wieku 18 do 50 .
Na wszystkie zmiany. Dobra 
początkowa zapłata. Badanie 

lekarskie.

WESTERN FELT 
WORKS 

4115 W. Ogden Ave.
SCREW MACHINE SET-UP MEN

Brown & Sharpe Operators 
Top pay

Good working conditions
MASTERCRAFT MACHINE 

PRODUCTS 
216 N. Clinton St.

WIECZORAMI “part time” praca 
2 godziny dziennie, bez “canvas­
sing” przyjemna praca, $50 tygo­
dniowo, albo komisowe. Auto ko­
nieczne. Zainteresowani—wtorek, 
26-go kwietnia, 7:30 wieczorem. 
Permanent Stainless Steel Co. Inc. 

2641 W. 51-st Str.
WAlbrook 5-7400.

Uwaga Wartownicy!
Byli członkowie i członkinie Od- 

dżiałów Wartowniczych proszeni 
są o wzięcie udziału w paradzie 
3-cio Majowej do Humboldt parku.

Zbiórka w niedzielę, dnia 1-go 
maja, o godz. 12 w południe przed 
Związku Narodowego Polskiego, 
Division i Milwkaukea Ave. U- 
munrurowanie: “eisenhowerka”, 
czarna koszula, półbuty, furażer­
ka.

Panie z Oddziału Wartowni­
czych proszone są również o przy­
bycie w mundurach i wzięcie u- 
działu w paradzie, w oddzielnej 
formacji. Byli członkowie Od­
działów C.M.L.O. i C.M.W.S. pro- 
sczeni są o stawienie się w nor­
malnym umundurowaniu (berety) 
gdyż, w razie licznego udziału 
członków tych grup, mogliby ma­
szerować w oddzielnej jednostce.

Apelujemy o jaknajliczniejsze 
stawienie się na zbiórkę.

Po wszelkie informacje należy 
zwracać się telefonicznie do ZNP 
pod numer ARmitage 6-0700.

Za Komitet Manifestacji:—Fran­
ciszka Dymek, Wiceprezeska ZNP 
Przewodnicząca Wydz. Oświaty; 
Edward Krysiński, Komisarz Okr. 
12 ZNP, Przewodniczący; Michał 
Mokrzycki. Komisarz Okr. 12 ZNP, 
sekretarz.

Kalendarzyk Zabaw
SOBOTA, 30 KWIETNIA

Wspaniały Bal Wiosenny urzą- 
rza Tow. ' Synowie Zjednoczonej 
Polski, Gr. 1432 ZNP, w sobotę, 
30go kwietnia, w Domu Wetera­
nów, 1239 N. Wood ul. Do tańca 
przygrywać będzie orkiestra zna­
nego skrzypka Tommy Fular, zaś 
bufet będzie zaopatrzony ku za­
dowoleniu n aj w y ktyitniejszych 
smakoszy. Osobiste stoliczki 
można będzie rezerwować na miej­
scu w dniu zabawy. Początek o 
godz. 8:30 wieczór. Do licznego 
współudiału zapraszają: Franciszek 
J. Dzioba, prezes; Dr. Tadeusz Ma­
lik, sekr.; Władysław Szeląg, ka­
sjer; Jan Gancarz, przewodn.; Ma­
ria Borzymowska i inni.

Klub Wolnych Przyjaciół, urzą­
dza wielką zabawę wiosenną w 
sobotę, 30go kwietnia, w sali (Vi­
king) przy 2741 W. North Ave., 
początek o godz. 8:30 wieczorem. 
Komitet zaprasza całą Polonię, 
tak starszych jak i młodszych, 
gdyż w gronie Wolnych Przyja­
ciół ubawi się każdy zawsze dosko­
nale. — Za Komitet: Leokadia 
Bieniek, wiceprezeska.

Rozdzielone 
Bliźniaczki 
Czują Się Doskonale

We czwartek w szpitalu 
Mercy dokonano operacji roz­
łączenia zrośniętych dwu có­
reczek Wilfred J. Andrews, z 
pnr. 1008 N. Mason. Dziew­
czynki liczące 6 misięcy, po 
oeracji czują się zupełnie do­
brze i w niedzielę rodzicom 
pozwolono je karmić butelka­
mi z mlekiem. Władze szpital­
ne podały, że obie dziewczynki 
czują się dobrze i szybko będą 
mogły szpital opuścić.

* PRACA MĘSKA

Pomocników
do Television Cabinets

Ogólna fabryczna praca.

IGLOO CABINET CO.
1701 N. Damen Ave.

LAUNDRY ROUTE MEN
Experience preferred, established 
routes in South Side Communities, 
unlimited possibilities. Guaranteed 
Salary and Commission.

Apply Today
ACME LAUNDRY CO. 

4201-13 S. State BOu. 8-5400

POTRZEBA ludzi do przeprowa­
dzania, szoferów i pomocników. 
Stały i częściowy czas. Dunn Bros., 
6542 N. Clark.

★ PRACA ŻEŃSKA
Potrzeba

Stenografistki 
lub 

Sekretarki 
Bardzo miłe warunki pracy. 

Dobra zapłata.
Zgłoszenia

Departament Młodzieżowy

ZWIĄZEK 
NARODOWY 

POLSKI 
1520 W. Division Street 

Convenient Location 
Work near Home 

Stenographer-Expd. 
For Order Dept. Varied.

Interesting work.
Liberal Company Benefits. 

Salary open for girl who qualifies. 
See MR. BRETTMAN

HUMBOLDT 9-3200

B. Brody Seating Co.
2127 W. IOWA STREET

(1000 North)

POTRZEBA OPERATOREK 
DO SZYCIA NA MASZYNIE 

Przy odzieży lub canvas 
Na nocną zmianę

Pełny lub częściowy czas 

Dobre warunki procy 

RED HEAD BRAND CO.
4311 W. BELMONT AVE.

Permanent
and

Ideal Working 
Conditions

CLERK - TYPIST 
who likes working with figures 
and doing clerical work, some 
typing. Paid vacation — good 
salary. Just a Great Place 

to Work.
McDonnell & Miller, 

Inc.
3500 N. Spaulding

COR 7-1600

POTRZEBNA kucharka do klasz­
toru polskich Ojców Salwatoria- 
nów w Gary, Ind. przy 5755 Penn­
sylvania ulicy.

Work near home 
GENERAL OFFICE 

High school education, experience 
unnecessary for filing and light 
typing, 5 day week, free insurance, 
hospitaliztion. Mr. Broderick, 

QUAKER RUBBER CO.
5555 Northwest Highway

, Convenient Location!
STENO.—GEN. OFFICE

Interesting work in small modern, 
air ' cond. insurance broker’s of­
fice. Good starting salary. Pleas­
ant working conditions.

DAVID SUSLICK & CO.
1425 S. Racine 
TAylor 9-1414

Work Near Home!
Immediate Opening For

Clerk-Typist
Light dictation, interesting diver­
sified duties in Personnel office 
Good starting salary. Many com­
pany benefits.
Mr. Anthony REliance 5-5252

Bernard Edward Co.
5252 S. Kolmar Ave.

Work near home 
Immediate opening for 

STENO-GENERAL OFFICE 
Age 21 to 35 

Excellent opportunity for girl 
who qualifies. 
Salary open.

HUmboldt 6-8560

KOBIETY, doświadczonej do 
przygotowywania specjalnych po­
traw w Koszernym Delicatessen. 
Na cały czas lub część dnia. Best- 
Essen Delicatessen, 2834 W. Devon 
Ave.

DOŚWIADCZONYCH dziewcząt 
do ogólnej pracy przy draperiach. 
Zgłaszać się Moberg Drapery, 7752 
S. Ashland.

Wonderful Transportation 
Immediate Opening

SWITCHBOARD 
RECEPTIONIST
Experience not necessary

Young lady up to 30 years old
LIGHT TYPING

5-Day Week

4025 W. LAKE ST.
Call SAcramento 2-0187

Ask for Walter Kulins

★ INTERESY
$2,000 WPŁATY

2444 W. Division, duży sklep 25x75 
pusty, furnesem ogrzewany, dwa 
mieszkania po 4 pokoje na 2gim, 
wanny.

$2,000 WPŁATY
1721 N. Hoyne, sklep i 6 pokoi 
teraz pusty, zamienię za loty, far­
my albo mortgage.

HLADIK
3117 W. Lake Street 

KEdzie 3-4520

TAVERN 
MODERN COCKTAIL LOUNGE 
Fully equipped, est. trade, excel, 
business and location. Ideal for 
couple. Must see to appreciate. 
Private owner sacrificing for 
quick sale. Real value. Call be­
tween 2-6 P. M.
3017 W. 63rd St. REpublic 7-9418

RESTAURANT AND BAR
Fully equipped, walk-in boxes, 
deep freeze, ice machine, est. over 
20 yrs., good bus. Beautiful fix­
tures, newly decorated. Private 
owner will sacrifice very cheap 
for quick sale. Call STewąrt 3- 
8999 after 4:30 p. m.

Tawerna - Restauracja
Fox Lake, U.S. 12 w mieście, wy­
robiona klientela, dobry interes, 
prywatny właściciel sprzeda ze 
stratą umiarkowanie na szybką 
sprzedaż.

ARmitage 6-9830
IDEAL FOR A COUPLE 

GOLDMINE MOTEL & RESTAURANT 
Unlimited for a good food man. Ac­
cident forces sale. 10 rooms in opera­
tion. 2 more 90% finished, new restaur­
ant also 90% finished, air conditioned. 
Too large for a woman to handle. 
Price only $23,000 down. Never will 
you get a buy like this. For sale by 
owner.

LOMBARD 2815

DLA POLSKIEJ RODZINY 
Sklep z cukrami, steel fountain i grill, 
murowany budynek, nowy garaż na 
3 auta, z bocznym wjazdem. 4 pokojo­
we mieszkanie, automatycznie olejem 
ogrzewany, całe elektryczne wyposa­
żenie, idealny interes dla rodziny. 
$8,000 wpłaty załatwi, polska dzielnica. 
Sprzedaż przez właściciela.

CRawford 7-8434
TAWERNA z 4 pokojowym mie­
szkaniem, mieszcząca się blisko 
Chicago i Ashland. Bardzo dobry 
interes, umiarkowany czynsz, do­
bry lease. HAymarket 1-8827.

POWERS LAKE, WIS.
Tawerna, sala taneczna, restaura­
cja, 6 wynajętych pokoi, wszystko 
na 1 akrze ziemi, mieszcząca się 
naprzeciw jeziora, dobra plaża, na­
tychmiast do objęcia, pełna cena 
$17,500.

VILLAGE REALTY 
TWIN LAKES 3351

Grocery and Meat Market.
Est. trade; Good business;

5 Rm flat in rear;
Private owner will sacrifice rea­
sonable for quick sale, acct, ilness. 
No reasonable Offer refused.

4134 WEST 31-st STR.
LA 3-9830

OKOLICA, Melrose i Southport, 
narożnikowa tawerna, sala i kuch­
nia, wyrobiona przez 20 lat, dobry 
interes, prywatny właściciel sprze­
da ze stratą, umiarkowanie. Cena 
$2,500 załatwi wszystko, DIversey 
8-9272.

CATERING CORPORATION
For Sale

Well established business, good 
trade. Suitable for 2 couples to 
handle. Private owner sells rea­
sonable for quick sale.

HUmboldt 9-4554
GROCERY - SUPER MKT.
Self service, fully equipt. Est. 
trade, good business. Money 
maker. 4 rm. apt., 8 yr. old bldg. 
Located 40 miles from Chicago 
in Indiana. Price $35,000 for all.

WAllbrook 5-3311 
FRontier 6-3971

MOTEL—Nr. Chciago; U. S. Rte. 
66-45-12-20, La Grange, Sunny­
side Motel. Open 7 mos. Mod. 
furnishings, 20 units, pvt. ceramic 
tile baths and showers, TV and 
radio; auto, hot water heat; 2 sep. 
living qtrs. each having 6 rms.; 
suit, for partnership; beau. loc. and 
enough land to expand. Reas, price 
for sale by owner.

DELICATESSEN
Specjały rybne

Wyrobiona klientela, znakomity 
interes, prywatny właściciel sprze­
daj e ze stratą na szybką sprzedaż, 
umiarkowanie.

Dickens 2-8380
ZAKŁAD czyszczenia z wyposa­
żeniem, wyrobiony, wszystko ra­
zem, spłaty, NEvada 8-9531.

1

mvCZKI I ★ POŻYCZKI

POŻYCZKI HIPOTECZNE
Bez Komisowego

NISKIE SPŁATY MIESIĘCZNE 
Udziela

Związek Narodowy Polski
1514-20 W. DIVISION UL. 

Tel. ARmitagre 6-0700

★ KONTRAKTORZY * DOMY
Uwaga Właściciele Posiadłości

Dajcie nam do wykonania swe 
przeróbki, a oszczędzicie pienią­
dze. Wykonujemy krycie werand, 
tuckpointing, rynny. Także wszel­
kie prace ciesielskie, naprawy ko­
minów i fundamenty. Bezpłatne 
obliczenia.

SPaulding 2-2076
BUDOWA i pokrywanie werand 
“siding” na domy i różne roboty 
ciesielskie. Telefonować NAtional 
2-8293. Ceny przystępne.

POLSKI WETERAN
P. Król wykonuje wszelkie roboty 
phimbiarskie i “sewers” kanaliza­
cyjne, licencjonowany. BErkshire 
7-3455.

* Elektryczne Roboty
KLOREK Electric, 1141 Belmont 
Ave., Licensed METER WIRING 
Naprawy i przeróbki. WEllington 
5-2601.

* TUCK POINTING
TUCKPOINTING okien, kalko­
wanie kominów, naprawy, facho­
we dobieranie kolorów, w pełni 
ubezpieczeni, możliwość F. H. A. 
spłat. G. & K. Building Main­
tenance Co., Bronislaus Kopacz, 
właściciel, BRunswick 8-3464.
TUCKPOINTING, prace murar­
skie, kominy, budynki i naprawy. 
S. Wesołowski, ARmitage 6-9696.

* CATCH BASINS
W nagłych wypadkach obsługuje­
my ścieki kanałowe i rury. 24 go­
dziny na dobę. ALbany 2-3464.

± ZIEMIA
CZARNA ziemia, 10 buszli $3.50, 
20 buszli $5.50. Bishop 7-4654.

★ DO WYNAJĘCIA
DOUBLE 

STORE FRONT
Southeast Corner 63rd & Western 

6311-13 South Western
One of Chicago’s busiest and fin­
est transfer corners, $400 per 
month — long lease available, 
32x45 ft full basement.

I. Deemar and Son
INdependence 3-2020

ZAKŁAD NAPRAWY OBUWIA
mieszczący się przy

5014 S. ASHLAND AVE.
Parą ogrzewany, umiarkowany 

czynsz, ruchliwe miejsce
WM. JACOBS CO.

. WEntworth 6-1380
BEAUTY SHOP MIESZCZĄCY 
SIĘ PRZY 5014 SO. ASHLAND 
AVE., PARĄ OGRZEWANY, WIE­
LE GORĄCEJ WODY, UMIAR­
KOWANY CZYNSZ.

WILLIAM JACOBS CO. 
WEnthworth 6-1380.

3 JASNE pokoje do wynajęcia dla 
Polaków. $25. MOnroe 6-6510.

* MASZYNY DO SZYCIA
MASZYNY DO SZYCIA

Naprawiam i przerabiam wszel­
kiego rodzaju nożne na elektrycz­
ne — po najniższej cenie. Sto­
liczkowe lub walizkowe od $29.00 
Skowron. 36 lat doświadczenia. 
Telefon PEnsacola 6-1670 rano 
przed 10-tą lub po 5-tej.

★ Patentowi Adwokaci
PATENTY 

Przygotowywanie, prowadzenie podań 
o Patenty na Wynalazki 

B. PELECHOWICZ
Registered Patent Attorney 

2300 W. Chicago Ave. 
Chicago 22, 111. 

Telefon BRunswick 8-7187

★ RUMMAGE SALE
RUMMAGE SALE w Immanuel 
Lutheran Church, 1510 Elmdale 
Ave., we wtorek, 3 maja od 9 rano 
do 4 popoł.

★ URZĄDZENIA 00 SKŁADU
SEVERAL Taylor 2% gal. Model 
10F ice cream freezers, slightly 
used. Priced reas. Call Sweden 
Freezer Sales Corp., 701 W. Sheri­
dan Road.

Bittersweet 8-1860
Phone today — Come and see.

★ MASZYNY
Extra Special 

COMPLETE SAUSAGE 
MACHINERY

For small manufacturer.
For sale by owner,

Phone Lombard 2815

* MEBLE
3 SZTUKOWY garnitur do sypial­
ni, łóżko, bieliźniarka i komoda, 
dywany rozmaite przedmioty. — 
Dickens 2-2891.

* DOMY
NA SPRZEDAŻ przez właściciela 
dwu mieszkaniowy, 4 i 4 pokoje. 
Zgłoszenia na drugim piętrze, 5216 
S. Winchester St., REpublic 7- 
7943.
ATRAKCYJNY, murowany, cały 
w słońcu, 5x4 duże widne pokoje 
i sklep. Dobry na każry interes. 
Wysoki dochód. Okazja za $21,500. 
EVerglade 4-1322.

WŁAŚCICIEL SPRZEDA
Z powodu choroby, musi wyje­
chać na leczenie, obniża w ce­
nie aż 3 tysiące dolarów za dom 
murowany, w doskonałym sta­
nie. W dobrej okolicy. 2x6, 2x4, 
2x3 ogrzewany olejem, gorącą 
wodą, garaż na dwie maszyny 
Lota 50x125. Cena bardzo przy­
stępna.

Po dalsze informacje zgłosić 
się do Dziennika Związkowego 
lub pisać Box W. K., 1201 Mil­
waukee Ave., Chicago 22, 111. 
Agenci wykluczeni.

Objęcie Zaraz
Piękny, masywny, murowany 2x6, 
duże śliczne widne pokoje, auto­
matycznie gazem wodą ogrzewa­
ny, nowomodne tafelkowe kąpiel- 
nie, czysty wysoki bezment, nowy 
garaż. Musimy sprzedać prędko. 
$18,700. EVerglade 4-1321.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
5>i pokojowy murowany cottage, peł­
ny bezment, ogrzewane gazem, garaż, 
tafelkowa kuchnia i łazienka. Blisko 
prarafialnej i publicznej szkoły, skła­
dów. Archer autobus do śródmieścia. 
Do objęcia zaraz. $16,500. Telefonować 
LUdlow 5-3891 celem umowy. W dziel­
nicy bżnd i Massasoit.,

4 POKOJOWY cottage, lota 25x 
179, .garaż na 2 auta, ogrzewany 
gorącym powietrzem, stokerem, 
automatyczny ogrzewacz gorącej 
wody, arches, weneckie zasłony, 
szafkowy zlew, inlaid linoleum w 
kuchni i spiżarni, pełny bezment, 
mieszkanie na poddaszu, umeblo­
wane mieszkanie na poddaszu 
przynosi $23 tygodniowo. $12,300. 
CRaford 7-3477, 2216 S. Kedvale.

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Taniość,4 i 2 pokoje, 2 łazienki, 
gorąca woda, ogrzewane, zaraz do 
objęcia. Pełna cena $5,500; Zgło­
szenie od 25 kwietnia, od 4 do 8-ej 
wieczór. 1738 West 21-sza ulica.

Objęcie Dwu Mieszkań 
Na zachód od Humboldt Parku, 
atrakcyjny murowany, bardzo 
czysty, 1x5, 1x4, automatycznie 
olejem wodą ogrzewany, w naj­
lepszym porządku, śliczny ogród. 
Właściciel musi sprzedać prędko, 
$13,750. EVefglade 4-1321.

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
2611 WEST CULLERTON 

Parafia św. Romana, dochodowy mu­
rowany i drewniany, 2-4 pokojowe mie­
szkania, wszystkie duże pokoje, nowo­
czesna łazienka, autom, ogrzewacze 
gorącej wody, pokój do prania na pod­
daszu, garaż, nowe weneckie zasłony, 
(włączając gazowy ogrzewacz na 2im 
piętrze), $11.500.

Bishop 7-2950.
PRZEZ Właściciela, 6 pok. Geor­
gian, murowany, gazem ogrzew., 
kuchnia z szafkami, % tafelko- 
wej łazienki, okna zimowe, siatki, 
cornices, zasłony, blisko szkół, ko­
munikacji, sklepów. Trzeba zoba­
czyć dla oceny, po 6ej. FRontier 
6-5185. 4550 So. Kedvale.
PRZEZ Właściciela, dochodowa 
posiadłość, parafia St. Rose, 2 pię­
trowy, drewniany dom, 3. miesz­
kaniowy, 3, 4 i 7 pokoi, ‘garaż na
2 auta, dobry dla zręcznego. Oko­
lica 48th i Ashland, blisko szkół, 
kościołów, do objęcia 2 mieszka­
nia. Ze stratą za $7,500. FRontier 
6-0145. ■
NA SPRZEDAŻ przez właściciela, 
4 mieszkaniowy murowany budy­
nek, 107 stóp długi z dodatkową 
lotą. Ogrzewany parą, blisko ka­
tolickiego kościoła, szkoły i miej­
skiej szkoły. Budynek w bardzo 
dobrym stanie. Jedno mieszkanie 
przerobione, obecnie wolne. 1441 
S. 50th Ave., Cicero.
3 PIĘTROWY murowany, 3x5ki, 
czyste i duże pokoje, w pierwszo­
rzędnym stanie. Duży expandable 
bezment. Murowany garaż na 2 
auta. Starsze małżeństwo zmuszo­
ne sprzedać. Taniość za najlep­
szą ofertę. Nie czekajcie. BRuns­
wick 8-3364.
BLISKO Logan Square. Atrak­
cyjny murowany, 1x6, 1x5, duże 
śliczne pokoje, czysty bezment, 
dobra transportacja, musi sprzedać 
prędko, $15,750. EVerglade 4-1324.
CICERO, taniość, 2 mieszkaniowy 
murowany, czwórki, bay front, ga­
raż na 2 auta. Nadzwyczajna ta­
niość. $14,900. OLympic 2-8702.
MUROWANY 4 mieszkaniowy i 
3 pokojowy cottage z tyłu, podda­
sze i bezment. Taniość. LAwndale 
1-2277.
5 POKOJOWY drewniany, z bez- 
mentem, garaż na 2 auta. 8000 W. 
Belmont.
6 POKOJOWA rezydencja, duże 
poddasze, bezment, garaż, furnes. 
$12,500. HUmboldt 9-4510.

★ Domy Poza Chicago
WISCONSIN—For Polish Couple—For 
sale: Tavern, 5 rms. 2nd flr., 8 rm 
house, bull bsmt., 4 rm. cottage, 2 car 
gar. Could be used for boarding and 
rooming house. On corner of good 
location. Good business yr. round, 
located in Park Falls, Wise. Widow 
must sacrif. Full price $18,000—$10.000 
down. Bal. terms. For further infor. 
call JUniper 8-0608 evens, or week­
ends. or write Fred Anetsberger, 3757 
W. Sunnyside Ave., Chicago, Ill. Sale 
by owner.

WILLOW SPRINGS
By owner. Corner new 1 story 
brick. 40x60 foot space. % base­
ment, good for any business; ideal 
for department or clothing store. 
Na competition. New 3 bedroom 
home in rear. 2 car garage. In 
new shopping district.

WILLOW SPRINGS 1019
BERWYN, taniość, 2 mieszkanio­
wy, 4% i 4% pokoje, 1 pokój na 
poddaszu, sąsiedztwo 16 i Home, 
gazem ogrzewany, 50 st. parcela, 
$14,900, wpłaty $5,000, Svoboda, 
3739 W. 26. Lawndale 1-7038.
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UPRZĄTAJĄCA
SPRZEDAŻ

WIOSENNYCH
PŁASZCZY

Wartości do $35.00

Pełnej Długości
i

Shorties
Wyjątkowa grupa popular­
nych wiosennych fasonów. 
Doskonale wykonane z Forts- 
mann, Anglo, Bontany i in­
nych dobrych wełnianych ma­
teriałów. Wielkości 9 do 15, 
10 do 20, 12% do 24%, 38 do 
44.

PŁASZCZE

Z dobrej jakości wełnianych 
materiałów, w nowych faso­
nach, wszystkich wielkości.

LAWNDALE 
STYLE SHOP 
3357 W. 26th St. 

SŁUCHAJCIE CODZIENNIE
PROGRAMÓW 
RADIOWYCH 

które prowadzi 

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Od Poniedziałku do Piątku 
2:00 do 3:30 popołudniu 

W Sobot 1:30-3:00 popoł. 
W każdy Piątek 10:30-11:30 wleci. 

SPECJALNA AUDYCJA 
RADIOWA Z UDZIAŁEM 

PUBLICZNOŚCI

WHFC Radiostacja WHFC
1450 Kil.

Już w Tę Niedzielę Polonia Obchodzić 
Będzie Święto Konstytucji 3-go Maja
Gorączkowe Przygotowania Do Obchodu. — 

Sen. Knowland i Gen. J. Zając Na Liście 
Mówców. — Pochód Ruszy Punktualnie o 
Godzinie 1-ej Po Południu

Wielka .imponująca Mani­
festacja w 164tą rocznicę u- 
chwalenia przez Sejm Cztero­
letni Konstytucji 3go Maja, 
jest świętem całej Polonii.

Poza organizacjami, zrze­
szeniami, t o w a rzystwami 
klubami zbierze się pod po­
mnikiem Tadeusza Kościuszki 
w parku Humboldta stutysię­
czna rzesza obywateli polskie­
go pochodzenia, aby wysłu­
chać patriotycznego, progra­
mu.

Uroczystość Trzeciomajo­
wą rozpocznie solenne Nabo­
żeństwo o godz. 10:30 rano w 
kościele św. Trójcy. W nabo­
żeństwie wezmą udział przed­
stawiciele zorganizowanej Po­
lonii i przed głównym ołta­
rzem staną sztandary posz­
czególnych towarzystw i or- 
ganizacyj.

Reprezentacje organizacyj 
poprowadzi do kościoła dru­
żyna doboszy i trębaczy Gmi­
ny 80ej ZNP.
Sen. Knowland 
i Gen. J. Zając

O godz. 12ej w południe za- 
czną się formować przed Do­

mem Związkowym oddziały 
umundorowanych zrzeszeń, 
które wezmą udział w pocho­
dzie do parku Humboldt’a. 
Pochód ruszy punktualnie o 
godz. 1-ej po południu po Ash­
land do Augusta blvd. i bul­
warem do parku Humboldt’a, 
gdzie oddziały przedefilują 
przed trybuną, ustawioną o- 
bok pomnika Kościuszki.

O godz. 3ej wykonany zo­
stanie bogaty program dla 
uczczenia Twórców pamięt­
nej Konstytucji. Przemawiać 
będzie szereg wybitnych mów­
ców, a między innymi sen. 
Knowland, przewódca mniej­
szości republikańskiej w Se­
nacie i gen. Józef Zając.

Pełna lista mówców poda­
na będzie w następnych 
dniach.

Komitet Obchodu pod egi­
dą Wydziału Oświaty Związ­
ku N. P. z przewodniczącą 
Wydziału wiceprezeską ZNP., 
panią Franciszką Dymek, o- 
raz obu chicagoskimi Okrę­
gami ZNP 12 i 13 wzywa wła­
ścicieli domów, aby przystro­
ili swe domy flagami amery­
kańskimi i polskimi, aby na-

Uwaga Towarzystwa, Gminy, Grupy, 
Osadyj’osterunki,Kluby,Organizacje

Wydział Oświaty ZNP ape­
luje do wszystkich organiza­
cyj, aby wzięły jak najliczniej 
udział w tegorocznym obcho­
dzie święta Trzeciego Maja, 
specjalnie w pochodzie pod 
pomnik Tadeusza Kościuszki.

Wszystkie więc umunduro­
wane grupy, oraz te, które 
mogą wystąpić ze sztandara­
mi lub własnymi kapelami —‘ 
są proszone o zadeklarowanie 
swego udziału w pochodzie w 
bieżącym tygodniu w Wydzia­
le Oświaty ZNP, 1520 W. Di­
vision St., tel. AR. 6-0700. — 
Nadto uprasza się o jak naj­
szybsze zadeklarowanie udzia­
łu rydwanów.

Musimy zadokumentować 
naszą solidarność oraz przy­
wiązanie do pięknych i szla­
chetnych tradycyj naszych 
Ojców.

święto Konstytucji 3-go Ma­
ja jest naszym największym 
świętem narodowym — ob­
chód i parada muszą więc wy­
paść jak najokazalej.

Za Komitet Manifestacji 
Narodowej i Obchodu Konsty­
tucji 3-go Maja — Franciszka 
Dymek, wicepreezska ZNP i 
przewodnicząca Wydziału O- 
światy ZNP; Edward Krysiń­
ski, Kom. Okr. 13 ZNP, prze­
wodniczący; Michał Mokrzyc­
ki, Kom. Okrr 12 ZNP, sekr.

Rezygnacje i Zwalnianie Profesorów 

w Instytucie Technicznym Illinois
Przyczyną Zatargu Jest Nominacja Nowego 

Dziekana
Na wydziale kreślarskim 

Instytutu Technicznego Illi­
nois doszło do małej rewolucji 
na tle mianowania przez pre­
zydenta Instytutu nowego 
dziekana tego wydziału. 
Dwóch członków tego wydzia­
łu złożyło już swoje rezygna­
cje, dwóch dalszych zagroziło 
rezygnacją, jeśli nominacja 
nowego dziekana nie zostanie 
cofnięta, a trzech zostało zwol­
nionych ze swoich stanowisk.

Wiadomo również, że pozostali 
nie będą chcieli pogodzić się 
z nominacją nowego dziekana 
i poszukują już obecnie poci- 
chu innych prac dla siebie.

Wszyscy członkowie wy­
działu kreślarkiego w liczbie 
14 wysłali do prezydenta In­
stytutu Johna Rettaliata list 
protestujący przeciwko no­
minacji Jay Doblin na stano­
wisko dziekana wydziału kre­
ślarskiego z dniem pierwszego 
września b.r. Doblin jest o- 
becnie zatrudniony przez jed­
ną z firm prywatnych w No­
wym Yorku.

Profesorowie obawiają się. 
że objąwszy kierownictwo 
wydziału Doblin, jako prak­
tyk zwróci przedewszystkim 
uwagę na przygotowanie wy­
konawców - kreślarzy, a nie 
będzie troszczył się zbytnio o 
danie im szerszej wiedzy, a 
pozatym wydział pod jego 
kierownictwem przyjmie jako 
zasadę wypracowane- i wy­
próbowane już w praktyce 
metody, a zaniecha całkowicie 
pracy badawczej i pionier­
skiej, wytyczającej nowe dro­
gi i nowe metody.

Wydaleni profesorowie to: 
Konrad Wachsmann, Robert 
Nickle i Nathan Lerner, wszy­
scy trzej najostrzej protesto­
wali przeciwko nominacji Do- 
blina. Nie mniej przy zwol­
nieniu ich podano, że powo­
dem zwolnienia są względy 
oszczędnościowe.

Doblin już po nominacji 
spotkał się kilkakrotnie z 
członkami fakultetu i wyłusz- 
czył swoje poglądy i zapatry­
wania. To właśnie i powstała 
różnica zdań doprowadziła do 
konfliktu.

Do Członków 
Komitetu Zbiórki

Uprasza się Członków 
Komitetu Zbiórki Manife­
stacji Trzeciego Maja, aby 
przybyli do Domu Związ­
kowego, nie później jak o 
godzinie 12tej w południe, 
w niedrielę, dnia 1go ma­
ja, celem ustalenia progra­
mu swej pracy.

Wiktoria kolman, przew.; 
Marta Filar, sekr. Gm. 91 ej, 
Adela Clark, sekr. Gm. 79ej; 
Jan Sarna, sekr. Gm. 125ej; 
Helena Paul, sekr. Gm. 2ej.

dać temu wielkiemu świętu 
większego splendoru. Zwła­
szcza proszeni są o to właści­
ciele domów na tych ulicach, 
którymi posuwać się będzie 
barwny pochód.

Peska Usnrawnia 
Porty Chicagoskie

W związku ze zbliżającym 
się sezonem nawigacyjnym w 
biurze kolektora ceł w portach 
chicagoskich, Franciszka Pe- 
ski odbyły się dwie konferen­
cje z przedstawicielami za­
rządu poszczególnych portów. 
W szczególności w konferencji 
wzięli udział reprezentanci 
portu North Pier Terminal, 
Calumet Harbor Terminal i 
International Steamship Ter­
minal.

Zadaniem tych konferencyj 
było wprowadzenie pewnych 
usprawnień przy ocleniu, wy­
ładowywaniu i wywożeniu to­
warów z portów. Pozatym u- 
stalono szereg prac zmierzają­
cych do ulepszenia urządzeń 
wyładowczych w portach chi­
cagoskich. Reprezentanci 15 
linii okrętowych przyrzekli 
ścisłą współpracę z zarządami 
portowymi i władzami celny­
mi.

Przybył do Chicago 
Gen. Kasprzycki

W piątek, dnia 22go kwie­
tnia b. r. przybył do Chicago 
Delegat Polskiego Uniwersy­
tetu na Obczyźnie i Szkoły 
Nauk Politycznych i Społecz­
nych w Londynie, gen. T. Ka­
sprzycki.

W myśl decyzji Senatu P. 
U. N. O. i S. N. P. S., gen. T. 
Kasprzycki jest właśnie w tra­
kcie objazdu skupisk polskich 
na terenie Kanady i Stanów 
Zjednoczonych. Celem jego 
misji jest nawiązanie kontak­
tu z kołami naukowców 
współpracujących z PUNO i z 
SNPS, tworzenie sekcji-stu­
dentów dla pogłębiania podję­
tych studiów oraz komitetów 
społecznych dla poparcia i 
stałego współdziałania w roz­
woju podjętych prac.

Na terenie Stanów Zjedn. 
gen. Kasprzycki, jako delegat 
PUNO i SNPS działa w poro­
zumieniu z Polskim Instytu­
tem Naukowym w Ameryce, 
na czele którego stoi prof. O. 
Halecki.

W dniu wczorajszym gen. 
Kasprzycki złożył między in­
nymi wizytę prezesowi Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej 
i prezesowi ZNP. p. Karolowi 
Rozmarkowi, a także odwie­
dził naszą redakcję.

CZWARTEK, 28 KWIETNIA
Tow. Sztandar Wolności, Gr. 

1010 ZNP., odbędzie swe regular­
ne posiedzenie, w czwartek, 28go 
kwietnia, w sali zwykłych posie­
dzeń, 1401 W. Superior ul., począ­
tek o godz. 7:30 wieczorem. Ważne 
sprawy oczekują załatwienia. W 
sprawie zapisania nowych człon­
ków prosimy skomunikować się z 
sekr. fin, p. T. Dudek. Zawiada­
miamy również, iż grupa nasza 
bierze czynny udćiał w wymarszu, 
w niedzielę, Igo maja. Zbiórka 
przed Domem Związkowym o godz. 
12:30 po południu. — St. Gazda, 
prezese; Fr. Sikora, sekr. prot.

Zwłoki Barmana 
Znaleziono Na Plaży

Na plaży nad jeziorem przy 
Diversey znaleziono zwłoki 
mężczyzny, które zidentyfiko­
wano jako zwłoki Fred Strack’- 
a, lat 55, barmana z zawodu, 
zamieszkałego pnr. 14 West 
Erie. Strack zaginął jeszcze w 
dniu 8go lutego.

Dr. P. J. ORZYŃSKI
1033 W. CHICAGO AVE.

LEKARZ-CH1RURG
Blisko Milwaukee Ave.

i Ogden Avenue

Telefon HAymarket 1-6041
Godziny od 2 do 4. od 7 do 9 wlecz, order środy Niedziel świat » Sohotv

CHMURA ATOMOWA WIDZIANA Z BOMBOWCA. W czasie jednego z ostatnich doświadczalnych 
wybuchów atomowych na pustyni w Nevada, dokonano zdjęć chmury atomowej z bombowca B-50, 
który przeleciał stosunkowo w niewielkiej odległości. W bombowcu tym leciała ekipa uczonych, a po­
zatym kierowano z niego samolotem bezpilotowym, który przeleciał przez chmurę atomową.

W Poniedziałek Ponad 12,000 Dzieci 
Otrzymało Zastrzyki Przeciw Polio

Szczepienia Rozpoczęły $ię w 65 Szkołach
Katolckich

W poniedziałek rozpoczęły 
się masowe szczepienia dzie­
ci szkolnych w Chicago, u- 
częszczających do pierwszej 
i drugiej klasy, które są naj­
bardziej podatne na chorobę 
paraliżu dziecięcego.

W pierwszym dniu szcze­
pienia zastrzyki uodpornia­
jące dostało 12,402 dzieci, w 
65 szkołach katolickich, któ­
rych w mieście Chicago jest 
280. Do szczepienia masowe­
go dzieci szczepionką dr. 
Salk, szef wydziału zdrowia 
dr. Herman N. Bundesen, 
zorganizował 60 “teamów”, 
liczących łącznie 300 osób z 
personelu Wydziału Zdrowia.

Dr. Bundesen osobiście dał 
pierwszy zastrzyk Mary Lang, 
liczącej lat 6, z pnr. 113 Ger­
mania pl., uczennicy pierw­
szej klasy szkoły Niepokala­
nego Poczęcia, pnr. 1431 N. 
North Park av., w obecności 
superintendenta szkół kato­
lickich ks. prałata Daniela F. 
Cunningham i dr. William I. 
Fishbein, epidemiologa wy-

Mayor Daley zapowiedział, 
że przyłącza się. do obrony 
konsumentów naturalnego ga­
zu od możliwego wyzysku 
przez podniesienie cen. Chi­
cago, jak oświadczył Daley, 
wraz z innymi miastami sprze­
ciwi się zniesieniu kontroli fe­
deralnej nad ceną gazu.

Mayor powiedział, że zdję­
cie kontroli federalnej spowo­
duje natychmiastowe podnie­
sienie cen w Chicago i w in­
nych miastach. Obecnie od­
bywają się przesłuchy przed 
komitetem izby w Washing­
tonie co do żądania producen­
tów gazu, aby znieść kontrolę.

Urzędnicy Peoples Gas 
Light & Coke Co. wyznali, że 
zamrożenie cen już dwukrot-

Dyrektorzy Chicagoskiego 
Biura Konwencyjnego w po­
niedziałek poparli projekt bu­
dowy budynku konwencyjno- 
wystawowego nad jeziorem, u 
wylotu 23 ulicy, gdyż uważa­
ją, że ośrodek taki jest ko­
nieczny, aby Chicago nadal 
było światowym centrem han­
dlowym.

Rezolucja Chicagoskiego 
Biura Konwencyjnego nie 
przesądza jednak sprawy, czy 
budynek tąki będzie zbudo­
wany w tym miejscu, ponie­
waż w tej sprawie muszą się 
wypowiedzieć i inne grupy 
zainteresowane tą sprawą.

Prezes tego Biura, Walter F. 
Kettell, oświadczył, że Biuro 
to entuzjastycznie popiera 
projekt budowy ośrodka kon­
wencyjnego w tym miejscu. 
Podkreślił on, że prace budo­
wlane powinny rozpocząć się 
jak najszybciej, ponieważ in­
ne miasta w Stanach Zjedno­
czonych budują budynki kon­
wencyjne lub modernizują 
istniejące, starając się tą dro­
gą pozyskać różne konwencje 
dla swoich miast, gdyż kon­
wencje takie przyczyniają się 
do zwiększenia obrotów han­
dlowych miejscowych byzne- 
sistów. Jeżeli więc Chicago 
chce nadal zatrzymać w na­
szym mieście te konwencje, 
które się tutaj odbywały, to 

i musi szybko stanąć do konku- 

działu zdrowia. Podczas tego 
zastrzyku Lang zachowała 
się bohatersko i powiedziała, 
że zastrzyk wcale ją nie bo­
lał , a po zastrzyku ucałowała 
dr. Bundę* isena. Reakcja in­
nych dzieci na ząstrzyki była 
różna. Wiele dzieci jednak ro­
zumiało, że zastrzyki te uod­
porniają je przeciwko polio, 
które może spowodować to, 
że nie będą mogły one grać 
w piłkę lub jeździć na rowe­
rach.

W ciągu tego tygodnia dal­
sze szczepienia odbywać się 
będą w pozostałych 215 szko­
łach katolickich, 44 szkołach 
luterańskich, pięciu szkołach 
żydowskich i 38 szkołacji pry­
watnych, w których łącznie 
jest około 40,000 dzieci, u- 
częszczających do pierwszej 
i drugiej klasy.

W przyszłym tygodniu od­
bywać się będą szczepienia 
dzieci w 390 szkołach publicz­
nych, których w tym wieku 
jest około 88,000.

nie było zdjęte od Igo stycz­
nia, 1954. Wynikłe z tego po­
wodu, zwyżki kosztowały kon­
sumentów gaau w Chicago 
$7,675,000.

Daley powiedział dalej, że 
będzie w Springfield w czwar­
tek i spotka się z gub. Strat­
ton dla wybadania, czy Chica­
go może spodziewać się wię­
cej pieniędzy z podatków sta­
nowych.

Konferował on już z Ar­
thurem Lindell, dyrektorem 
budżetu miejskiego, dla uzys­
kania szczegółowych informa- 
cyj odnośnie koniecznych fun­
duszy dla miasta, “gdyż te 
szczegóły potrzebne mu będą 
przy rozmowie z gubernato­
rem.

rencji z innymi miastami, ofe­
rując lepsze warunki do od­
bywania konwencji i wystaw.

Legislatura stanowa nie zaj- 
mie się wyborem miejsca pod 
budowę ośrodka konwencyj- 
no-wystawowego, jednak zaj- 
mie się powołaniem odpowie­
dniej władzy, która będzie u- 
pokażniona do wydania na 
ten cel bondów, które spłaca­
ne będą z 1-procentowej opła­
ty od zakładów wyścigowych.

Plany budowy budynku 
konwencyjne - wystawowego 
opracowała firma Holabird- 
Root-Burgee-Ralph H. Burke, 
Inc. Przedstawiciele tej firmy 
przedstawili w czwartek pla­
ny te Chicagoskiemu Stowa­
rzyszeniu Handlowo Przemy­
słowemu i plany te ogólnie się 
podobały.

Do Marszałków, 
Podmarszałków, 
Komendantów 
i Podkomendantów

Komitet Marszruty wzywa 
wszystkich marszałków i pod­
marszałków, komendantów i 
podkomendantów, aby zeszli się 
w dniu Manifestacji Majowej, 
t.j. w niedzielę, 1-go maja, o 
grodz. 12ej w południe w Bi­
bliotece ZNP.

W skład Komitetu Marszruty 
wchodzą: —

Franciszek Prochot — sekr. 
Gminy 39-ej, przewodniczący; 
Stanisław Józefiak, sekr . Gmi­
ny 143 — 5439 S. Racine Ave.; 
Józef Gajda, prezes Gminy 79 
— 5224 W. Altgeld Avenue; 
Leopold E. Poprawski, sekr. Gm. 
75 — 1120 N. Oakley bulevard; 
Józef Potaczek, prezes Gmi­
ny 148 — 3523 N. Okęto Ave.; 
Franciszek Gugała, sekr. Gminy 
101 — 1543 Jockson St., North 
Chicago, Ill.; Franciszek Smen- 
tek, sekr. Gminy 148 — 2448 
N. Lockwood; Jan Ogrodny, 
prezes Gminy 2 — 3119 W. Per­
shing; Henryk Nowak, prezes 
Gminy 128 — 1182 Milwaukee 
Ave.; Jan Szymański, sekr. Gm. 
128 — 6022 N. Kedvale Ave.; 
Józef Szafarczyk, sekr. Gminy 
14—624 S. Illinois, Streator, Ili.; 
Edward Gawenda, sekr. Gmi­
ny ii _ 517 W. 8th Ave„ Gary, 
Ind.; Helena Grabska, sekr. Gm. 
41 — 2062 N. Leavitt.

Fr. Prochot, przew. 
St. Józefiak, sekr.

Wydobyto z Rzeki 
Zwłoki Przemysłowca

Zwłoki Michaela Paul Tag- 
gie, lat 64 z Rockfordu, asy­
stenta superintendanta fabry­
ki asfaltu w Aurora, który 
zaginął jeszcze w dniu 18-go 
marca, zostały znalezione w 
rzece Fox w pobliżu miejsco­
wości Sheridan, powiatu La 
Salle.

Deputowany szeryfa powie­
dział, że zwłoki nie miały żad­
nych śladów zabicia, czy po­
bicia, a w kieszeni znaleziono 
portfel z $31. Sąsiedzi powia­
dają, że Taggie idąc do pracy 
do fabryki przechodził przez 
mały mostek na rzece Fox. 
Przypuszczalnie wpadł on do 
rzeki przechodząc przez ten 
mostek.

Ścigano Samochód 
z Którego Bagażnika 
Wystawała Rękę

We czwartek w Kankakee 
jakaś kobieta podała policjan­
towi, że widziała jadący sa­
mochód, z którego bagażnika 
wystawała ręka ludzka. Poli­
cjant wsiadł do samochodu tej 
kobiety i puścił się w pogoń za 
tym samochodem. Nie zdoła­
no go jednak dogonić, lecz 
tylko zanotowano jego numer 
rejestracyjny. z

Policja następnie obstawiła 
drogi w pięcu powiatach, lecz 
samochodu tego nie zdołano 
przytrzymać.

Na podstawie numeru reje­
strowanego okazało się, że sa­
mochód ten stanowił włas­
ność Ernesta Braun, studenta 
kolegium Olivet Nazarene w 
Bourbonnais. Później okazało 
się, że w wypadku tym nie po­
pełniono żadnej zbrodni, lecz 
kolega studetna z żartów u- 
krył się w bagażniku i pod­
czas jazdy wystawił rękę.

Ogłoszenia Do Pamiętnika 
Sejmowego Związku Nar. Pol. 
Przyjmowane Do 1-go Maja

Wydawnictwa ZNP zajęte są obecnie przygotowaniem 
i pracą nad wydaniem Pamiętnika Sejmowego z okazji 32go 
Sejmu ZNP w Minneapolis, Minnesota.

Ogłoszenia do Pamiętnika przyjmujemy tylko do dnia 
Igo maja, i prosimy aby wszystkie Grupy, Gminy, Okręgi 
i poszczególne osoby, przysyłały ogłoszeń jak najprędzej do 
Wydawnictw Dziennika Związkowego, 1201 Milwaukee Ave., 
Chicago 22, Illinois.

Daley Zwalczać Będzie Zwyżkę Ceny 
Od Gazu Naturalnego w Chicago
Wyjeżdża Do Springfield Na Konferencję 

z Gubernatorem

Biuro Konwencyjne Poparło Projekt 
Budowy Sali Konwencyjnej
Chicago Szybko Musi Zbudować Ośrodek 

Konwencyjny, Gdyż Inne Miasta Starają 
Się o Pozyskanie Konwencji

Inwalidzi Odznaczyli Swoją
Opiekunkę p. Lidię Pucińską
Na Zorganizowanej Przez Nową Polonię Uro­

czystości Wręczono p. Pucińskiej Złotą 
Odznakę i Dyplom Honorowy

W niedzielę w sali restau­
racji Lenarda odbyła się wzru­
szająca uroczystość wręcze­
nia p. Lidii Pucińskiej dyplo­
mu honorowego i złotej od­
znaki Związku Inwalidów Pol­
skich Sił Zbrojnych, przyzna­
nych jej przez zarząd rgłówny 
Związku w Londynie, za wy­
trwałą i ofiarną akcję pomo­
cy tym, którzy w walce o Pol­
skę postradali zdrowie — in­
walidom polskim.

Przed trzema laty rozpoczę­
ła p. Pucińską akcję na rzecz 
inwalidów polskich, organizu­
jąc specjalne przedstawienie 
na ten cel. Od tego czasu p. 
L. Pucińską zebrała ponad 
$5.000, — z której to kwoty 
część pieniędzy poszło zresztą 
zgodnie z wolą ofiarodawców 
na pomoc Polakom w Niem­
czech.
O Pomoc Polakom 
w Niemczech.

Uroczystość ta na życzenie 
p. Pucińskiej została połączo­
na z tradycyjnym już, od lat 
kilku urządzanym Święconym 
“Nowej Polonii”. Prezes No­
wej Polonii Stanisław Smo­
leński, powitawszy wszyst­
kich przybyłych poprosił ks. 
dr. Franciszka Domańskiego, 
S. J. o odmówienie modlitwy 
i wygłoszenie okolicznościo­
wego przemówienia. ■

Następnie przemawiał przy­
były przed paru dniami do 
Chicago, wikariusz generalny 
Kurii Arcybiskupiej dla Pola­
ków w Niemczech, ks. prałat 
Edward Lubowiecki. Ks. pra­
łat przedstawił problem pozo­
stałych w Niemczech Polaków 
oraz konieczność niesienia im 
pomocy, a w szczególności 
sprawę pomocy młodzieży, — 
której grozi wynarodowienie.
W Imieniu Słuchaczy.

Następnie sekretarz Nowej 
Polonii pan Stefan Krzy­
wicki odczytał list i uchwa­
łę zarządu głównego Związku 
Inwalidów w sprawie przyzna­
nia p. Pucińskiej dyplomu i 
odznaki, a prezes Smoleński 
w przemówieniu podkreślił o- 
fiarną pracę p. Pucińskiej i w 
imieniu Nowej Polonii złożył 
jej wyrazy uznania i podzię­
kowania, poczym wręczył dy­
plom i odznakę, oraz wiązan­
kę białych i czerwonych róż.

Pani Pucińską dźiękując za 
wyróżnienie, powiedziała, że 
specjalnie ceni je sobie, gdyż 
pochodzi ono od tych, co w

czasie wojny walczyli ramię, 
przy ramieniu z dwoma jej 
synami, którzy przeszli przez 
zawieruchę wojenną w ame­
rykańskich siłach zbrojnych I 
którym Bóg pozwolił szczęśli­
wie powrócić. “Przekazany mi 
dyplom i złotą odznakę Zwią­
zku Inwalidów Polskich Sił 
Zbrojnych — mówiła p. Pu- 
cińska — przyjmuję jako kie­
rowniczka programu radiowe­
go “Godziny Słonecznej”, o- 
raz w imieniu moich słucha­
czy, którzy ofiarami swoimi 
przyczynili się do zebrania 
$5,300”. .

Zebrani zgotowali p. Puciń­
skiej długą owację.
Część Artystyczna.

W części artystycznej wie­
czoru Mieczysław Kijowski 
mówił o polskich górach i o 
góralach, o ich zwyczajach 1 
tradycjach, a podhalanin Ju­
lian Dobrowolski recytował w 
gwarze góralskiej wyjątki z li­
teratury związanej z Podha­
lem.

Ze śpiewem solowym, a tak­
że w duecie wystąpili Alicja 
Miśniak-Kochanowska i Zyg­
munt Kossakowski. Zespół ta­
neczny “Kujawy” Sekcji Mło­
dzieży Nowej Polonii pod kie­
rownictwem Stefana Doma- 
lewskiego wystąpił poraź 
pierwszy z doskonale odtań­
czonym zbójnickim a po tym 
i kujawiakiem.
Goście.

Na uroczystość przybyło 
ponad 250 osób, wśród któ­
rych zauważyliśmy między 
innymi: ks. Mariana Metlera 
z Helenowa, który towarzy­
szył ks. prałatowi Lubowiec­
kiemu, p. Felicję Kułakowską 
ze Związku Polek, Annę Kra­
kowską z Polsko Narodowej 
Spójni; z radia polskiego P. 
Miczko i Halina Iwanicka, 
Józef, Białasiewlcz z Dzienni­
ka Chicagoskiego, W. Stei­
nert i M. Kwiatkowski z Chó­
ru Chopina, inż. Fiałkowski 
ze Stow. Samopomocy, Józef 
Swarnicki z SPK. Koło Chi­
cago i Bolesław Gawroński z 
SPK. Koło Wierność Żołnier­
ska, dr. Kazimierz Furdyna z 
Obwodu Harcerskiego Chica­
go, pp. Majewscy, Frydrych- 
Zbierzchowscy i Wiehlerowie. 
Przewodniczący szczególnie 
serdecznie powitał pp. Kazi- 
mierzostwa Majewskich, któ­
rzy już w niedługim czasie o- 
puszczają na stałe Chicago.

Rada Szkolna Ponownie Zajmie Się 
Sprawą Reorganizacji Administracji
Projekt Spotkał Się z Krytyką Niektórych 

Członków Rady
Na jutrzejszym posiedzeniu 

rady szkolnej zapadnie praw­
dopodobnie ostateczna decy­
zja co do zatwierdzenia planu 
reorganizacji administracji 
szkolnictwa na najwyższym 
szczeblu. Plan ten zgłoszony 
przez superintendenta Benja­
mina Willisa przed dwoma ty­
godniami dyskutowany był 
już na radzie, ale ostateczna 
decyzja dotychczas nie zapa­
dła. Plan ten przewoduje u- 
tworzenie stanowisk 5 po­
mocników superintendenta z 
tytułem “associate” superin­
tendent, zamiast dotychcza­
sowych 5 asystentów super­
intendenta.

W razie zatwierdzenia tego 
planu przez radę szkolną Wil­
lis wymienił ‘prawdopodobnie 
nazwiska wysuwanych przez 
siebie kandydatów na te sta­
nowiska.

Człcnek rady szkolnej Wil­
liam Bachrach powiedział, że 
będzie głosował przeciwko 
planowi reorganizacji, jeśli 
nie ulegnie on pewnym mo­
dyfikacjom. Zdaniem jego 
plan ten stworzy nowe pole 
do konfliktów i zatargów.

Plan przewiduje między in­
nymi, że dwóch nowomiano- 
wanych pomocników super­

intendenta stanie na czele 
szkolnictwa w połowie mia­
sta i będzie odpowiedzialnych 
za wszystkie szkoły na pod­
ległym sobie terenie. Dotych­
czas jeden z asystentów su­
perintendenta nadzorował 
szkolnictwo elementarne w 
całym mieście, a drugi szkol­
nictwo średnie (high schools).

Członek rady szkolnej 
Bachrach podniósł zastrzeże­
nie, że przy takim rozwiąza­
niu trudno będzie znaleźć 
kandydata, któryby był eks­
pertem zarówno w dziedzinie 
szkolnictwa elementarnego 
jak i średniego.

Pozatym Willis wniesie na 
jutrzejsze posiedzenie rady 
szkolnej propozycję przenie­
sienia pięciu pryncypałów 
szkół.

Oddział “Ster” Bierze 
Udział w Manifestacji 
Trzeciego Maja

Członkowie Oddziału ‘Ster’ pro­
szeni są stawić się w mundurach 
w niedzielę, 1-go maja, przed kwa­
terą, 4225 S. Kedzie ave., o godz. 
12ej w południe, skąd wyruszymy 
autami do pochodu. — A. Dzia­
łowy, prezes; Stan. Baranowski, 
komendant.

HEMOROIDY
Usuwane be* bólu, bez operacji lub straty czasu od pracy. 

Umiarkowane Opłaty. 
DR. WYLIE D. McCLEERY, D.C.-N.D. 

7911 8. ASHLAND AVENUE Vincennes 6-6247

Nazwisko TADEUSZA DOŁĘGI-MOSTOWICZA jest gwarancją, 
że książka ta jest frapująca, żywo napisana i z talentem. 
Dlatego też należy skorzystać z okazji, że ukazało się już 
TRZECIE wydanie powieści:

TRZECIA PŁEĆ
W CENIE $2.00

1 nabywać ją można:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Avenue Chicago 22, OL

Na C.O D —książek nie wysyłamy.


